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na takcie, ze projekt ten zaczyna się ou usca-- 
icma liczby członkow Izby wyższej, czyli ogra 
nicza prerogatywę króla w mianowaniu dow i* 
noj liczby tyciu członków zaproponował aby 
przed przystąpieniem do dyskusyi, wystosować 
najpierw do króla adres z wiernopoddańczem 
zapytaniem, czy pozwoli wogóle Izbie lordów 
dyskutować nad ograniczeniem jego preroga­
tyw? Nieoczekiwany Ź ten me.rewr taktyczny 
znakomitego polityka konserwatywnego, miał 
cel następujący: -

Królowi ■ przysługuje prawo "mianowania no­
wych członkóif Izby wyższi 1 w liczbie zupełnie 
nieograniczonej. Lmerałowk zaś grożą, że w 
razie, gdyby Izba lcraóW me cnciała nrzyjąć 
bilu parlamentarnego, Asąuith doradź* królowi 
zamianowan.a takiei liczby parów z pośród li­
berałów, aby w Izuie lordów powsrała większość, 
potrzebna do uchwalenia bi.u.' Jeżeli tedy teraz 
król ma odpowiedzieć na wiernopodancze zapy­
tanie lordów, czy wolno im ‘ obradować nad 
ograniczeniem te; jego prerogatywy, to rząd 
liberalny znajdzie sir w ogrumnym kłopocie, 
będąc zniewolonym do podyktowania królowi 
odpowiedzi. będzie musia’, a’bo pozwo^ć na ta ­
ką debatę, a1 bo też nie pozwolić na mą. W obu 
razach nowstanie precedens dla liberałów i ich 
planów bardzo niekorzystny. Jeżeli bowiem 
król, za radą gabinetu liberalnego, da lordom 
swoje przyzwolenie, to wówczas zgodzi się nie­
jako już z gć*y nj ograniczanie swojej prero­
gatyw.? u v d<c nie będzie mógł mianować pa­
rów liberalnych dia wytworzenia sztucznej 
większości w Izbie loraów Jeżeli zaś król nie 
udreli tego pozwoleniu, to-wówczas będz*e to
niejako zapowiedzią pośrednią, że także i na 
radykalną reformę Izby lordów król się nie 
zgodzi.

ja k  w izimy, Lausdowne i  idący zanim kon­
serwatyści, wymyślili bardzo subtelne pociągnię­
cie na szach iwnioy politycznej, które miało 
zmusić liberałów do uznania partyi za — „nie- 
rozegraną". Jednakowoż i pol-tycy liberalni nie 
łatwo dają się osaczyć. Zrozumiawszy należycie 
intencyę wniosku Lausdowne’;., udaremnili go 
bardzo prędko i bardzo zręcznie. Oto :Asquith 
doradził królowi odpowiedź przyzwalającą na 
prowadzenie dyskusyi nad projektem antorefor- 
my Izby lordów, nie przesądzającą jednakowoż 
w n'czem ostatecznego stanowiska korony wo­
bec tego projektu. V i'

Widząc tak maty skutek swojego manewru, 
stiacili lordowie od razu wszelką chęć do de­
batowania nad projektami swojej autoreformy i 
postanowili odłożyć debaty aż na czas poświą- 
teczny. W tym czasie będą się oni zapewne 
starali o wynalezienie nowego jakiegoś środka, 
celem udaremnienia planów liberałów. Należy 
jednak wątpić, czy im s*ę to uda mimc całego 
ich mistrzowstwa w grze politycznej Gabinet 
Asępiitha bowiem niema przed sobą innej dróg1, 
jak tylko za wszelką cenę przeprowadzić bil 
parlamentarny, albc narazić się na sromotny 
upadek przy najbliższej sposobności. Ponmy. aż 
jednak partyi liberalne, o zamiary samobójcze 
posądzać niepodobna, przeto należy przypuszczać, 
żo odparuje ona każdy zamach lordów i celu 
swojego dopnie.

Tej zaś otwarcie w r e g i e j  dla Polaków pro­
pagandy już i z tej przyczyny lekceważyć nam 
nie wolno, ponieważ znajduje ona poparcie zc 
struny radykalnych żywiołów r u s k i c h  w kraju, 
jak tego nowym dowodem wystąpienie ks. Ni- 
ż &n k o  w e k i  a g o  na tym zjeździe. Nienawiść 
tycb żywiołów do polskości zaślepia ich do tego 
stopnia, iż nie widzą, jak poważue przez to nie­
bezpieczeństwo wytwarzają dla swoich celów 
narodowych, pominąwszy już to, że tego rodzaju 
przymierzem, wprost dla strony polskiej prowo- 
kującem, zrazić sobie muszą i te jeszcze żywioły 
demokratyczne, które w kwestyi ruskiej zaj­
m u j  możliwie najbezstronniejsze stenowisko.

Miarodajne sfery polskie nie mogą i nie po­
winny amżej obojętnie patrzeć na tę otwarcie 
wrogą dla polskości propagandę. Na tego ro­
dzaju pro" okacye niemieckie należy rychło dać 
stosowną odpowiedź, chociażby tylko przez wpro­
wadzenie u nas w życie tego systemu odpor­
nego, którym _ posługują się Niemcy w Dolnej 
\ustry i przeciwko rzekomej inwazji czeskiej. 
Co im wolno, do tego i nam prawo przysługi­
wać powinno. - * .

Ag i tacy a wszeefrniemiecita w Galicy i, upra­
wiana w Galicyi za pomocą znanego pisemka 
„Deutscnes VolksbIalt“, oraz przez hojnie opła­
canych emisaijuszów, coraz bujniejsze wydaje 
owoce i coraz silniej podnosi głowę. Dowodem 
tego wczorajszy zjazd galicyjskiego niemieckie­
go Bundu w kolonii Brigidau, oraz uchwalone 
trm  rezolucye. Domagają się one niemieckich 
szkół śiednich dla galicyjskich Niemców, a nadto 
astanowienia osobnych inspektorów szkolny ch 
krajowych, wyłącznie ala języka niemieckiego.

Znamieniem dla kierunku i dążności tego ru­
chu niemieckiego w naszym kraju było prze­
mówienie agitatora Schutza z Wiednia. 'Wzy­
wał on, jak wiadomo, Niemców galicyjskich do 
walki z Polakami i porównywał niejako sytuaoyę 
tych Niemców z sytuacyą w Dolnej Austr/i, 
gdzie żywioł niemiecki bronić się mus’ przeciw­
ko wzmagającej sie inwazyi czeskiej. Jaskraw­
szego uroszczenia wyobrazić sobie trudno Po­
równanie to brzmiało przecież tak, jakoby Niem­
cy byli w Galicyi żywiołem t u b y l c c y m  i 
jakoby zmuszeni byli bronić się przeciwko.. .  
i n w a z y i  p o s k i e j !  Za przypadkowe zaś wy­
kolejenie się mówcy w nadmiarze szowinistycz­
nego zapału, poi ównania tego uważać nm meżna. 
Od k ilk i l i t  bowiem także ów „Deutsohes 
Molksblat" wmawia w tych kolonistów niemiec­
kich, że są tutaj już żywiołem tubylczym i ja­
ko taki mają wszelkie prawo domagać się, aże­
by icb język traktowano jako równouprawniony 
z polskim i ruskim, za t r z e c i  język krajowy. — 
Jest w tem więc system, jest lobota celowa, 
która z naszej strony zasługuje na baczną uwa­
gę, bo jest to najoczywiściej — r o b o t a  p o ­
l i t y c z n a .

Tylko p o l i t y c z n e ,  a nie inne, mieć uua 
może cele. A że narodowości tych kolonistów 
niemieckich na polskiej ziemi nic nie zagra;'ało, 
dowodzi już sam fant, że zaołali ją  zachować 
do tej chwili. Jest ona tu zabezpb iczona w sto­
kroć większej mierze, niż narodowości słowiań­
skie w rdzennie niem lecaicb krajach koronnycn. 
Wszystkie kolonie B im ieckń posiadają prze­
cież- niemieckie szkoły ludowe, a ula synów 
Niemi ow galicyjskich, którzy pragną wyższego 
wykształcenia, istnieje osobne niemieckie gim- 
nazyum we Lwuwie. Nadto we wszystkich pol ­
s k i c h  oraz ruskich szkołach język niemiecki 
pusiada prawa i przywileje, przekraczające 
-znacznie granice taktycznej potrzeby; uczy s.ę 
go i w tych szKołach w przesadnej wprost 
mierze, nieraz ze szkodą dla języka polskiego. 
Szkoda też wielka, iż p. Schulz nie przypo­
mniał w swojem porównaniu osławionej „lex 
Kjhsko-AxaiaiinB z dolnej Austryi, wyklucza­
jącej tam n ie  niemieckie języki nawet ze 
wszystkich szkól p r y w a t n y c h .

Postulat ustaucwienia osobnego inspektora 
kraj. óla języka niemieckiego, jest już z tej 
przyczyny wprost śmieszny, ponieważ nie istnie­
ją  osobni inspektorzy dla języka polskiego i 
mskiego.

Nie o zabezpieczenie bynajmniej nie zagrożo­
nych praw językowych Niemców galicyjskich 
rozchodzi się też agitatorom wszeehniemieckim 
z zachodu, lecz o sztuczne wytworzenie k w e- 
Bt y i  n i e m i e c k i e j  w Galicyi, zakwestyono- 
wanie p o l s k i e j  autonomii, r o z s z e r z e n i e  
O p ł y w ó w  n i e m i e c k i e g o  c e n t r a l i z m u  
n a  w e w n ę t r z n a  s t o s u n k i  g a l i c y i -

Autoretarma lordów.
Lordowu, chcąc bronić się przed narzucanym 

im przez liberałów bilem parlamentarnym, po­
stanowili zretOimwacT się sami. W tym też 
celu trzej najwybitniejsi przeustawicieli konser­
watyzmu angielskiego: lordowie Curson, Lans- 
downe i Baliour, przedłożyli opracowane przez 
siebie projekty takiej autoreformy. Miała ona 
przekonać wyborców, że lordowie bynajmniej 
me upierają się tak zaciekle przy swoich przy­
wilejach, jak to zwykli przedstawiać ich libe­
ralni przeciwnicy, lecz że przeciwnie, rozumie­
jąc należycie ducha czasu, sami gotowi są prze­
prowadzić reformę Izby wyzszej, k-ó-aby temu 
duchowi odpowiadała. Oczekiwań 7 jednak elekt 
tej otiarności lordów zawiódł całkowicie. , Wy­
borcy okazali za mało zaufania do reformisty- 
cznych zdolności lordów i woleli reformę Izby 
ryż?zej powierzyć liberałom. Sami lordowie zaś, 
widząc bezskuteczność swoich ustępstw, zrozu­
mieli odrazu, że zapał walki wyborczej uniósł 
ich za daleko w autoreformistycznych zapędach. 
Poscamwili tedy zawrócić.
- Zaczęto od naj ialoj pooaniętego projektu auto- 

refąrmy, którego autorem jest przeastaw.ciol 
partyi środka w Izbie lordów Balfour. Pi opo­
nuje on, jak wiadomo, referendum, jako środek 
mający wyrównywać spory .między oboma Izba­
mi, W ubiegłym tygodnia odbyła się w Izbie 
lordów obszerna dy»kusya nad tym projektem, 
która dała wynik ujemny, ponieważ okazało się, 
że Balfour rozszerzył pojęcie referendum do ta­
kich granic, które znacznie przekraczają inten- 
cye większości lordów. Balfour bowiem pro­
jektuje referendum nietylko wtedy, kiedy obie 
Izby parlamentu nie mogą dojść do zgody w 
sprawie jakiejś ustawy, ale dopuszcza także, że 
na żądanie dwustu członków Izby niższej każda 
sprawa może być wyjęta z pod kompetencji 
parlamentu i oddana pod referendum. To drugie 
postanowienie przestraszyło lordów, którzy dalszą 
debatę nad radykalnym projektem odłożyli do 
„chwili bardziej odpowiedniej", t. j. pogrzebali 
cały projekt.

Z kolei miał przyjść pod obrady drugi, pro­
jekt autoreformy izby lordów, którego autorem 
jest lord Lanmlowne. Tu jeduak nastąpiła 
niespodzianka. Oto autor projektu, opierając się

Snifalny ^Froli. i
W mieście Metż, stolicy PLwyłączonej do Nie­

miec części Lotaryngii, toczył się przed kiiKu 
dniami proces polityczny, który wywołał głośne

Przełomową tę chwilę w ewolucyi polskiej 
sztuki uwiecznił p. Jaroszyński w „MJ trzu 
Kłębku". Jest to obraz życia i przygód dziecka 
sutoryny warszawskiej Franciszka Kłębka, któ­
ry przypadkowo w okresie najwcześniejszego 
dz;eciustwa dostaje się na wieś i tam ulepio­
nym ze śniegu bałwanem zwraca na siebie 
uwagę proboszcza miejscowego. Zalecony przez 
tegoż gorąco redaktorowi poczytnego dziennika 
miejscowego, wiejski samouk otrzymuje pomoc 
pieniężną na wyjazd zą granicę, a liznąwszy 
tu owdzie nieco podstaw rysunku i rzeźby, 
wraca do kraju po laury, jako pionier moder- 
uizmu w sztuce. Z początku towarzyszy mu 
powodzenie, a zachwyt grona dekadentów ka­
wiarnianych, z Bajdochą na czele, pasuje go na 
rycerza sztandaru, po krótkim jednak okresie 
popularności, która bohaterowi zdobyła tytuł 
.mistrza", następuje przymusowa likwidacyc 
efemerydy sławy i powodzenia. Mistrz zniechę­
cony porzuca sztukę i wraca uprawiać na wsi 
odziedziczony po ojcach szmat ziemi. Społeczeń 
stwo kapłanów sztuki czystej straciło tym. spo­
sobem wybitnego pioniera, a grono waryatów 
w sztuce jednego ze swoich najwybitniejszych 
koryfeuszów.

Jako satyra, powieść o Mistrzu Kłębku po­
siada kapitalne zalety obserwacyi i satyryczne­
go zacięcia. Niesie oua błysk pogodnego humo­
ru i to jest jej największą zaletą. Długa gale- 
rya figur powieści tryska życiem, a pewne 
szczegóły i epizody są odbiciem zdarzeń i wy­
padków, których byliśmy niedawno świadkami, 
a które doskonale odbijają świat rzeczywistych 
stosunków i typy o znanych rysach charakte­
rystyki Powieść zdradza rutynowane pióro 
belletrysty, patrzącego na świat i stosunki okmmi 
krytycznego satyryka.

W inną zupełnie sferę myśli, uczuć i praguień 
zwraca się młody powieściopisarz Edward Słoń- 
ski ,  który pierwociny wzlotów swego ducha 
ubierał w szatę wiązanego słowa i w cyklu

i góluym zarysie i głównych motywach pokrewna
• całemu cyklowi utworów powieściowych, które
• stworzyły pokaźną kronikę wypadków wstrzą 

sających sporeczeństwem zakordonnwem po r.
• 1905, daje to, czego nie znajdujemy w żadnej 
, innej powieści rewolucyjnej, obraz usidlania

■iusz młodocianych, ogarniętych wirem wypadków 
i wciągniętych do czynnej akcyi rewolucyjnej.

Mamy Tu d_obiazguwo przedstawiony proces 
! psychologiczny, jaki przechodzi bohater powie­

ści, Stach Kostrzewa, wciąguięty do paityi pro- 
, sto z ławy g :mnazyaluej i przechodzący casą 
i Gehennę bólów, udręczeń, bohaterstw i sztucz­

nego zaDału dla sprawy, źle po„ętej i źle po- 
■ stawionej. Wzięty za narzędzie przez fanatyków 

partyi, którzy chętnie wyręczali się w czynie 
bohaterstwem młodych zapalnych głów serc i 
mózgów, Kostrzewa, dzięk' swej inteiigeńcyi,- 
temperamentowi i skłonności do poświęceń, naj­
pierw jest agitatorem, następnie bojowetm, 
wreszcie, jak większość sf inatyz >wanych i bez­
krytycznych głów, przydzieloL.i do frakcyi eks 
pro oryatorów, wywłaszcza z brauningiem w rę­
ku kasy rządowe i kolejowa na rzecz partyi, a 
w ostatecznej konk'uzyi staje się naturalną nra 
wie rzeczy koleją bandytą. Jak  tylu innych 
kończy też od kuli tej sprawiedliwości, której 
służył, której oddał swoje czyste, mezeusnte 
serce.

Na tło tej ponurej tragedyi zlauuanegi życia 
i złamanych skrzydeł bohatera, rzuca autor w 
słabym zarysie zresztą, romans Kostrzewy z t o 
dem dziewczęciem, które widziało w swym wy­
branym bohatera idei i wpatrzone w jego i ier- 
ne czyny, gotowe było wznieść się z nim razem 
na wyżyny poświęceń. Romar-j ten przewija się 
jak srebrna nić wśród szarej kanwy opowiada­
nia, tętniącego p 'awdą, doskonałą obserwacyą i 
znajomością ludzi i oto&anków, i jest rzetelną 
okrasą artystyczno] strony utworu, któremu za- 
i„ucić można jedynie brak psychologicznego wy- 

| cieniowania niektórych postaci i sylwetek i brak

T. J a r o s z y ń s k i :  M istrz Kłębek. W arszawa. Nakład 
G ebethnera i W olffa. —  Edw ard S ł o ń s k i -  
W  wiezieniu. W arszawa G. Contnerszwer. —  Par- 
t ja .  Romans rewolucyjny. W arszaw a. Nakład Ge­
bethnera i Wolffa. —  Ja u  L e m a ń s k i :  K imiań 
filozoiiczny. Lwow. Nakładrm kslęgarai polskiej B. 
1 olonibckiego. —  G. O l e c h o w s k i :  Rzeczy w i­
dziane. W arszawa. St. Sadowski. Józef W e y s s e n ­

h o f f :  E rotyki. W ardzswa, Gbbethner 1 Wolff.

Utalentowany krytyk malarski, autor drama­
tyczny i powieściopisarz w jednoj osobie, p. Ta­
deusz Jaroszyński, pokusP się o napisanie po 
i mści współczesnej na tle życia malarzy Mie­
liśmy już niemało w naszej dawniejszej i nowszej 
literaturze utworów powieściowych o motywach 
Zaczerpniętych z życia artystów, opowiadają­
cych o walkach i łamaniu się dusz wybiegają­
cych w swych idealnych aspiracyach poza sferę 
prozy żjcia. P. Jaroszyński mutyw malarskiej 
fiwej powieści rzucił na tło satyryczne, a znając 

bornie sterę ludzi i stosunków opisywanych, 
- aorwacyę swą skierował na chwilę współcze­

sną i omówił problem t. z. modernizmu w sztu­
ce w póiczesnej. Nie ulega wątpliwość1, że przed 
niedawnym bardzo czasem przeżywaliśmy w sztu­
ce jare t jakiegoś chorobliwego przesilenia. Na­
wet trzeźwi sdrowi i rozumni ludzie ulegli w 
wiein wypadkach temu owczemu pędowi no­
wych wyzwolonych kierunków w sztuce, których 
patronem była blaga, a istotą nieuctwo. — Na 
szczęście schyłkowy ten kierunek przeminął — 
Po krótkiej orgii nonsensu zdrowy rozsądek i 
trzeźwy pogląd na istutę, treść i zadania sztu­
ki powrócił do swych praw, a nieliczni już tyl­
ko maruderzy unoszą jeszcze strzępy sztandaru, 
który bez chwały schodzi z widowni historyi 
•a tak i
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d .uu^tiuuj tujdaib ilu budowy tej ostatnia! części 
kolei w takiej samej wysokości, co kapitały angiel* 
jki i francuski.

TaKiej propozycji już ani Anglia, am Francja, 
odrzucić nie mogły, chociaż jest rzeczą niewątpli- 
v - ,  że Niemcy, jtaw;ając ją, zdecydowały się tylko 
na pozorne notępstwo. Poza tureckim bowiem ka­
pitałem, angażowanym vr budowie ostatniej części 
kolei, stać bę zie zawsze bank niemiecki, tak, że 
przewaga kapiiałn w przedsiębiorstwie, aczkolwiek 
zamaskowana, pozostanie w rękacn niemieckich, 
a cą tylko dla Nieaiec zresztą bardzo korzystna 
różnicą, że taka ngoda otwiera dla obligacyj kolei 
bugaadzkiej giełdy francuską i .ingielssą, dotąd 
dla nich całkiem prawie aamknięte, co przyspieszy 
zn iznie nrnuhomlenle potrzebnych kapitałów i a- 
mą budowę, "  a  '

Tak więc, jeżeli nie wyłonią się nowe j„uieś, 
dziś jeszcze nie przewidywane przeszkody, to kolej 
bagdadzka zostanie w eałośol oddana do użytku za 
jakie pięć lab sześć lat, otwierająo istotnie nową 
‘pokę dla życia ekonomicznego i kulturalnego nie 
lyiko Mezopotamii i Azył Małej, lecz także ala 
całej E iropy. Nieprzerwany prawie pan Lzyn kole­
jowych, od Hamburga do Oceanu Indyjskiego, za­
waży bardzo rychło na całym handlu światowym, 
wciągając w orbitę cywilizacji współczesnej ogrom­
ne kraje, które, same będąc niegdyś ogniskami 
wielkiej cywiiizaeyi, stały sio potem jałowemi pu­
styniami, po których, przez długie wieki, błąkali 
się tylko ubodzy koczownicy ze swojemi stadami.

Dzisiaj wiadomo już, że.nrodzr.jua ziemia doliny 
Eufratu i Tygrysu nie mraciła bynajmniej tej 
s'ły rodzącej, która cechowała ją w głęookiej sta­
rożytności. Potrzeba ją tylko z równą starożytnym 
pimością i systematycznością uprawiać, aby i dzi­
siaj zaczęła duwać stokrotne zbiory najszlachetniej­
szych produktów. Obliczono, że w wielkim tym 
kraju można będzie założyć plantacye samej ba­
wełny tak wielkie, iż będą one pokrywały zapo­
trzebowanie całej kuli ziemskiej. Bawełna jednak 
nie nędzie bynajmniej jedynym produktem tycn 
zmartwychwstających krojów, nad którbmi Niemcy 
zdobyły wyłączną prawie właazę 1 wpływ, odno­
sząc w ten 3posób wielki tryumf swojej dyjioma- 
cyi i wytrwałości.

Eeiater albański.
Taż poza progiem Europy cywilizowanej, a 

mianowicie w Albanii, panują dzisiaj jeszcze 
stosunki średniowiecznej patryarchalncici swo­
jego rodzaju, zabytki społeczne i polityczne. 
Mumiewające swoim archa zmem tych nawet, 

ktorzj zaledwie o dzień drogi są oddaleni ou 
tej krainy, u>ooejsk.ej wprawdzie, ale tak bar­
dzo obcej dla Europy. Z południowych kresów 
raństwa »us tryackipgo jest stosunkowo do Al­
banii niedaleko, a jednak kraju tego i jego 
ludności nie znaią nawet ci niedalecy sąsiedzi. 
I  uie uleg; wątpliwości, że w ostatnich dzie­
sięcioleciach niejedna zupełnie dotąd nieznana 
krtina  afrykańska została lepiej zbadana i bar­
dziej oo przyjęcia europejskiej cywilizacyi przy­
gotowana, niż Albania.

Tylko od czasu do czasu przychodzą du Eu­
ropy Wiadomości, świadczące, że ludność, za­
mieszkująca Albanię, jest wedle popularnego 
yyr ilenią fziwną. Oto jeden z ostatnich przy­

kładów. Żołnierz albański, stojący w koszaiach 
w L  onstanty nopolu na posterunku, zastrzelił 
swojega przełożonego, prnskiego majora Schlich- 
tinga, jednego z obcych instruktorów armii tu ­
reckiej. Mówiono z początku, żo to była zem­
sta z powodu obrażonej gudności ludzkiej owe­
go żołnierza — później okazało się, że ten 
mieszkaniec gor albańskich uczuł nagle niepo­
wstrzymany pociąg do zastrzelenia człowieka. 
Br a/szła na niego — mówili inni żołnierze al­
bańscy — taka chwila, że musiał widzieć krew 
i padającego człowieka.

Dziwni ludzie mozaprzeczenie. Ale nie tylko 
t( n szeregowiec i prosty góral należy do „aziw- 
nyili", także przywódcy albańscy, stanowiący 
cz l1'  narodu, muszą w Europie wywoływać 
zdziwienie. A więc znuwu przykład. Do najwy­
bitniejszych przywódców albańskich należy Is-a 
Boljetinac, znany równie dubize w Koast&nty- 
nopt. j , jak Cetyuii, jak w górach albańskich,

„3 „ed laty 12 — pisze jeden z koresponden­
tów dziennikarskich, przebywających w Uessue- 
b e — byłem kilka razy gościem lasy Boljetinaca, 
który nawet zwierzał się przedemną. Przyjął mnie 
w swojej „kuli" pod Boljetinem, gdzie żył wtedy 
w ciągłej walce z władzami, wyjęty z pod prawa, 
jako morderca Na wyniosłej tai., u której stóp 
szumią falo Ibaru, a na którą wiodła karkołomna 
ścieżka, zbudował sobie łasa todzaj fortecy z gła-
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zćw, objętości metra sześciennego. W oknach jmsj- 
dowały się kamienne okiennice, poinszsjące się na 
żelaznych zawiasach, a ponad budynkami wznosiła 
się wieża, na której dzień 1 noc przebywał zaufa­
ny sługa Issr, sokolim wzrokiem rozglądający się 
po okolicy, czy jego panu nie grozi nieoezpleczoń- 
stwo. W razie potrzeby wystarczało kilka strza­
łów, ażeby zwołać na pomoc okolicznych Amantów.

j Wedle- pojęć europejskich, łasa uważany być 
musi za mordercę, wedle po.ięć albańskich spełnił 
tylko święty obowiązek, zaniwszy kilkunastu ludzi, 
ażeby pomścić śmierć braci i szwagra. Wtedy nie 
wolno mu by ko pokazywać Bię w Mitrowicy, mimo 
to co najmniej dwa razy na ty dzień można było 
widzieć „pana na BoJjetinie", jadącego na rumakn 
arabskim przez ulice Mitrowicy. W kamizelce, wy­
szywanej zlotem, siedział dumuie na koniu, mając 
za paBem rewolwer, wykładany srebrem, a na ple­
cach podobnie zdobny karabin Martiniego, Otaczała 
go wierna drnżyna, licząca 40 do 60 ludzi, po 
części konnych, po części pieszych, uzbrojonych od 
stóp do głowy, Chociaż w Mitrowicy znajdował 
się garnizon turecki, nikt nie śmiał tknąć „pana 
na Boljetinie“. " ~' 1

Po niejakim czasie Iss» Boljetinac pojednał 
się ze swoimi nieprzyjaciółmi i został ułaska­
wiony. Po dłuższym targu oszacowano życie po­
ległych z jego ręki ofiar na 12 do 30 funtów 
tureckich, a pieniądze otrzymały rodziny zabi 
tycb, Były sułtan Abdul Mam id, znający dobrze 
Albańczyków i umiejący ich jednać sobie, daro­
wał Ibsie wielki kamieniołom, który wszystkim 
prawie Albańczykom dostarczał kamieni młyń­
skich. Dochód z kamieniołomu był stosunkowo 
znaczny, zwłaszcza, że kamieniołom mc nie 
kosztował. Rentę w sumie 50 funtów miesięcznie 
otrzynui Is&a po zamordowaniu konsula rosyj­
skiego w Mitrow;cy, nazwiskiem Cerbma. Wtedy 
wybnchnęło powstanie w Albanii. Issa został 
powołany do Konstantynopola i wrócił stamtąd 
j iko płatnv ' „urzędnik", mający czuwać nad 
utrzymaniem porządku.

Od owej pory panował spokój w owej oko­
licy. Dochody z kamieniołomu, tudzmż pensya 
pozwalały panu na Boljetyme żyć wygodrm, 
zwłaszcza, że matka jego otrzymała także rentę. 
Napadów rabunkowych nie potrzebował już Issa 
urządzać. Ale oto przyszła konstytucya, & z nią 
przewrót w życiu Boljetinaca. Skreślono jego 
pensyę i rentę matki, odebrano mu kam ieniom , 
a jeden z członków komitetu młodotureckiego 
i poseł albański, osobiście źie dla Issy usposo­
biony, spowodował połjęcid przeciwko riemn 
dalszych kroków ze strony władz. Nie potrzeba 
dowodzić, że pan na Eoljetinie z takim zwrotem 
rzeczy nie chciał się pogodzić i tęsknił za rzą­
dami Abdul Hamida. Rozpoczął też propagandę 
reakcyjną i został uznany za poznawionego 
wszelkich praw. Kilka batalionów wojska ru­
szyło na jego fortecę. Issa bronił się zręcznie 
i zaciekle. Wojsko tureckie poniosło znaczna 
straty, ale wieszcie kule działowa zrównały 
z ziemią kamienną twierdzę, poczem na skałę 
wdarła się piechota.

Jednakże Issa Boljetinac zniknął, jak mówio­
no, ciężko ranny. Schronił się w innej posiadło­
ści swojej w pobliżu Ipeku, a gdy w roku ubie­
głym wybuchnęło powstanie — Issa Boljetinac 
stanął jeden z pierwszych na placu boju. Wal­
czył pod Crnmewą i Stimlią, a gdy karabiny 
maszynowe zdziesiątkowały Amańczyków, prze­
darł się do Czarnogóry z garścią wie mych to 
warzyszów broni,1 pomiędzy którymi znajdował 
się jeden z wodzów, Hassan Hussein z Bada- 
kowa. Przez zimę przygotowywał powstanie w 
Albanii. — Rząd młodoturecki czynił wszystko, 
ażeby go dostać w swoje ręce, ale bezskutecz­
nie, i to nadzwyczajnie podniosło powagę i po­
pularność Issy w całej Albanii.'

Issa Boljetinac liczy 45 lat życia. Wysoki, 
smukły, jest mimo to silnie zbudowany. Duże, 
czarne oczy mają wyraz melanchoiijny. Cała 
prawie jego rodzina zginęła w walkach z po­
wodu zemsty — pozostał mu ulubiony syn, o 
którym chętnie mówi. — Obecnie za odebranie 
kamieniołomu i renty, za prześladowania ze 
strony rządu tureckiego, Issa Boljetinac pra 
gnie wziąć odwet.

Z ruchu wylnraego.
(Koresp, „Nowej Eeforn?y.“)

Jarosław, 7 kwietnia.
Dotychczasowy poseł naszego miasta, bur­

mistrz dr D i e t  z i u s, nie ma zamiaru ubiega- 
n;a się o mandat, aczkolwiek czynione są sta­
rania, aby go do tego skłonić. Część wyborców
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podiiusi kandydaturę Ignacego R y c h l i k a ,  dy­
rektora tutejszego gimnazyum, który był już 
w swoim czasie posrera do Rady państwa i który 
już wfieyalnie zgłosił swoją kandydaturę. Dzien­
niki podnoszą kandydatury pp. B a t t a g l i i ,  
szefa sekcyi w min skarbu G a ł e c k i e g o ,  a 
nawet Eksc. B i l i ń s k i e g o .  Oficyalnie zg ło  
jił swoją kandydaturę sekretarz, Izby handlo­
wej dr S t e s ł c w i c z  ze Lwowa. Mówią toż 
powszechnie o Kandydaturze dr G e r m a n  a. 
Z ramienia partyi socyalnc-demokratycznej sta­
nie najprawdopodobniej do walki wyborczej 
aawokat dr M a r e k  z Krakowa.

Mamy więc sporo kandydatów. Jednak jest 
pewnem, że tylko kandydat szczerze demokra 
tyczny może w J°roslawia liczyć na powodze­
nie. Kandydatury konserwatywne lnb kierykai- 
ne widoków zwycięstwa nie mają, mogłyby się 
tylko przyczynić .rzez swoje wystąpienie do 
zwycięstwa kandydata socyalist.yozi.ego W r. 
1907 kandydat socyalistyczny zebrał 1000 gro- 
sów.

Nawy Sącz 4 kwietnia.
Jak słycbać, pragnę tutaj z okręgi wiejskiego 

zgłosić swoje kandydatury: byli posłowie Ciągło 
i Stanismw Potoczek, były poseł Jan Potocz >k (cen­
trum), zastępca posła Kubisz, poBeł Myjak, nadto 
Szewczyk; z powiatu grybowskiogo poseł Cieluch 
i Smialowski, właściciel dóbr (niezależny) Stron­
nictwo narodowo-demokratyczne postanowiło za­
proponować .dwóch kandydatów. Rotońca, kolejarza 
i Bednarka, urzędnika Rady powiatowej. Rus id 
wysuwają jednego kandydata. Jdżeli stronnictwa 
polskie nie ustalą kandydatów, kandydatura ruska 
ma zupełno szanse_ zwycięstwa jnż przy pierwszych 
wyborach. Ponieważ okręg wyborczy jest awuman- 
datowy, więc należy wziąć pod uwagę słuszne żą­
danie powiatu gry bowskiegc, aby jeden poseł był 
z Sądecczyzny, a drugf z Grybuwskiego, nie zaś 
jak było dotąd, że obydwaj pochodzili z Nowego 
Sącza.

Taka jest sytuacja na wsi. Co do miasta, to ro­
botnicy dotychczar milczą i wyczekują. W stron­
nictwie ' narodowo-demobiatycznem omawianą jest 
Kanayaatura dra Maryana Starzewsklogo, przeciw 
byłemu ministrowi KorytowsKiemu. Jest ogólne 
zdanie, iż w lazie 'alki wyborczej Korytowskicgo 
z dr Starzewskim, wj jdzie socyal.ata, a tym jest 
przypuszczalnie dr Marek. O kandydaturze Polskie­
go stronnictwa demokratycznego dotąd nic nie 
słychać. ’

O pomnik Kościuszki 
w  K n a p o w i e .

■ Wysokie pojęcie własnej wartości jest poło­
wą ozczęścia ludzkiego na tym padole. Szczę­
śliwi tedy są mężowie, którzy tworzą t. z w. 
„jedenaście towarzystw kulturalnych" w Kra­
kowie. Posiadają oni teany skarb, talizman 
szczęścia i olimp"sk'ego spokoju, bo wiarę w 
dogmat, która tm daje poczucie ogromnej'po­
wagi, wszystko najlepiej wiedzących. Owa „część 
narodu i to nie najgorsza" wierzy w swą nie­
omylność i ciska gromy klątwy na wszystkich, 
którzy tej nieomylności nie uznają. Ofiarą klą­
twy jest w tym wypadku i między innemi tak­
że Rada miasta Krakowa.

Zgromadzeni obywatele i przedstawiciele pod­
wawelskiego grodu, za swą poczciwą chęć ucz­
czenia pair itjci Roś- iuszki na Rynku, zaliczeni 
zostali do rzędu beotów i obskurrntów", nie 
ma;ących prawa giosu w sprawach własnego 
miasta. " Kom.tet pomnika odsądzony od czci i 
wiary, nazwany gromadą upartych wandalów, 
niszczących „śieaniowieczny wygląd" ’ Rynku. 
Fundnszowi pomnika odebrano zasiłek 10.000 K, 
a do ludów Polski wystosowano „osłrzeżenie“ 
przed zamachami barbarzyńców, oraz groźbę 
kary, ze strony „nie najgorszej części narodu". 
Ta „nie najgorsza część" narodu, to właśnie 
jedenaście towaizystw kulturalnych

Ratuje ona „średniowieczny wygląu" rynku, 
zasadą „o niezapełnianin go w zasadzie pomni­
kami" r niedopuszczaniem do postawienia na 
nim Kościuszki, przypuszczać pragnę, że chyba 
nie dla liberalnych i zbyt postępowych przeko­
nań zmarłego przed 100 laty Naczelnika. Na 
czeroże jednak polega ten średniowieczny w y­
gląd" Rynku?. Prawdopodobnie na dwóch je­
dynych zabytkach średniowiecza, t. j. kościele 
Panny Maryi i wieży ratuszowej, bo więcej nie 
ma nic zgoła. Wszystkie domy mają fasady 
z wieku XIX i szara kamienica była przera­
biana, tylko wnętrza ich mają jeszcze trochę 
„średniowiecza".

Obskuranci twierdzą wprawdzie, że kościół

Maryactćą i wieża ratuszowa są tak wielkie, 
ze pomnik, nawet dziesięcio, czy piętnastome­
trowy. piękności ich zgasić nie może, ale — 
widocznie się mylą, i zresztą chodzi o tu, aby 
„rozkład i średniowieczna kompozycya" rynku, 
pozostały. y

Właściwie, jeśl* o to chodź:/ to należałoby 
odbudować ratusz stary, bo stal on przez całe 
wieki średnie, nawet aż ao roku 1820 pod 
wieżą, i nadawał rynkowi „wygląd średniowie­
czny". Odbudowany jednak, bykby „falsyfika­
tem" (I) Słusznie 1 Ale w takim razie trzeba 
zburzyć Sukiennice, zaprzestać odbudowy Zam­
ku, zaniechać restauracyi budynków św. Idzie­
go, bo będą one, po przebudowie, takim samym 
falsyfikatem. Ze średnich wieków pozostanie w 
mch tylko trochę niewidzialnych cegieł w zrę 
bie, a że sylweta średniowieczna nie zostanie, 
na to mużna przy siądź, jak również i na to, 
że „malowniczemi- nie będą, bo całe malownr 
czość ich polega na ich starości i zniszczenia.

Przej Iźmyż teraz ao tej nalowniczości, do 
kwestyi „piękna", czy ..piękności" krakowskie­
go rynku. Niektórzy utrzymają, że rynek, aby 
był wiecznie pięknym, powinien zostać takim, 
jak jest dziś.

Można mieć także cos przeciw temu, miano- 
whie pragnąć, aby życie i rozwój nie zamarły 
w naszej starei stolicy, aby nie była przerwa­
ną n.ć prawdziwej średniowiecznej tradycyi, 
która pojmowała rynek, jako miejsce najżywsze­
go handlu, do czego je zresztą ś. p. król Bole­
sław Wstydliwy, t. zw. przywilejem lokacyjnym 
z r. 1256, a zatem, i głębokiego średniowiecza, 
był przeznaczył. Jednak i to jest zdaniem.

Są także i tacy, co piękności ryntcu naszego 
zasadzają na tem, aby kwieły na nim wiecznie 
przejawy coraz nowego życia, pozostawały dzie- 
Ja pr zez poKOienia zostawiane, świ mczące o 
żywotności, pracy i postępie całych pokoleń 
mieszkańców miasta.

Tym nie przeszkadzałby w niczem pomn k, 
będący świadectwem dojrzewania myśli, za ktd 
rą walczył Kościuszko, tak, jak  ich nie razi 
pomnik Mickiewicza. Argument, że ten pomnik 
.zeszpeci*" rynek, jest tak samo ńoDrym jak 

ten, że rynek przyozdobił. Zawsze będą jedni 
twierdzić tak, a drudzy inaczej. Jest to rzeczą 
osobistych pojęć, a zresztą, dla ludzi tyjących 
za lat 50, tędzie on już starożytnością, pełną 
charakteru epoki, związaną z rynkiem pamiątką 
której ruszyć nie wolno, w myśl zasad wyzna­
wanych przez 11 Towarzystw kulturalnych. 
Sub specie aeternitatis patrząc, wie się, że inaczej 
nie będzie, bo taką jest ludzka natura, i Biła 
przyzwyczajenia, konserwatyzm, będący ojcem 
konserwowania quand meme.
1 I  znowu przyznać trzeba, że powyższe zda­

nie jest tak samo aobrem, jak każde inne. O 
pięknie" czy „piękności" zatem, dsyputować 

trudno, bo jest to rzecz czysto osobistego po- 
giadn.

Jednakże 11 Towaizystw kulturalnych są 
instyiucyami (czy instytucyą?), które powołane 
są, przez siebie same, aby ferować mzęduwo 
wyroki o pięknie i ustanawiać prawidła oraz 
przepisy na piękność. Dobrze że tak jest, bo 
jest to podział piacy między fachowców. Przy­
pomnieć jednak trzeba owe czasy niedawne, 
bo lat jakie 25 do 30 temu minione, kiedy 
wyobrażenia o pięknie, i właśnie u fachowców, 
były zasadniczo przeciwne dzisiejszym, kiedy 
szala] zapał wyrzucania i poniewierania wszyst­
kiego co jest barokowem, a za szczyt piękno­
ści uważano tylko gotyk, choćby sfałszowany w 
w. XIX Jest zatem nadzieja, że i pojęcia, Któ- 
rycn Droaią 11 Towarzystw kulturalnych, 
także dłużej nad lat 30 dogmatem nie pozosta­
ną, a pomnik stać może lat 300 i więcej. Tak 
jest! Życie jest życiem! ’ Niesie ciągłe zmiany 
i form i nojęć. I nie pomoże tn ani czasowy 
dogmat, an: jego obrona. Piękność rynku po­
legać właśnie może na tem, że nagromadzono 
tam dużo św.adectw minionego życia, dużo 
szczegółów, ożywiających jego wielką prze­
strzeń. dających dużo połączouych wrażeń. Nie 
tylko konserwować i zachowywać ciągre i nie­
ustannie trzeba; ale trzeba umieć także nie 
lękać się czynów nowych.

Gdyby zresztą już od czasów Bolesława V., 
istniały urzędy konserwatorskie, 11 To warzystw 
kulturalnych, i dzisiejsze teorye o pięknie, to 
nie mielibyśmy tego rynku, o ktorego sta-y 
charakter się walczy, bo by nie pozwolono by­
ło ani Lindintoldemu1 stawiać Sukiennic, ani 
budowniczym odrodzenia przerabiać gotyckich 
zabytków. Lecz ludzie wieku XV nie mieli do­
gmatów i nie hali się wznosić ani budowli aui 
pomników nowycn

Jest to świadectwem len sny twói.^ej, tAh 
jak przesadne i przerahnowane konserwator 
stwo, boją się, czy nie jest smutrem świade­
ctwem braku twórcze1 myśli f odwagi w dobie 
dzisiejszej. Epoki twórcze me boja się zmian; 
epoki słabej lub sztucznej twórczości są epoka­
mi konserw atorskiemi.

Może w sprawie tej odgrywa także ro ^  za­
cietrzewienie obustronne. W takim razie trzeba^ 
by rozważyć, z której strony pobudki są wa­
żniejsze. Z jednej strouy padają argumenty 
o nienaruszalnej piękności i charakterze średnio­
wiecznym rynku oraz o małej wartości pomnika. 
Strona druga ma argument jeden: tc jest, że 
historyczna, narodowa i społeczna wartość po­
staci Kościaszki, oraz Jego działalności, któn* 
zapoczątkować epokę dzisiejszą myśli polskiej,' 
jest nieco ważniejszą od , teoryjek z zakresn 
estetyki. I  chociażby argumenty estetyczne wy- 
trz/mywały krytykę, której nie wytrzymują* 
cnoćby pomnik oył naprawdę takim, jakim nio 
jest, to nawet i wtedy argumenty strony pierw-, 
szej byłyby za słabemi aby zwalczyć twierdze­
nia strony drugiej, bo to twierdzenie jest rze­
czą poważną. Moźua je wprawdzie nazwać .„fał- 
szjwie pojętem hasłem", ale wiadomo, że w po­
lemikach starają się ludzie zawsze wyciągać 
jak największe działa, choćby nie trafiały. Mo­
żna zresztą tak samo stwierdzić, że Towarzy­
stwo upiększenia miasta i okolicy wcale tego 
miasta ani tej okolicy nie upiększ?, bo pojęcie 
piękna jest, jak powtarzam, rzeczą ściśle oso­
bistą i względną. Mniej udanym za to jest mo­
rał o „lekceważeniu samej idei", którem Towa­
rzystwo karci tak komitet, jak publiczność poi 
ską, niosącą składni na pomnik w y r a ź n i e  
n a  r y n k u ,  a nie gdzieindziej. Publiczność no­
wiem karcić, trochę smutno, a komitet ową po- 
łajankę zniesie, bo jest tylko woli tej publi­
czności narzędziem. Dobrze przynajmniej, że 
Towarzystwo upiększenia miasta odpowiedział 
nosc. za pomnik nie bierze, bo jej nikt od tei 
goż Towarzystwa nie żąda, tenmaruziej, że po 
drugiej strome są także „zapoznani i odsądzę! 
ni pod zarzutem uzurpao/h artyści, architekci“J 
no! może „estetów" nie ma, ale to chyba lepiej 
dla tej strony...

Czy zaś pomnik „jest dziełem cnybionem*4) 
nie wiem, nie śmiem tego powtarzać wobec 
twierdzenia zgodnego kilau najtęższych polskicŁ 
artystów, z których wymienimy tylko zmarłego 
to jest ś. p. Juliusza, Kossaka, a kiórzy wyr? 
żali wszyscy najpochlebniejsze o pomnntu zdt.' 
nie na co, są żyjący świadkowie.

Niechże więc, owa „nienajgorsza część naro­
du" owych 11 kulturalnych Towarzystw prote 
stających spoczywa w pokoju pod osłoną swego! 
„stanowczego vetor , i cieszy sw z pozostałych 
w jej kasie 10.000 koron, bez których Kościu* 
szko i Jego pam.ęć nic a nic nie stracą w ser­
cu ani w myśli narodu, czy też w tej „gorszei 
ale liczniejszej jego części". Ta część nie po­
zwoli na „lekceważenie samej idei" i wyrzuca­
nia pomnika Kościuszki gdzieś w kąty, gdzie 
stać może każdy inny pomnik, tylko nie pomni k 
Kościuszki. Tem pomnik stać musi i stanie nt 
tem miejscu gdzie, się dokonał aKt historyczny.! 
kto ego iest on upamiętnieniem.

W l T.

L u la ra u  b ib l io te c z n a  h a d e r z u

szkolne].
C’eszyn, 5 kwietnia.

W jubileuszowym . 25 roku działalności swojej;, 
„Macierz szkolna" cieszyńska urzędas, loteryę bi­
blioteczną z nastepnjacemf wygranemu Głowna wy­
prana: biblioteka, wartości pięć tysięcy koron. —  
Dalsze wygrane: 2 biblioteki po 1000 koron. 10 
bibliotek po 500 koron, 30 bibliotek po 100 kor., 
590 bibliotek po 50 koron, razem 543 biblioteki, 
wartości 40 tysięcy koron.

Skład bibliotek nie jest ustalony z góry, Każdy 
wygrywający może wybrać książki według własnej 
woli i w każdej księgarni. : -

W takich wa.unkach loterya ta jest na pozór 
i z nazwy tylko przedsięwzięciem dochodowem, wła­
ściwie jest w cułem tego słowa znaczenia akeyą 
oświatową w nieznanej dotychczas formie. Zakupno 
keiążek za poważną kwotę 4U tysięcy koron ożywi 
znakomicie rach umysłowy, tak słaby u nas w pe­
wnych kołach, nie z braku odczuwania potizeby 
strawy duchowej, lecz najczęściej — niestety —  
przez brak środków. W tycb wiaśnie kołach, a więo 
na przykład nauczycieli, młodzieży kształcącej się, 
inleligencyi rzemieślniczej, rolniczej i przemysłowej,

i? "Czy rzucających się zboczeń i ułomności 
lud kiej psychy, wkracza nawet w dziedzinę 
Trośliwości, zmieniając ciągłe pole obserwacyi i 
kameleonowemi barwarr i oświetlając rozliczne 
dziedziny życia jednostkowego i zbioroyego. 
Talent w swoim rodzaju niepowszedni, produ­
kuje twoiy i m jś'i, które zawsze będą miiym 
wypoczynkiem d*a ducha, a nieizadko do po­
ważnej pobudzą refleksy i.

Debiutant na niwie powieściowej, p. Gustaw 
O l e c h ó w  s k i ,  autor zbioru obrazków p. t. 
„Rzeczy widziane", posiada wj bitną zaletę, bę­
dącą poważnym zadatkiem na przyszłość, a mia­
nowicie szczerość i prostotę foimy, nadającą 
wszystkim jego opowiadaniom pewien wdzięk 
świeżości. O rzeczach przez siebie ^widzianych" 
pisze on rzeczywiście z płynnością i swobodą 
człowieka, który żegluje przez życie na falach 
oportunistycznego i pogodnego poglądu na świat, 
m.mo, że mekiedy, jak np. w noweli p. Ł „Lis" 
porusz» głębsze rany społeczne. W  opowiada­
niami jego esc dużo humoru, a pewien objek- 
tywiziu obojętnego obserwatora pozwala auto­
rowi ze spokojem i  przedmiotowością zdejmo­
wać swoje obserwacye w sferze życia cygane- 
ryi warszawskiej („Dusza w kiszkach") lub ma­
lować z odcieniem sentymentu czy melancholii 
iosj warszawskiej gryzetki, („Li»‘‘\  snuć refte- 
k&ye na temat „Potęgi złota" lub opowiadać 
sk kyło*- ^olem, na którem p. Olechow­

ie "aj więcej aowcipu, jest zręcznie i po-
ar oJ^mro';Ze!re®OW8ny BP-3 różnych wyrazów 
7 \ l  lnt?rprets~yi autora pod nazwą:
‘ cy .lopedyi“. Buzo ta  naprawdę sa-

tj,y cz„  go zacięom i bystrości uogólnień, nie 
poz. awionych piętna aktualności 

Józex W e y s s e n h o f f ,  jeden -,e skwapliwie 
czyty Wdnycn i modnych .mwiesciopisarzów, o- 
l.erający za temata swoich utworów wybłftfe 
epizody życia zbiorowego i politycznego, w po­

czątkach swej karyery pisai skiej zabawiał się 
poezyą. Z tych to zdaje się czasów datują się 
ogłoszone obecnie w osobnym, nader ozdobnie 
w>danym tomiku jego „Erotyki".

Wykwintna kultura literacka, wytworność 
formy i duża nonszalancya w poglądzie na ży­
cie i jego objawy, stanowi mity kontras„ z szcze­
rością, z jaka autor niby od niechcenia rznea 
zwrotki i stance i w szatę kunsztownie rzeźbio­
nego słowa ubiera różne my śli, wspomnienia 
podróżne i obserwacye. Są tu przeważnie okru­
chy wrażeń i nastrojów autora, odbicia jego 
własnych przeżyć, rodzaj poetyckiego dzipnniKa, 
mówiącego językiem wspomnieć osobistych, wy­
lewy ucznć liiycznych, to smętnych, to pogo­
dnych, to znowu sylwetki spotykanych figur i 
postaci. Osobny d m ł stanowi cykl Grecyi" 
„Lyrica", przekłady z Coethego i Heinego — 
Dełne wdzięku, zrozumienia ducha i myśli obu 
poetów.

Całość „Erotyków" przemawia do czytelnika 
nie głębią myśli filozoficznej, ale 'ekkością i wv- 
twornością formy, a bogactwo spostrzeżeń, obra­
zów, pomysłów i motywów poetyckich daje świa­
dectwo wszechstronności i giętkości umysłu wy­
szkolonego i odpowiednio przygotowanego do 
wystąpień na szerszej arenie, guzie znalazł wła­
ściwe i rozległe pole du ajawnienia swego ta­
lentu Weyssenhof jest epikiem współczesnego 
życia społecznego i politycznego w zanorze ro­
syjskim, a choć w oświetlenia jego wychodzi 
ono czasem jednostronnie, daje przecież świa­
dectwo talentowi, przecenionemu niezawodnie 
przez pevne sfery, ale aktualnemu, świeżemu i 
niosącemu niewątpliwie zasób myśli świeżej i 
żywotnej. W. Pr.

MACIEJ' WIERZBIŃSKI.

POD MYSIĄ WIEŻĄ.
r o w iE ś ć  w s p ó ł c z e s n a ,

21 (Ciąg dalszy.)
— Jestem Karpińska Nastusia z Janikowa — 

poczęła półgłosem i ciągnęła, nabierając pewno­
ści siebie: — Czytałam, co pan pisał w „Pia­
ście" o Konieczności urządzenia wieców dla ko ­
biet na wzór wiecu poznańskiego. Piękny był 
to wiec, byłam na nim z trzerua kobietom' z J a ­
nikowa i Jaksie. A w Lubinie i Da Kujawach 
jeszcze nikt nie myśli o takich wiecach dla ko­
biet 1 Na, początek chcemy urządzić paratiamy 
wiec n nas, aby inno wsie poszły zi naszyn 
przykładem i zaczęły, ’ak pan nisze vs ^iascio", 
„mobilizować" kujawskie kobiety „do obrony 
naszych dóbr narodowych". Chcemy prosić, aby 
paa redaktor przyjechał do nas na ten wiec 
z przemówieniem

— Kiedy ma się odbyć ten wiec?
— W przyszłą niedzielę.
—  A czy zameldowany na d licy:?
— Właśnie dziś zameldowałam
— Ale policja jednak gotowa rozwiązać go, 

pod pozorem ciasnoty w gospodzie.
— To my też urządzimy wne w szopie o- 

twartej przy gospodzie. Dnzo luda się Zjedzie...
— Bardzo rozsądnie A kto ma przewodni­

czyć zebraniu? — pytał dalej redaktor, zdzi- 
w.ony, że inieyatywa do wiecu wyszła od wie­
śniaczek samych.

— Uprosiłam ks. radcę Szluma. A pana re­
daktora proszę o przemówienie.

— To nie dosyć. Trzeba jeszcze innych mów­
ców! (

— Już mamy — odparła żywo dziewczyna 
i oblała się szkarłatem z radości.

— Kogo? Hrabiego Moreckiego?
— Nie. Nie śmiałyśmy prosić pana posła. 

Najpierw zagai zebranie ks. radca, potem... —
Nastusia zachłysnęła aię i odwróciła od re­

daktora oczy w kąt. — Potem., ja odczytam, 
co napisaiam o obowiązkach kobiet polskich 
w dzisiejszych czasach. Potem Kalagie^owa wy­
głosi naukę o konieczności 'popierauia swoich 
w haudlu i przem\śle i o trzymaniu riemi w 
polskich rękach. A w końcu paa redaktor po­
wie coś od serca, żeby to ludzie nie proceso 
wali się, lecz żyli w zgodzie, trzymał1 się ra­
zem, jednoczyli w związki, bj stawić czoło na­
szym wrogom.

Mówiła polszczyzną, ‘ wolną v d naleciałości 
chłopskiej gwary, prawie całkuwice tak, iż Li- 
snowssi nie wątpił, że mi przed sobą jednę 
a tych inteligencji Siamoroónych, które mepo 
siane, niehodowene, jak przygodne kłosy wy- 
rastaią na chłopskiej n'wifl i jak kagańce o- 
światy świecą nie- are  światu w nizinach 
| — Chciałem za kiiKa dn’ wyjechać do Kra­

kowa... — bąknął du sieoie w zamyślen.u, a 
dziewczyna na słowo „Kranów1- jak zelektryzo­
wana wpadła żywo:

— Do Krakowa !? Był pan w Kiakowie przed 
dwoma laty z ojcem, gdy to Ślązacy urządzali 
wycieczkę? Połączyliśmy się z nimi, byli na Wa­
welu, w teatrze... Ah! ślicznie było! Tak i as 
przyjmowali. Aż się spłakałam, gdy pud a“ 
welera jeden pan przemówił i przypominał nom 
dawne czasy... I  mówił, ze chociaż ni^przyJa( ele 
rozda-li nas, jesteśmy wszyscy dżioćmi jednej 
matki i czy t< ze Śląska, czy z Poznania czy 
z Warszawy, Krakowa, jednę tworzymy rodzinę, 
której moce piekielne nie rozerwą,..

Lisnowski słuchał jej z zajęciem, zawstydzony 
trochę, że sam dotąd nie był na Wawelu i po­
zwolił uprzedzić s.ę dzieciom ludc u stóp kró­
lewskiego zam ku * Nastusia przejmowała go sza­
cunkiem i patrzał w miłą taa rz  dziewczyny jak 
w ranne zorze.

— Odłożę mó; wyjazd i przybędę na wiec — 
postanowił, czując, że jest jbgo obowiązkiem 
poprzeć czynem to, co zalecał piórem.

— Dziękuję panu redaktorowi — wyrzekła 
dziewczyna lakonicznie, lubo widocznie zado­
wolona niezmiernie.,

O redaktorze ąazety, którą codziennie czyty­
wała. miała egzaltowane wyoDrażenie. Cześć dla 
książki, dla rzeczy drakowauycb przenosiła ua 
niego Zdał on.się jej wyrocznią w sprawach 
obywatelskicn, człowiekiem namaszczonym po­
słannictwem, któremu należało się od ogółu po­
ważanie. Bez niego wiec janikowski, jaki urzą­
dzała nie byrby „udał się“j w jej przeKonaniu.

Podniósłszy się z krzesła, ozwała się jeszcze:
— Chciałam też prosić pani, redaktora, aby 

mi zalecił jaką ładuą książkę... HistorycznycI 
książek czytałam sporo, aie . -

— Niech panua czyta „Pana T ideusza",
— O! czytałam. Mam pisma Mickiewicza.
— To może spróbuje Danna co z Słowackiego,
— Słowackiego czytałam „Mezepe" i „Ojca 

Zadżumi" iych“ ‘
:— Jeśli cnodzi o powieść, to raazę „Ogniem 

i mieczem".
— To my czytamy w Janikowie. I „Potop" 

i „Pa-.a Wołodyjowskiego*. -
— Pewnie panna sama czytywała to kobio; 

tom ?.„
Nastusia znowu rozkwitła w mak, jakby przy­

łapano ja  na jakim i giu.
(C. d. n.)

Tapsty, sztukststyj, listewki, linkrusta 
i papiery przeciw wilgoci poleca - - -

Z .  K T J T i i Z E S A ,  U r o k ó w ,  W i ś l n a
Wzory tapet nryiyta »i£ odwrotni© -  opłacono*
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potriuuy luaejfić dię luaj „Mucim «j '“, za koronę 
warto tpiób^wać szczęścia, Jakie daje niespodziane 
ziszczenie się pożądań, których zaspokoić inaczej 
nie można. . ___

„Macierz" nie mogfa. lepszym sposobem uuzcić 
swojego jabilenszo, jak iOteryą biblioteczną, która, 
prócz wspomnianego wj/,ej zysku kulturalnego, da 
jeszcze dwa inno dochody. Dochód czysty z loteryi 
przejdzie prze* kasę „Macierzy" na zaspokojenie 
potrzep bieżących (utrzymanie 23 zaktadów z 2345 
wychowankami — założenie nowych). Dochód dru­
gi, a niewątpliwy, otrzymają księgarze. Znaczne 
zasilenie tego przemysłu kwotę 40 tysięcy kor. —  
tc tauże czyn kulturalny. Zrozumiała to jni część 
księgarzy polskich,' których doszła wiadomość o lo­
teryi bibliotecznej i chętnie ofiarowało Macierzy'1 
pośrednictwo swoje przy rozsprzeuaży losów. ^Ma­
cierz" zaś, chcąc odwzajemnić się za gorliwość oby­
watelską tych księgarzy, dodała do warunków lo­
teryi bibliotecznej . sczegół nowy i sprawiedliwy, 
mianowicie: każda wygrana, która padnie na los, 
kupiony w pewnej księgami, będzie zrealizowana 
przez zaaupno wybranych przea szczęśliwego na­
bywcę książek w tejże samej księgarni, intere­
sie więc także kupieckim księgarży, jest rozsprze- 
daż jak największej ilości losów, bo wtedy zwięk­
szy się prawdopodoDieństwo wygranej, któa będzie 
uśmiechom fortuny i nabywcy I sprzeuawcy losu.

„Macierz Szkolna" spodzi Jwając się gorliwego 
współdziałania pp. Księgarzy w tem przedBięwzię 
ciu, liczy jednak prze iewszystkiem na ich osobiste 
poczucie obywatelskie. Dotychczas wiele instytu- 
eyj (wypożyczalnie książek) „Macierzy" powstało 
'J rozwinęło się dzięki ofiarności materyalnoj pp. 
Księgarzy, tak tez i obecnie niewąpliwle przyczynią 
się oni do dobrego wyniku loteryi —  oń-rą mo­
ralną: namową i zachętą swciej klienteli do zaku­
pywania losów. ’ ' .

Oby za przykładem firm, wymieniuuych niżej 
stanęło do tej pracy całe księgarstwo polskie I

Dotychczas podjęiy się rozjprzedaży losów na­
stępujące księgarnie: Krzyżanowski, Kopcas i Sa­
lomonowa, Ilimmelblau, Friedlein, Gebethner I Ska, 
Piwarski, Polska Spółka Nakładowa, w Kraków; >: 
Altenberg, Księgarnia powszechna, Księgarnia Pol­
ska, Mariszewski, Gubrynowicz i Schmidt, Jeffe, 
'Zienkiewicz i Chęciński, Seyfarth i Czajkowski we 
Lwowie, Księgarnia w Rzeszowie, Fołtyn w Wii- 
dowicach, Zwoliński w Zakopanem, Zncker. indjl 
w Złoczowie, Pisz, JakUDOw-ia w Nowym Sąozn; 
Kubaczna i Lang w Białej, West w Bronach, Jn- 
rzyński w Przemyślu, Toturaiski w Podgórzu.

Dalsze zgłoszenia przyjmuje Binro „Macierzy 
Szkolnej" w Cieszynie w Domu Narodowym.

Baśń o wiośnie.
Gl przychodź proszę -- wiojno, o wiosno 
Jak przychodziłaś z nad. gór śnieżystych 
Z złotej oukwicy wonią radosną,
Z giową, w woalach obłoków czystych.

Zapamiętana w wspomnieniu bladem,
Gdyś chatę moją w giętkie ramiona 
btroiła kwieciem i Winogradom —
Wiosno, oh! wiosno błogosławiona...

Pamiętam ciebie —  o śnie różowy 
Szczęścia, przed Ktorem dnsza ma bladła 
KieJyś nad cieniem najdroższe) głowy 
Umiłowane dłonie swe kładła...

Pamiętam Ciebie... Poranku biały! __
Desie w zórz blaskach pachnący sobną —1 
Ptaki w gałęziach drzew się wołały 
W zlocie południa, wiosno! och wiosno!

Złożonych n» krzyż nie wzniesiesz dłoni,
Ni serc wstrzymanych nie wskrzesisz bicia - 
Ani two słońce się nie rozpłon;
Więcej na drogach samotnych życia..,

Dziś — na mogile tej kwiaty rosną 
J zima przeszła całunem bladym...
Czyz nie przyniesiesz mi nic już wiosno ? 
Czyż nie okwiecisz szyb winogradem ?

Janina Cunkowska

f i  r  o a l U i B . .

K r a k ó w ,  8 kwietniu,

Lud-Kościuszce. Rocznica racławickiego zwy­
cięstwa minęła tego roku prawie bez żywszego echa 
dopiero na jutrzejszą niedzielę czynione są przy­
gotowania, aby można ją nazwać prawdziwia „dni em 
K o ś c i u s z k o w s k i m " .  Na uczczenie jego przy­
bywa do miasta okoliczny Ind, który w dwojaki 
sposób złozy swój hołd Naczelnikowi w sukmanie: 
wieczorem uroczystym, którego program wykonają 
wyłącznie chłopskie siły —  i zbieranie składek po 
;po mieście na postument pod gotowy już pomnik 
Kościuszki. Czysty doehód z Wieczoru pójdzie na 
cele oświatowe Koła, działającego pod wezwaniem 
Naczelnika —  składki dadzą szerokim sferom kra 
kowskiego społeczeństwa możność przyczynienia się 
do pięknego dzieła — i jedno zaś i drogia jest 
najpiękniejszem uczczeniem rocznicy. Każdemu ofia­
rodawcy wręczoną będzie w formie niejako pokwi­
towania, podobizna pomnika — przy stolika obok 
magazynu p. Wlerzejakiego, o po południa przed 
„Sokołem" możua też będzie nabywać bilety na 
Uroczysty wieczór Racławicki odbyć się mający w 
sali resmsy urzędniczej (hotel Saski). Wieczór ten 
zagai poBeł Bo j k o ,  deklamować bęeą córki posłów 
ziemi krakowskiej: Ptakowna i Wójcikówna, śpie­
wać i grać będzie chór i orkiestra włościańska 
z Modinicy, jednoaktówkę patryotyczną odegra teatr 
Lutników z pod Sierszy, a na zakończenie prze­
mówi prezes Koła Kościuszki dr świgost,

Reduta pivsy urządzona 26 intego w Daszem 
mieście, przyniosła 5033 K 96 b. czystego doeno- 
dn, Suma ta zasili wydatnie fundusze Towarzystwa 
dziennikarzy polskich, przeznaczonego na emerytury 
dla cztonków Towarzystwa dla wdów i sierot po 
fiz ennikttriacŁ Komitet poczuwa się do miłego obo­
wiązku podziękowania tym wszystkim, którzy do 
powodzenia balu dziennikarskiego się przyczynili. 
Dziękuje: w pierwszym rzędzie komitotowi pań
: jego przowodm clącej p> jQijuS1!0Vvej Leowej za 
pomoc W nrzą^en.u zabawy, pp. Mi chałowej Chy­
lińskiej i Janowej 1. tero w: cz o w ej za Przeprowa­
dzenie sprzedaży b;litów na galeryę; pp" Stanisła­
wowej Boczarowej i Józefowej Krzeszowej za za 
jęcie się sprzedażą kwiatów; pp. Helenie Górskiej, 
Wandzie Jar zewskiej, Maryi Morozowiczównie, 
Irenie ftuszszycówn‘e, Stanisławie Słnbickiej, Jani­
nie Zarzyckiej i p. H. Fiecbncrowi za prowadzenie

sprzedaży szampana; członkom Chóru akademickiego 
i jego dyrygentowi p. Bolesławowi Walewskiemu 
za uświetnienie zabawy śpiewem; członkom orkie­
stry mandolinistów za urozmaicenie programu redu­
towego;. p, Franciszkowi Mężyńskiemu za projekty 
urządzenia „foyer"; p. Henrykowi Dnbeltow!czowi, 
inżynierowi elektrowni, za zaprojektowanie adapta- 
cyj elektrycznych; p. Stefanowi Iglicluemu właści­
cielowi znanej firmy, za bezinteresowne wypożycze­
nie - mebeli i gnscowne urządzenie „foyer", p. 
Karolinie Michalbkiej, właścicielce znanego za ­
kłada ogrodniczego za pełne' smaku ozdoby kwia­
towe i botoniery, udzielone komitetowi po cenie 
niezwykló niskiej; p. Eug. Smidowiczowi za bezin 
teresowne użyczenie ozdób do „pawilonn inkwizy- 
cyjnego", wreszcie p. Zygmuntowi ZiembicKiemu za 
użyczenie masek dla „inkwizytorów". “  “ ’

Dr Antoni B o a n p r 6, Michał K o n o p i ń s k i ,  
Stanisław K o p e r n i c k i ,  Rudolf S t a r z e w s k i ,  
gospodarze reduty. Aleksander K a r c z  w imienin 
komitetn wykonawczego.

Obchód nad grobem słowackiego. iuedy przed 
laty wśród społeczeństwa polskiego powstała myśl 
sprowadzenia zwłok Słowackiego do krajn, a mia­
nowicie do Krakowa, kształcąca się za gianicą mło- 
dzibż zajęłc się zbieraniem składek na ten cel 
Zebrawszy fnndnsz w kwocie 1.500 franków, złożył 
zarząd „Zjednoczenia towarzystw młodzieży polskiej 
za granicą" w depozycie Muzeum . Narodowego w 
Rapperswiln. Z chwilą, gdy sprowadzenie zwłok 
Słowackiego do kiaju zostanie stanowczo podjęte, 
fnndnsz ów wpłynie do kaiy komitetu krajowego, 
tymczasem z procentów funduszu stowarzyszenie 
młodzieży polskiej . w Paryżu pod nazwą „Koło" 
urządza w rocznicę śmierci wieszcza obchód pa­
miątkowy nad jego grobem na paryskim cmentarza 
Montuj ort; e. *

Jak donoszą z Paryża, tego toku oaDył się taki 
obchód również nad grobem Słowackiego. Na krzyżu 
zawieszono pięKny wieniec, a do zgromadzonej pu­
bliczności prawie wyłącznie polskiej, pośród której 
znajdował się w mundurze porucznik armii fran­
cuskiej Łernardin, przemówił p. Z. L Zaleski. Mo­
giłę zarzucono wiązausami fijołków, gwoździków, 
mimozy.

. uniwersytetu Jagiellońskiego, z  kół akade­
mickiej młodzieży postępowej otrzymujemy następu­
jące pismo: ‘ E

Uchwałą KoluGidU młodzieży postępowej pod:ęta 
organizacya pomocy materyalnej dla tych, którzy 
utracili czesne zr udział swoj w strajku ania 30 
styczL a b. r. (w myśl ostatniego rozporządzenia 
senatu) na razie data wyniki następujące: w ciągu 
dni ostatnich komitet strajkowy udzielił czterdzie­
stu czterem kolegom pożyczki na czesne, a pięcia 
kolegom, którzy utracili stypendya, zapomogi do­
tychczasowe. Zebrany do dnia 7 bm fundusz sty- 
pendyalny wraz z ndzielouą nara potyczką wynosi 
2937 koron 67 halerzy. Z te^o wydano na zapo­
mogi stypendyaine 735 koron, a pozostałą kwotę 
2202 koron na pożyczki opłacenia czesnego.

Na r a z i e ,  dzKkl zebranym w ciąga dwu. dni 
fandaszom i otrzymania pożyczki, specyalnie na 
ten cel subskrybowanej przez najwybitn:ejszycl) o- 
bywateli m. Krakowa, zdołaliśmy częściowo wszyst­
kim koiegcm potrzebującym przyjść z pomocą. Mu­
simy jednak dopomoaz tym koiegom, któizj o po­
życzki na czosns jeszcze się nie zwrócili i tym, 
którzy, utraciwszy z wyroau stypendyum, zostali 
pozbawieni śiodków do utrzymania i naaki. To też 
na tem miejscu, dziękując wszybtkim za wsróhiziała- 
nie w podjętej przez Komitet stra)kowy, akcji ape­
lujemy tem energicznej do młodzieży i z nami sym­
patyzujących sfer społeczeństwa o da'szą tak nie­
zbędną nam pomoc. '  -

-Zarazem uważamy za swój obowiązek ostrzedz 
społeczeństwo przed osobnikami, którzy, nie mając 
na to odpowiednich upoważnień, zbierają składki nr. 
fundusz stypendyjny bez porozumienia z komitetem 
strajkowym.

Kanalizauya ulic tn. Krakuwa. Wczoraj odby­
ło się posiedzeuir komisyi drogowo-kanałowej, na 
którem uchwalono buduwę kanałów w ulicach: 
Szewskiej, sw. Marka, Miodowej, Smoleńsk i w no­
wej ulicy na Biichu, tndzież w dzielnicy XTI w 
ulicy Senatorskiej i na gruntach Marczyńskiego, 
dalej buduwę chodników w części ulicy Kołłątaja 
i Kremerowskiej. Następnie zatwierdzono cennik 
miejskiej fabryki wyrobów betonowych dla odbior­
ców prywatnych i zakładów miejskich. W końcu 
zatwieidzono ofertę na dostawy cementu d!a gminy 
m. Krakowa.

„Sa!on“. We czwartek odbyło się ogólne zebra 
nie członków stowarzyszenia artystów „Salon", dla 
ukonstytuowania się na nowo po kilkuletniej przer­
wie. Wybrano nowy wydział, w "kład którego we­
szli pp. Wincenty Wodzinowski prezes, prof. Jan 
Raszka wiceprezes, Kowalski, Karpiński, Żelechowski, 
Fabijański, Krzesz, a jako zastępcy: Radziejowski, 
Uziembło, Rzegociński. Następnie poddano pod dy­
skusję propozycyę „Związku powszechnego arty­
stów polskich", aby „Salon" połączył się ze 
„Związkiem" jako z macierzą, i utworzył w nfm 
sekcyę wystawową. Po długiej i wyczerpującej dys- 
ku sy i, w której zabierało gios wielu członków „Sa­
lonu", uchwaliło następującą rezolucyę: „Wobec
tego, źe „Związek" jest cgólnem stowarzyszeniem 
artystów polskich, mającem na celu rozwój ekono­
miczny ogółu artystów w najszerszym pojęciu; że 
przy tak obszernym zakresie swej działalność' musi 
się poiz'elić na sekeye: wystawowa, wydawniczą, 
pożyczkową, asekuracyjną itd. ogólne zebranie „Sa­
lonu" postanawia poprzeć cole „Związku powsze­
chnego artystów polskich" przez przyłączenie się 
do niego w charakterze sekcyi wystawowej pod 
warunkiem, aby fnndnsze „Salonu" służyły wy­
łącznie na urządzanie wystaw. Przeprowadzenie 
prawne połączenia „Salonu" ze „Związkiem" pole­
cono nowowybranemn wydziałowi".

Sprawa Truiinowskiego Jak słrehać w kołach 
sadowych, w n i e s i e  proknratoryu państwa zażJ.e- 
nie nieważności przeciw wyrokowi uwalniającemu 
Trud newskiego. Zażalenie przedłożonem będzie naj­
wyższemu sądowi w Wiednia Aż do rozstrz' gnię- 
cia zażalenia, Truduowski pozostanie w więzieniu.

Sprawa dra Hermana Seinfelda. Akta sadu 
śledczego w sprawie dra Hermana Seinfelda zo­
staną w dniach najbliższych odesłane do prokura- 
toryi państwa, Jeżeli prokuratorya zdoła zaraz wy­
gotować akt oskarżenia, rozprawa powyższa odbę­
dzie się jeszcze w kwietniowej kadencyi sądu przy­
sięgłych.

Stanisław Barcewicz, największy ze skrzyp­
ków poiskieb, w y s t ą p i  w K r a k o w i e  w Sta­
rym te?trze zaraz pc świętach. Wiadomość ja  ucie­
szy niewątpliwie wszystkich wielbicieli znakomi­
tego mistrza, który już dawno nie Jał się słyszeć 
i podziwiać w naszem mi»ście. Szczegóły koncer­
tu — później

Wieczór kameralny uczniów konse.watoryau 
poJ artystycznym kierunkiem dyrektora Żeleńskie­
go odbędzie się dzisiaj o godzinie 71/» wieczór.

Towarzystwo miłośników historyi I zabytków 
Krakowa zwołuje walne zgromadzenie członhów 
na wtorek d 11 kwietnia br. Na porządku dzien­
nym ohok zwyczajnych spraw znajduje się odczyt 
dra St. Krzytanowskingo p t, „Goethe w Krako­
wie". —

Czytelnia dla kobiet imienia Słowackiego prze­
niosła się do „Szarej kamienicy" w Rynku Głów­
nym. Z powodu restauracyi domn, wejście jest na 
razie od strony ulicy Siennej. Herbatka towarzy­
ska odbędzie się w poniedziałek o godzinie 7 -ej 
wieczór. .. . - •• ~ Ł—-

Aresztowani włamywacze. Wczoraj areszto­
wała tutejsza polieya 23-letniego Waientego Ma- 
tułę, pochodzącego z Izdebnika. Matnta oodejrzany 
jest o liczne kradzieże z włamaniem, między inne- 
ni także na szkodę p. J. B , współpracownika 
„Nowej Reformy". Dzisiaj w nocy został areszto­
wany 40-Ietni Stanisław Porada z Rudna, znany 
policyi włamywacz, podejrzany również o liczne 
k.adzieza z włamaniem do sklepów aa Knzinuerzu. 
I orada połowę swego życia przesiedział w wię­
zieniu. 1

( izusrwo w taniej kuchni W żeraj zgluSif 
się do taniej kuchni przy ni. Mikołajskiej pewien 
około 20 lat liczący młodzieniec i oświadczył, że 
wychodząc zapomniał sobie tam dwie paczki. Rze­
czywiście paczki te przy pomocy gości odBzmrał, 
ale uiebawem pokazało się, że były to rzeczy cu­
dze. Jedna z paczek zawierała czarny żakiet, war­
tości 43 kor., należący do p. Wandy Stadnickiej, 
kierowniczki kursów gospodarskich, , Za oszustem 
prowadzi polieya dochodzenia.

Tai nów 8 kwietnia. (Zamknięcie rachunków 
Kasy oszczędności/ —  *  3 . L. — Wieczór pie- 
n̂i- —  Przedstawienie amatorskie).

W tych dniach ukazało się drukowane sprawo­
zdanie z zamknięcia rachunków Kasy oszczędności 
za rok ubiegły Zan.ka ono 50 rok istnienia in- 
stytucyi, a przedstawia sie wastepuj'ąco: Obrót ka­
sowy w gotówed wynosił 27.365.721 koron 34 hal., 
w zakładzie zastawniczym 1,199.499 kor. 66 hal., 
w kozerwach 534.624 koron 74 halerze, razem 
29,099 854 koron 74 halerze. W  porównaniu z r. 
lin/: obiót gotówki zmaiejszył się o 4,034.765 
kor., a to z powodu, że w Kasie odpadłu potrzeba 
.„„skontu wetsli. Waiadki w rokn nDiegłym wyno­
siły 5,11!;.709 kor. 08 hal., podjęte zaś wkładki 
4,1.56.705 coi 48 hal Wkładki z puszek Burnsa 
wynosi.y 12281 kor. 8u hal., puszek nyło w obie­
gu I sztuki. Majątek własny Kasy oszczędności 
wynosił z k mcem r. 1910 1,273.210 kor. 93 hal., 
Czysty zysk z odsetek i czynszów wynosi z fan- 
dnsza Lrotou -m 73 718 k.r. 85 hal., ,w rezer­
wach 25.161 kor. 70 hal., w Zakładzie zastawni­
czym 3.265 Kor. 27 hai., razem 102.145 kor. 32 
hal., z czego na cele powszechnie pożyteczno i hu­
manitarne pizezeznaczono 34.834 kor.

Na ojtatniem posiedzenia wydziału tarnowskiego 
Koła T. S. L., zajmowano się urządzaniem uro­
czystości 3-gu maja. Uchwalono polskiemu ogólne­
mu Związków1 zawodowemu odstąpić 50 książek 
na założenie bioliotekl, resztę zaś posiedzenia wy­
pełniła długa dysknsya nad wnioskiem w y sia ła  w 
sprawie zaknpna placu przy nł. Nowy Świat pod 
budowę nowego gmachu, W dyskusyi zabierali głos 
prawie wszyscy obecni. Jedni z prezesem p Lin- 
dern na czele, inieyatorem i gorącym popleczni­
kiem wniosku, starali się wykazać dobrą sposo­
bność nabycia parceli p. Podstawa Kiego pod korzy- 
stnemi warunkami, ceiem przystępienia do Dudowy 
własnego gmach a, którego potrzebę odczuwa dawno 
Towarzystwo, a na którego cel Radl. mlejsaa prze 
znaczyła nawet plac przy ni. Cbyszowsklej. Dłu­
dzy zwalczali wniosek, wychodząc z założenia, że  
tarnowskie Koło T. S. L., nie posiadając żadnej 
gotówki lecz, co gorsza, długi, nie może kupować 
placu D8z pieniędzy i przystępować do budowy, 
gdyż zachodzi obawa, że przy znacznem obc ązeniu 
dochodów Towarzystwa, płynących niema’, wyłą­
cznie z ofiarności społeczeństwa, praca oświatowa 
może pójść w odwłokę Wniosek w głosowaniu 
upadł; natomiast przeszedł wniosek prof. Wierzbiń­
skiego, aby nowy wydział zajął się sprawą budo­
wy domn i zaczął zbierać kn temu potrzebne fun­
dusze.

Dnia 4  b. m. odbył się wieczór pieśni profesora 
Stanisława Barsy z Krakowa, uzupełniony prelek- 
cyą na temat „Pieśń pouka w artystycznym i hi­
storycznym rozwoja'. Ta^o ilustracje odśpiewał 
prelegent pieśni Kurpińskiego, Guniowicza, Chopi­
na Fr.t Moniuszki, Żeleńskiego, Noskowskiego, 
Galla, Niewiadomskiego, SWierzyńskiego, Szopskiego, 
Karłowicza, Waltera, Opiedskiogo, Różyckiego, 
Friedmana, Walewskiego Moniuszki S., Moszyń­
skiego i Wszelaczyńskiego. .

Staran!em sokolegf Kóła amatorskiego wysta­
wiono sztukę Rydla „Z?,czaro**, ane koło" Amatorzy 
wywiązali się z trudnych ró bardzo dobrze, dając 
tem dowód, ogromnej ppacowistości i siły nłektó 
rych talentów.

Gorlice 7 kwietnia. Staraniem uniwersytetu lu­
dowego odbędzie się w sali „Sokoła" 9 b. m. o go­
dzinie 6 popołudniu ykład p. Maryi Gerżabuowej 
na temat: „Czego żądc nowoczesna kobieta?"

Dębica 7 kwietnia. Staraniem i na dochód To­
w arzystw a byłych uczniu ,v gim nazjum  dębickiego 
odbędzie sie 9 b. m. w ?ali g j.^azynm o godziuie 
4‘/i po południa odczyt prof. Edmunda Biederc p. 
t. „Kazimierz Tetm ajer i  Jan Kasprowicz istota  
icb poezyi".

Stary Sącz, 7 kwietnia. Na walnem zgroma- 
ezłonków „Sokoła" dokonano wyborów do w, działu. 
Wybrani zosfali: p.ezesem dr Tadeusz Plis, ZŁ 
stępcą prezesa Franciszek Ergetowski i członkami 
wydziału' Konstantj Oosarezyn, Jan Kamiński, Ka­
rol Lipiński, Robert Ogofały i Józei Pieczarko w- 
ski. Na posiedzeniu wydziału w dniu 4 b. m. wy­
dział nkonstytnował się, wybierająi drugim zastęp­
cą prezesa dru Mar/ana ,ji „mufla, sekretarzem 
Zygmunta Gaudnika, zastępcą,  ̂ Jana Kamińskiego, 
skarbnikiem 'Aleksandra Pawlikowskiego, zastępcą 
Konstantego Cesarczyka; gospodarzem Karola Li­
pińskiego, zadtępcą «̂ana 1 Iżyckiego; biblioteka­
rzem Józefa P ie c z a rk o w i,mgo, zastępcą Józ-fa 
Molewicza. Do sekcyi administracyjne;, weszli Li­
piński Pawlikowski. Warzycki; do sekcyi gimaa- 
st 'cznej: E rgetow ski, Lipiński, Combrn; do zaba­
wowej: di Z. Wusatowski, B. Kojarski i M.

KaRze«’ ÓW, 7 kwietnia. '3 Rady miejskiej. Posie- 
dzenie wt działu kusy o s z c z ę d m s c i.  Z Floryanki;

W d :u 4 i 6 bm. odbyłj się j.esibdzenia Rady 
miejskiej. Zaraz na w s tę n ie  r dr Nieć wniós. in- 
t e r p e la c y ę  co do ro z p o rz ą d ź , nia burmistrza, zaka­
zującego pobierania dostar  dla maę itr. ,u 
ładnych miejskich, na cc ii iroemwany odpowie­
dział, że na mocy paragrafu . 20 ustawy gminnej 
dla 30 mias ĵ p r z y s łu g u je  mu prawo wydania ta­

kiego rozporządzenia. Dr Krognlski, zastępca nur 
mistrza, oświadczył, że takie rozporządzenie uważa 
za niewłaściwe, i nazwał je wprost nepotyzmem, 
żądając jednocześnie otworzenia nad tą kwestyą 
dyskusyi, do której jednak Dnrmistrz dr Jabłoński 
nie dopuścił. Wskutek tego di K, postawił rezo- 
lncyę, aby, zanim Wydział krajuwy rozstrzygnie 
sDorną kwestye, pozostało tymczasem tak, jak by­
wało dotąd. _

Następnie r. Arvay ialerpeiował w sprawie koiei 
Rzeszów-Kolbuszcwa, na co burmistrz bał odpowie­
dnie wyjaśnienia, że deputacya, kcera był.i wysłaną 
do Wieania, doznała w Kolb polakiem n i e s y m ­
p a t y c z n e g o  przyjęcia nrzez grupę pewnych 
posłów, jednak bardzo przychylnie przyjętą była 
przez posła Bilińskiego I ministrów Zaleskiego i 
Głąbi iskiegu. ' R, Karaś wypominał i żąda* wyja 
śnienia w kwesty! nieporządków w łaźni, którą 
magistrat subwencjonuje. •

Po ukończeniu licznych interpelacyj załatwiono 
przychylnie kilka podań o przyjęcie dc gminy; za­
twierdzono ofertę na dostarczanie oleju do elek­
trowni przez Gartenberga w Jasie. W kwesty! zaś 
budowy kanałn na ulicy Krakowskiej, wywiązała 
się długi i ożywiona dysknsya. Ulica Krakowska, 
jako gościniec rządowy, podlega dyspozycyi na­
miestnictwa, n któr -gc magistrat starać się musiał
0 pozwolenie budowy kanału. Pozwoienie otrzyma­
no, ale pod nader trudnemi warnnkami W doaatku 
ze względu na niżej znacznie położoną uL Be*nar- 
dyńską, której w ten sposób groziłyby częste wy­
lewy, kilka radnych energicznie sprzeciwiało się 
tej bndowie, domagając się wpierw piana ogólnej 
kanalizacji miasta. Mimo to, wniosek magistratu 
przeszedł większością głosów, z małemi tylko oo- 
prawkami radnych: Krogulskiego i Hochfeida. Żą­
danie utworzenia komisy dla zakładów przemysło­
wych zakończyło te ostatnia przedświąteczne 
ODrady,

W bieżącym tygouniu odbyło się także posiedze­
nie wydziału kasy oszczędności. Przewodniczył dr 
Kroguiski prezes. Po przedłożenia sprawozdania 
dyrekcyi i komisyi szkontrnjąeej wydział przyjął 
do wiadomości zamknięcie rachunkowe za r. 1910. 
Czysty zysk wyuazuje poważną cyfrę 35.640 kor. 
95 hal., które podzielone w różny sposób: jako
remuneracyę dla dyrekcji i komisyi szsontrnjącej. 
na zapomogi i fnndisz emerytalny, fnudasu rezer­
wowy, fandasz dyspozycyjny dla dyrekcyi; a dalej 
dla ubogich bez próżnicy wyznania przeznaczono 
1200 kor Sokołowi 2000 kor,, dla biblioteki 
T. S. L. 1500 kor., Mnzenm przemysłowemu 200 
kor., Tow. upiększenia miasta 400 kor., muzyce 
straży ogniowej 400 kor. i na tablii ę śp. Lis zera 
100 koron. Dla mającego się otworzyć gimnazynm 
żeńskiego uchwalono subwencję w -kwocie 1000 
kor., do fuLdaszu strat 3301 kor. 74 hal. —  po­
zostałe 7380 koron przeznaczono na dalsze roboty 
pizygotowancze wodociągowe Na tem posiedzenie 
zamkiięto.
’ Pan Edmund Rylski, dyrektor Tow. zaliczkowego

1 k-edytowogo, wybiany został de.egaiem Towarzy­
stwa wzajemnych ubezpieczeń z miast Rzeszów, 
Sanok, Jarosław ; Sokal.

Z e  ś w i a t a .
Koncert Krakowianki. Piszą nam z Wiednia: 

Onegdaj w sali koncertowej Boesendorfera odDjł 
się wieczór pieśni i duetów, urządzony przez słyn­
nego śpiewaka estradowego i y edagoga prof. Maksa 
Ulanowskiego i uczennicę jego. pannę Eugenię 
Jastrzębską. Na koncert przyoyła publiczność bardzo 
Licznie i serdecznie oniaskiwała młodą koncertantiią. 
P. Jastrzębska posiada głos supranowy, nie impo­
nujący wprawdzie siią, lecz o ładnej barwie i świe­
żym aźwiękn. Pleeni interpretuje a tystka z wdzię­
kiem i inteligoncyą muzyczną. Z piosenek, jakie 
ŚDlewah', najbardziej podobały się kompozycje poi 
skich kompozytorów: Kossobodzkitso, Niewiadom­
skiego i innych, odpowiadające najbardziej głosowi 
panny Jastrzębskiej.

i\U 3 kooperacyjny. Z W i e d n i a  donoszą 
W swoim czasie pisaliśmy o polskim kursie koope­
racyjnym, który pod patronatem galicyjskiego Zwią­
zku stowarzyszeń zarobkowych i gospodarczych 0- 
twarto w Wiednia dnia 3 marca. Kurs tea trwał 
do 1 bm. Wykładali na nim pp. dr W. Lewicki, 
dr Zygmunt Gargus, dr Aleksander Sawicki, dyr. 
Wł. Tereukoczy, H. Inlender, A. Poznański i E 
Milewski. Wykłady objęły nistoryę rozwoju koope­
ratywy, organizacyę rolnictwa w Gahcyi, organi­
zację stowarzyszeń kredytowych i wytwórczych, ra­
chunkowość współdzielczą. stan współdzielczości kre­
dytowej, ustawodawstwo stowarzyszeniowio itd. Dla 
uplastycznienia słuchaczom sukcesów kooperatywy 
prelegenci odbyli z nimi wycieczki do „Dolno-au- 
stryackiego stowarzyszenia spożywczego", którego 
zakłady fabiyczne słyną z wzorowego urządzenia, 
do „Rękodzielniczych spóiek warsztatowych. szew­
skich i stolarskich", do „Dolno-austryackioj’ mle­
czarni związkowej", „Akcyjnego Towarzystwa rze­
źni wiedeńskiej" i „Biura rolniczego sprzedaży 
bydła". Na wykłady uczęszczało Dardzo pilnie przb- 
szło 50 akademików (przeważnie słuchaczy akade­
mii ziemiańskiej) i 6 uobiet. Zainteresowanie, z ja­
kiem młodzież na wykłady te uczęBzczałr jest naj­
lepszą rękojmią, że przedsięwzięcie to było na cza­
sie. I spodziewać się też należv, że myśl urządza­
nie kursów kooperatywnych przyjmie się jako je­
den z śr dków szerzenia idei współdzielczości !

Ze slitystyki chorwackiej. KióRstwo Ch o r ­
w a c j i  i S ł a w o n i i  miało z końcem rokn 1910 
dnsz 2,619.291 (w 1880 1,903.295, 1890:
2,201.927; 1900: 2,416.304). Większe miasta li­
czą ludności: Zagrzeb 78.850, Osiek 31206 , Ze- 
muń 17.008, K&tlovec 16 056, Varcżdir 13 444, 
Mitrovica 12.971, Bród 9951. :

B o ś n i a  i H e r c e g o w i n a  posiada 1,895 673 
mieszkańców, z czego przypada na muzułmanów 
Turków 611,885, prawosławnych Serbów 824.021, 
katolików łacinników-Chorwatów 4 33.489 (z iu.nycb 
wyznań jest 11.850 żydów, 6097 greko-katolików, 
6247 protestantów). Miasta ważniejsze mają dasz 
Sarajewo 51 872, Mdsiar 16 325, Banjainkf 14 793, 
Dolna Tuzla 11.333 i

Królestwo D a 1 m a c y i wykaza.o w ostatnim 
spisie 637.075 mieszkańców. Miasta wytazują w 
porównaniu z przedostatnim spisem słaby przyrost 
ludności, niektóre nawet jej zmniejszenie sî  -l i ­
czebne. Największy jest S p l i t ,  bo ma 21.230 
( - f -2683), potem Zadar 13.225 (+ 2 0 9 ), Szibenik 
l 1 757 (+ 1 6 8 5 ) , Dnl>rovnik 8343 (— 294), Kotor 
2418 (— 603), Hrar 2052 (— 136). Wolne miasto 
R j e k a  liczy 49.135 ludności.

Razem tedy ziemie se”bsko-chorwackie pod ber- 
lem Habsburgów mają ludności 5,201.174, wobec 
18,231.400 Węgier samreh. a 51,314.271 całej 
monarchii austro-węgierskiej z Bośnią i Hercego­
winą.

. liiiana aarfisu tow arzystw a. Stowarzyszenie
mieść' się

obecnie na „Rue Tournefort, 1. 4 3 “. Stowarzysze­
nie udziela wszelkich wskarówek co do studyów 
w wyższych zakładach nankowych za gianicą.

Smierc dziennikarza, w  Londynie jmarl ge­
neralny dyrektor dziennika „Times" Moberly Bell, 
porażony w biurze redakcyi. Śmierć tegu człowieka 
jest ciężką strata dla „Timesa". Mtfbefly Bell w 
sztabie geneialnym tego dziennika zaimiwał jedno 
z np.jwyuitniejszych stanowisk, pracując przez 46 
lat zarówno w dziale redakcyjnym jak administra­
cyjnym. „ W latach 1865 do 1890 Moberly Bell 
był korospondentem „Timesa" w Egipc'e, skąd 
wysłał do swojego dziennika największą depeszę 
Łelegrauczną dziennikarską, jaka kiedykolwiek szła 
telegraficznie. Było to w czasie bombardowania 
Aleksandryi. Depesza ta kosztowała 13.000 horou. 
Powołany do reuakcyi, był przez 2] ** lat szefem 
działa korespondencynege. On przyjmował korespon 
dentów i wyznacza, im stanowiska w rozmaitych 
miastach świata, a umiał dobierać ludzi, oceniać 
ich talent i używać we właściwym kierunku. Obok 
tego kierował finansami dziennika i podczan C3ta 
tmego przesilenia, w koóem znalazł się dziennik, 
Moberly Beli okazał wielki talent finansowy i da­
leko sięgającą przezorność. Jemu zawdzięcza „Ti­
mes" —  jak to przyznali wszyscy współpracownicy 
pism» — szczęśliwe rozwiązanie przesilenia. Mo­
berly Bell nmarł w 64 roku życia. Cała prasa 
angielska poświęciła m i gorące r bardz> życzliwe 
wspomnienia.

Dzisiejszy numer „N. Reformy" składa się z 
2%  arkusza i 10 stronie draka. Na stronicy 5 
zamieszczamy nowelę p. t. „Seren".

Księga pamiątkowa obchodu grunwaldzkiego.
Wiekopomny obchód pięćsetnej rocznicy zwycięstwa 
pod Grunwaldem, urządzony w Krakowie 15, 16 
i 17 lipca 1910 r. odbił się sympatycznem ecnem 
w piśmiennictwie.

\V krótkim stosunkowo czasie pojawia się dmga 
„Księga pamiątkowa" tego obchodu, wydano, na- 
kiadem Fr. Terakowsbiego w Krakewie, -przedsta 
wiająca się bardzo okazale zarówno pod względeu 
szaty zewnętrznej i ilnstracyj jak i tekstu, który 
zredagował p, Kazimierz B a r t o s z e w i c z .  Za­
wartość księg? dzieli sio na dwie częśc': pierwsza 
ooejmnje histoyyę i opis obchodu krakowskiego, 
druga jest albomem literacko-artystycznem, poświę­
conym uczczenia wielkiego faktu dziejowego.

Część opisowa obchodu wyczerpuje bardzo sta- 
kannie materyał d-iann1 carski i przynoU dłngi sze­
reg reprodnkcyj z - autentycznych zdjęć fotogra­
ficznych, Na czele tycnże wymienić należy wyborną 
reproduseyę aktu odsłonięcia pomnika grunwaldz­
kiego wedłng fotogiafl Jabłońskiego

Część drngt przynosi cmiejetnie i celowo zesta­
wiony cykl artyknłów, zaznamiającjch czytelników 
z najwybitniejszemi opisami wielkiej wojny, z  od­
głosem jej w zabytkach literackioh i poezyi itp., 
wreszcie przynosi osobny cykl artyknłów poświę­
conych Krolowej Jadwidze

Zwracają tn uwagę: dr. T. Korzona „Grunw ild 
Poozye i zapiski współczesne o bitwie pod Grun­
waldem, Charakterystyka Jagiełły i Witolda przez 
dra A. Prochaskę, „Owoc Grunwaldu" prze:* K. 
Bartoszewicza i znany artykułBanaareUego ro  naj­
wyższy hołd Królowej Jaawidzs*.
Ł Kolorowe 1 płócienną oaładkę „K_ięf ° zdobi 

efektowny obraz P. Stacuiewicz», wyobrażający 
„Sokola" przysięgającego Ojczyźnie. Cena, --eg.. 
8 kor.

c 1 kalendarza- W  sobotę 8 kwie^iia: Djwnizego i  Mi^ 
karyi; w niedzielę t) kwieuUia: Hugona i Marceli*,; w 
ponuJziałfak 10 kwietnia: E êobielr i Makarego. : 

Waouóa sioaoa dnia 8 kwietnia: o gi-Cume f m. Ou, 
zaohod o godcinie 6 mi u. kO dłngosó dnia godzin 13 
ni". 16
1 Z urutow Jbijo obeerwatoryuni. — Rula 7 kwietnia 
termometr doszedł od — 2T do +  0’S C,; barometr 
wahał się.

uaia O kwietnia o godzinie 7 rano st.an barometru. 
7430 mm., termometru — 1*9 C.; wiatr pótnoco 
wschodni. - 1 ;
ileperioar teatru m ieiskiego im. Słowackiego  

w Krakowie.
\V sobotę 1 „Aglawen* i Selisetta*.
W niedzielę po poh: „Noblesse oblige"; wieczó: 

„Eros i Luynne". ’ ~ '
W poniedziałek: „Aglewcna i Lelisetta".
We wcoriifc: „Wa- larz Rady Windermare*.
W e ś ro d ę : „C y d "  '’■ '• . .

-  We czwartek, piątok i sabotę: Przedstawienia mo
bedaies *
f W niedzielę po po i,: „K ordyanK; w ieczór: „Paw eł P

młodzieży polskiej w Paryżu „Koło"

D^lal ek<] nomiczn^•
* Księgi gruntow e dla śródm ieścia  Arkuire 

pos!adania (wykazy hipoteczne) dla realności poło­
żonych w gminie katast-ałnęi „Kraków I.*, in jest 
śródmieście, jak również innne sprostowane doku­
menty, odnosząca się do tej sprawy wyłożone są 
do ogólnego przeglądu w biurze komisarz:- dla 
sprostowania ksiąg gruntowych w Krakowie, ulic, 
Grodzka. 1. 60 I. piętro w oficynie na przeciąg X4 
dni. Do przeprowadzenia dalszych dochodzeń z po­
wodu podniesionych zarzutów odbędzie się rozprawa 
d. 18 bm. o g. 9 rano. - , e

* Konkurs na inspektorów pelnłczycli. Dia 
nadzoru uprawy pastwisk i łąk mu być ustanów o- 
nych w Galicy i na przeciąg lat dziesięcin trzech 
inspektorów rolniczych na koszt państwowe) dotL- 
cyi hodowlanej. Do posady, która nie daje prawa 
do emerytury, ani odprawy i  może być obustronnie 
wypowiedzianą na trzy mies;ące, przywiązana jest 
roczna płaca w sum 3 3760 F , tudzież prawo do 
poboru dyet 8 K i zwrotu kosztów podróży koleją 
II. klasy podczas zajęcia po za siedzibą nrzęduwą. 
Od kandydatów wymazane są studya agronomiczne; 
«d by ta praktyka gospodarcza I znajomość obydwa 
języków krajowe cb. Podania, zaopatrzone w metry­
kę "urodzenia i dowody K w alifikacyjne, wuos c nu- 
ieżw do Wydziału krajowego n a j d a l e j  do f b a ­
c a  m a j a  1011. . »

* Niewypłacalność Galicyjski Związel ; we 
Lwowie rfL Wałowa 1. 11. ogłasza npadłośo firm

1) Natan Keller i Izrael Finkel, hande’ towa­
rów bławatn/ch we ^wowie. ’2) Mates Grosfeld, 
handel papieru w Krakowio, ni, D.etla. 3) Leib 
Brunei, protokołowana firma konfekcy? w Tarno­
polu.

Ceny ziemiopłodów i wainkj3zyoh artykułów żvwności 
Kraków, 7 Kwietnia. :

Płacono zl luO kilogt.. Pszenica biała (waga gatun 
kowa 74/73) od 21'3Q do 22*80; żyło Krajowe iwuga 
ga ;unkowa 67/73) od la  — do 16'70; żyto węgierskie 
od —•— do —•— ; jęczmień browarny od 16-53 do 18* — ; 
jęczmień na krupy od 15-20 do 16*40; jęczm.eń na pa 
szę o l 14-60 do 15*— , owies do siewu (* opłat;, akcy­
zową) od 19 4 j  do 21*40; owies na paszę od 18'40 # , 
19-uC; proso od — do -  *— * Kukurudta o i U*— do 
17*50: ta^ark od lć*ÓO do 16*40; groch *23 — dc 27*—, 
fasole od 23-— do 40*—; soczewica od 26*- no 3j*—; 
wyka od 20*— do 22*—; siano zwycz. jne od 6*43 do 
8 —; koniczyna pastewna oa fe-hO de 9*60; słoma od 
4*- do 5*— ; rzeoak zimową —*— do —*— ; kmines

/S jm m: u, : y

iłygieniczne mydła prze­
puszczone toaletowe

są przygotowane wedfug najnowszych wyma­
gań nauki ( P r o f .  D r a  ». nna i  t .  d .)  o  hygieme 

i pielęgnowaniu SKÓry.
Wystrzegać sie nasladownictw’ Cena eoczawszy on 60 li



N r . 1 6 2 R  a  F  f l  t  a  1 , Sobota $  K w ietnia l y n

krajowy od 54 — do 62*—; km tr ik  holinierski od^O'— 
72—; koniczyna nasienna czerwona o t 13'i*— do l /0 ‘ 
koniczyna nasienna Liaia od —G-— do —O-— ; tymotka 
nasienna od —*— do -—*-—; osp .rsett-i od — — do
   ziemniaki 3*30 do 4 40; jaja aa kopę 3'40 Jo
4*—; ”188.0 za 1 kilogram 2*80 do 3*20; ser -a l  kg. 
—-84 do — 08; mleko zbierane *a 1 litr —'16 do —*20; 
mleko niezbierane —'24 do —'23; soiryt.is na 25° za 
1  —• _  do —0; okowita na 73° Tralesa —*— do-

l w o w s k a .

Ł a ltó w , 8 kwietnia.
Wystawa piekarsko-młynarska we Lwowie. 

Sekretariat komitetu wystawy piekarsko-mij nar- 
skiej, urzędujący w Izbie rękodzielniczej we Lwo­
wie donosi, że wystawa piekarsKo-njłynarska otwar­
ły zi Stanie nieodwołalnie z końcem maja, bezpo­
średnio po wystawie prac uczrid w rękodzielniczych 
w pawilonie sztuki na placu powystawowym. Do­
tychczasowe zgłoszenia dają pewność, ze w wysta­
wie wezmą udział bardzo poważne firmy krajowe, 
jak również austryacaie i czeskie fabryki maszyn 
piekarskich i młynarskich. Po porozumieniu się 
z redakcyą „Gazity Piekarskiej8 w Krakowie, 
która bardzo energiczną rozwinęła działalność, ce­
lem pozyskania wvstawców i zareklamowania wy 
stawy, wazedl komitet również w blizką styczność 
z redakcyą „Gazety Młynarskiej “ i  kołem młyna­
rzy we Lwowie, które ze swej strony udzielą po­
mocy wystawcom prowincyonainym przy instaiacyi 
przedmiotów wystawowych. Pożądane są oprócz pie­
karskich zgłoszenia młynów i fabryk drożdży, ce­
lem przedstawienia ogółu rozwoju przemysłu krajo­
wego w tym dziale. Również pożądane są zgłosze­
nia wózkó'7 piekarskich, naczyń, odzieży, urządzeń 
hygienicznych i t. p., dotyczących zawodów pie­
karskiego i młynarskiego. Wszelkie zgłoszenia na­
leży nadsyłać wprost do Izby rękodzielniczej we 
Lwowie (ratusz II piętro) nadaloj do 20 kwietnia, 
gdyż zgłoszenia po tym terminie z powodu braku 
taiej s a nie mcgłyby być uwzględnione.

K snturs na posadę asystenła politechniki 
we Lwowie przy katedrze elektrotechniki konstruk­
cyjnej rozpisał re k to ra t Ta posada, z k tó rą  połą- 
izona jo st płaca roczna w kwocie 1400 do 1700 
koron, adana będzie od 1 m aja b. r. do końca 
kw ietnia 1912 r. Podania m ają być wnoszone du 
geKrorata Doli techniki Je końca b. m.

Echa zamordowania Szenderowiczowej-Oyiń- 
ikicj. Ze Lwowa telefonują:
> t' edatwo dodatkowe przeciw mordercy Kazimie­
rzowi Lewickiemu aost do ukończone, tak, że pro­
kurator mógł dokończyć aktu oskarżenia, który też 
wczoraj doręczono obwinionemu, 
j Lewicki oskarżony jest o skrytobójcze morder­
stwo aa osobie ć. p. bzeuderowiczowej-Ogińskiej, 
ponadto o zbrodnię oszustwa, przez podrobienie 
twiadeciw. szkoły realnej w Krakowie i gfmoa- 
■yum w Sanoku. -

Lewicki, otrzymawszy akt oskarżenia, zażądał 
natychmiast przywołania obrońcy, dr .Więcława, 
który bezzwłocznie zjawił się w sądzie i  w imie­
niu oskarżojego wniósł sprzeciw.

Sąd wyższy krajowy rozpatrzy go dz:sif»j. Jeżeli 
azt oskarżenia zostanie zatwierdzony, nie jest wy­
ki iczonam, że rozprawa odoędzle się jeszcze w 
•becnej kadency*. . . .

Fałszerze świadectw. Ze L w o w a  telegrafują
nam: Pollcya tutejsza aresztowała dwóch fałszerzy 
I w i a d e e t w  s m o l n y c h  i dokumentów publi­
cznych: tnton.e- - N a n o w s k t e g o  Ł StanlMawa 
O a l a r e w i o z s .  — Uprawiali oni swój proceder 
praez dłnżuy czas na wielką skalę. W mieszkaniu 
W tnowskiego znalezione podczas rewizyi mnóstwo 
blankietów fałszywych świadectw, podrobionych 
pieczątek -zkół ludów ycb, przemysłowych i wy Izia- 
towycb ze Lwowa i z wielu miejscowości Gtlicyi 
wschudniej. „Urzędowali" oni po różnych szynkach, 
gdzie przyjmowali “wo^h klientów.

Aresztowano ich wskutek doniesienia jednego z 
klientów, któremu fałszerze nie zdołali wyiob.u po- 
łady.

Repertoar teatru  miejskiego w« Lwowie.
W niedrelę  po poł.s „Ostatnia —ola" i  „Dożywocie 

Wieczór: „Dziewczyna z lalką".
W poniedziałek : „szc.ury" Hauptminna.

skonałyia wstępem do • studyów nad Mochnackim, 
gdyż zapoznaje jak nie można lepiej, z życiem, 
losami i psychiką tej niepospolitej jednostki, tórej 
znacreria w rozwoju myśli krytycznej i spoiecznej 
w Polsce potomność jeszcze ściśle określić i usta­
lić nie zdołała. 4

JB . G a o p y u l a k a ,  K r z y s z t o f  ory
ET r a k ó w .  Wynajmuje i sprzedaje pierw- 
izorzędnych fabryk fortepiany, pianina, harmo­
nie i pianole za gotówkę lub na spłaty nawet 
dwudziestomiesięczoe. Instramenty używane od 
cen najniższych.

Jak  doniosły wczorajsze telegiamy z Żytomie­
rza zmarł w dnia 6 b. m. po dłuższej chorobie 
bisKup dyecemi łucko-żytoraiersKiej. ks. Karoi 
Niedziałkowsk , jeden z najwybitniejszych ksią­
żąt rescioła katolickiego w zaborze rosyjskim.

Ś. p. ks. Karol Niedziałkowski urodził się 
w r. 1846 w Mieńkowicach na Wołyniu. Po 

kończenia gimnazyum w K-mieńcu Podolskim, 
wstąpił tamże do seminaryum duchownego, a 
stamtąd przeniósł się do Akademii duchownej 
w Petersburgu, ktćrą ukończył ze stopniem ma­
gistra «eoIogii. Był DaStępme profesorem semi- 
raryum ducnownego w Żytomierza, oraz sekre 
Tarzem konsystorza, a w reku 1891 został rekto­
rem seminaryum żytomierskiego. W roku 1897 
mianowany został biskupem-sufragaaem iuohy- 
lowskim i rektorem A kademii duchownej w Pe­
tersburgu, a po śmierci ś. p. metropolity Ko­
złowskiego, objął admiuisuacyę dyecezyi mohy 
lewskiej. W roku 7 910 nranowany biskupem 
dyecezyi lucko-żytomierskiej powrócił do Żyto­
mierza. ,

Obok gorliwego spełnienia obowiązków paster­
skich ś. p. ks. Niedziałkowski poświęcał się 

zamiłowaniem pracy publicystycznej. Z roz­
praw jego i artykułów powstało dzieło dwuto­
mowe „O chrześcijańską zasadę8. Dzieje bisku 
pów katoliekich w Kamieńcu, Kijowie i Łuci-.u 
znalazły w nim zdolnego mano~rafłstę w „En- 
cyklopedy kościelnej*. Rozgłosem też cieszyły 
się swego czasu prace p. t. „Miraże mądrości8, 

Wrażenia z pielgrzymki do Ziemi świętej", 
a zwłaszcza studyum o emancypacyi kobiet „Nie 
tędy droga, szanowne panie". W roku zeszłym 
wreszcie ogłosił drukiem w „Roli* obszerną 
pracę p. t. „Poganizm a chrześcijaństwo".

i
(Te^gramy ?lN. Reformy“ z 8 kwietnia.)

Paryż, ifaimon - - jak się zdaie — szpiego­
wał na korzyść kilku mocarstw równocz śnie. 
Szpiegostwo Maimona wyszło na jaw dopiero 

en w .ą  ogłoszenia aoKłaonegn sprawozdaniu 
o zjeździe w Poczdamiu w londyńskim „Eyening 
Times8 i w paryskim „Temps". Na drugi dzień 
po zjeździe Pichon przyszedł natychmiast Jo 
przekonania, że mogło się to stać na podstawie 
doKumentow, s k . r a d z i o n y c h  z francuskiego 
ministerstwa spraw zagranicznych.

Szczegóły śledztwa trzymane są w tajemnicy.

CDalki o) M i .
(Telepramy „N. Reformy" z 8 kwietnia.)
Cetynia. Albańczycy w ostatniej walce z Tur­

kami koło S z i p c z a n i k  pocługiwali się g r a ­
n a t a m i  r ę c z n e m i .  Turcy, chcąc uniemożli­
wić Albańczykom ncieczkę do Czarnogóry, o b- 
s a d z i l i  c a ł ą  l i n i ę  g r a n i c z n ą  c z a r n o ­
g ó r s k ą  piechotą i artyleiyą i rozpoczęli k a ­
n o n a d ę ,  która trwała 24 godziny. Mimo to 
wielu Albańczyków u c i e k ł o  do Czarnogóry. 
Władze fcńredcre obwiniają Czarnogórę, że pod 
jej patronatem twórz.*się w Czarnogóize b a n ­
d y  p o w s t a ń c z e  Albańczyków.

f lf ia in ś ti  W i t y m ,  r a t a s  1 l i U i e .
■ —  Gabryel Tadeusz H enner: „Rossureetio Car 

arfnis8'. Loezye. Kraków 1911. S. A. Krzyżanowski.
\ Oto spowiedź młodej duszy, pamiętnik przeżyć, 
pisany po prosta, z wiarą, serdecznie. Liryki, te 
tniące rytmem szczerej prawdy życiowej, subjek- 
tywne bardzo a bez cienia pozy, czasem pełne mło­
dzieńczego pędu, to znowu melancLoliczne, melan 
shollą pierwszych zawodów i zwątpień. Mienią się 
te wiers :ałą skalą nastrojów, od suatelnie mi­
łosnych („Śpiewy miłosne8), przez chwile zwątpię 
nła i smutku („Z chwili zwątpienia8), do momen 
tów ukojenia i pogody, którą młody poeta znalazł 
w Chrystusie, zapatrzony w „złote, gorejące Jutrznie 
w ar, („W przystani8, „Ave crox“, „Wam8).

Na ogół eały tomik przepojony wnętrzuą muzyką 
słowa, aołyszącą, miękką, wytworną; niekiedy zdo­
bywa Bię autor, który, jak się z treści niektórych 
stworów dowiadujemy, poświęca się zawoJowi ka­
płańskiemu, na ton niezwykle silny, ekstatyczny 
(„Wam8).

Niemniej zasłngnje na uwagę cykl p. t. „Z na­
rodu łez i zrwi8, owiany szczętem uczuciem pa- 
tryotycznem, pełen szlacnetnego patosu. Wydanie 
staranne, prawie wytworne. (kw.)

— Stanisław Szpotański: Maurycy Mochnacki 
iProfil historyczny Kraków. G. Gebethner i Sp. 
1910 r.

Postać Maurycego Mochnackiego, jeuna z naj­
bardziej interesujących i zagadkowych postaci Pol- 
•ki porozbiorowej, ten artysta i polityk, rewilu- 

,’oniata a zarazem dżący ze strachu, gdy wypadki 
komplikują Bi?i zwróciła na Biebie w os.atnich cza­
sach uwagę kilku historyków.

ik i"11 bjr dla wynagrodzenia za długotrwale 
pomijanie w krytyce literackiej taK wybitfnej jedno­
stki POj^w ją tuj n.„mal jednocześnie obszerne 
si uy a Sliwińst igo, Kuchi.rzewbklego i Szpotiń- 
skiego uraz drobne rozprawki różnych. On_ai iai 
rozpraw ka, lapisana przez autora obszernej pracy 
o Mochna:kim, nie jest skrótem, lecz na podstawi j 
zanalizowanego materyału utworzonym syntetycznie 
portretem. Napisana żywo, treściwie może być do-

Ctiiti o i-L m
(Telegramy „Nowej Reformy" z 8 kwietnia.)
Londyn. „Times" donosi z F e z u :  Pod ma­

rami Fezu przyszło do krwawej walki między 
wojskami sułtana a powstańezemi szczepami.— 
Wojska sałtańskie p o n i o s ł y  k l ę s k ę ,  za co 
sułtan czynił późn ąj wyrzuty wielkiemu wezy­
rowi i czynił go odpowiedzialnym za tę klęskę. 
Wielki wezyr, naczelny wódz wojsk sałtańskich, 
cofnął się wskutek tego wraz z wojskiem, przez 
co j e s z c z e  b a r d z i e j  osłabił pozycyę suł­
tana,

Madryt. Depesza z C a s a b l a n c a  donosi, że 
między powstańcami a wojskiem szeryfa przy 
szh) do z a c i ę t e j  w a l t  i.

Hiszpania vr Marokrt.
Madryt. W ministerstwie wojny i marynarki 

odbywają się g o r ą c z k o w e  przygotowania 
do w y p r a w y  w o j e n n e j .  Prawdopodobnie 
chodzi ta  o wysyłkę wielkiej ekspedycyi woj­
skowej do  M a r o k a .  Pułki, stojące załogą 
na południu, s ą  i a ż  g o t o w e  do w y m a r ­
szu.

Madryt Depesza z Kadyksu do „Corresp. de 
Espana8 donosi, że w porcie Kadyksu zbiera 
s .ę  h i s z p a ń s k a  e s k a d r a .

Hiszpania 1 Maroko,
Paryż. Aj. Hawasa donosi z El-Feriol: Pie­

chota i mammarka z przeznaczeniem do M e­
li l i  odchcuzi pod komendą podpułkownika w 
niedzielę d o K a d y k s n .

Paiyż. „Matin" donosi z F e z u :  Gen_^.lny 
konsul francuski polecił mieszkającyn tu F ran­
cuzom, aby w raz^e napadu powstańców na 
miasto, zachowali się spokojnie, jozestrdi w 
swych domach, pozamykali wszystk'9 ozna i 
bramy i aby się nie bLonili, ani atakowali po­
wstańców.

Londyn.
przybędzie 
wy pobyt.

2  S a s W  I ? » ! » .
(Telegramy „N. Reformy" z 8 kwietnia).

Hanka -trzelanla.
Wiedeń. Ministerstwo obrony kra jowej zarzij 

ćziło utworzenie specyalnego k u r s u  n a u k i  
s t r z e l a n i a  dla tych profesorów i nauczy>ieli 
s z k ó ł  ś r e d n i c h ,  którzj w r. b. powołani

będą na ćwiczenfr, wojskowe, 9 którzy mają 
posady przy tych szkołach, gdzie zaprowadzono 
jnż n a u k ę  s t r z e l a n i a  d i a  u c z n i ó w .  
Obecnie ćwiczeniami w strzeleniu w szkołach 
kierują oficerowie. '  '

?o'Jan wśród Bocyallsidw czasklck.
‘ Pra«a. Do grupy czeskich separatyotów-so 

cyalistów przystąpili prawie wszyscy dawn: 
czescy posłowie socyalistyczni do Raay pań­
stwa. Odezwa, wydana przez tych posiew, na­
zywa socyalistów czeskich, którzy dalej pozo­
stali w centralnym związku' socyalistyeznym 
„zdrajcami". Ctiezwa wyraża ubolewanie, że 
wybitni członkowie polskiej partyi socyalistycz- 
nej idą razem z central i itami, zwłaszcza w o- 
kręga oslrawskim i na Sląshu. ' ‘ I

fc ustawa ttojs&awa.j
Budapeszt. Sejm weg erski rozpoczął dziś 

f e r y e  ś w i ą t e c z n e ,  K tóre potrwają do 24 
marca. Jutro udaje się hr. K h u e n ,  minister 
skarbu L u k a  c s  i minister obrony krajowej 
H a z a y  ao W iedria w sprawie u s t a w y  woj -  
k o w e j. Dziennik1 węgierskie twierdzą, ze spra­
wa językowa w nowej procedurze karnej woj­
skowej załatwiona będzie zupeinie po mysii 
Węgrów.

-Tettiimi! i tulegialium
a i a 233io lt i  Ś IU B8I M m f

z 8  kwietnia.

^aźdz êrjMfr incy sio Isłe^e-acyl.
Petersburg. Z party p a z d z i e r n i k o w c ó w  

wystąpiła znaczna część członków, niezadowo­
lonych z chwiejnego zachowania 3ię pnrtyi w 
sprawie interpelacyi, dotyczącej ziemstw w gu­
berniach zachodnich. Między mnymii wystąpili: 
były piezydent Dumy C ń u m i a k o w, Szydłow­
ski, ks. Gohcyn, von Arrep i inni. Slyehać 
też że Guczkow ma ztożyć przewodL :ctwo par- 
tyi.

Orgr.n paździei uikowców „Gołos Moskwy" 
oświańcza, że wybór Rodzianki ■ na prezy­
denta Dumy był w i e l k i m  b ł ę d e m ,  przez to 
bowiem paździeruikowcy Jopomcgl:" nacyonali- 
stom do dooycia wiblkiego wpływa.

Wtflka % HPlIcdokeui,
Petersburg. Biskup saratowski H e i m c g e n  

popiera H e l i o d o r s  w jego walce przeci z 
władzom świeckim i kościelnym. Herraogen te­
legrafował do Stcłypina, że policya ściga bez 
w ilędnie wszystkich zwolenników Heliodora 
i oświadczył, że uda siy osobiście do cara, aby 
go poinformować o całej sprawie sprawie. Kla­
sztor w Carycyi^e, w którym zamknął rię He- 
liodor, z a m i e n i o n o  f o r m a l n i e  a tw ie r ­
dzę .  1

Zbjśclf w parlamencie.
M adryt Izba dep. Konty tao wała dysausyę 

nad sprawą procesu Ferrera. Przewódca socya 
listów Paóio I g i  e s  i a s  oświadczył, że jest 
przekonany o niewinności Ferrera. Mówca po­
tępia połityuę konserwatywnego gabuetu, kló- 
p .iczas krwawego tygodnia był zakałą narouu 
Locyalisci —  powiedział dalej Iglesias — wal­
czyli! przeciw niesprawiedliwemu &Ka*au, i  Ter­
re ra wszclkiemi środkami, nawet powstaniem. 
Nie dziwcie się panowie — zakończył, jeżeli 
usłyszycie s z c z ę k  b r u m ,  gdy sprawied.iwości 
nie stame się zadość.

To oświadczenie Iglesiasa wywołało s i l n y  
p i o t e s t .  Frez. gab. C a n a l e j a s  odparł po­
gróżki Iglesiasa i oświadczył, ze gwałtowi re 
wolucyonistów przeciwstawi siłę, ^aką ustawa 
złożyła w ręce rządu (Długotrwałe oklaski).

ZnoffB ladą.
N i e m i e c k a  p a r a  c e s n r s k a  
w maju do Londynu na kiLkodnio-

wa. noiycŁ*ta turecką.
Berlin. „Yoss. Zeitung1 donosi z Konstanty­

nopola: "
Rokowania Turcyi z bankierami francuskimi 

o p o ż y c z k ę  26 milionów funtów tureekicn, są 
bliskie ukończenia. Pożyczka ta ma być użytą 
na budowę kolei w Macedonii i Albanii.

HatastroSa okrątowa.
Mowy Jork. Parowiec „Ks. Irena", własność 

pćłnocno-memieckiego Lloydu osiadł na mieli­
źnie pod Fire Island, w odlf głości 45 mil mor­
skich od Nowego Jorku. Wypadek ten wywo­
łał popłoch pomiędzy podróżnymi, zwłaszcza 
międzypokładowymi, których było na tvir pa­
rowcu 1500, po największej części emigrantów 
z Włoch i Austryi. Liczba podróżnych kajuto­
wych wynosi 225. W s z y s tk ic h  podróżnych ma 
przewieźć do Nowógo Jorku holowi ik pa-owy. 
Na wszystkie strony z pe.rowca „Ks. Irena" 
rozesłano telegramy z prośbą o pomoc. Parow­
cowi me grozi niebezpieczeństw^ chyba gdyby 
się zerwał silny wiatr od południa.

Nowy Jork. Dotąd nie udało się wydobyć 
parowca „Princesse Ireue8 z ławy piaszczyste, 
na które,, ugrzązł. Na okręcie znajduje się 1500 
podróżnych Położenie okręgu jest Dardzo jie  
bezp,eozne Z powodu mgły i ńl iej burzy inne 
okręty nie mogą się zbliżyć do oitrętu „Prin­
cesse Irene8. Obawiają się, że Jkręt może od­
nieść z tego powodu łatwo poważniejsze uszko­
dzenia, co by mogło pozbawić podróżnych osta­
tniego ratunku.

Powstanie w Łlufen/kc..
Kolonia. „Kceln. Ztg." donosi z S a u  A n ­

t o n i o :
Cał? ludność M e k s y k u  zwraca się obe­

cnie p r z e c i w  p r e z y d e n t o w i  D i a z c w i .  
Powstanie się r o z s z e r z a .  Stau meksykański 
J ukatan ogłosi? sie n i e z a w i s ł y m Prezydent 
Diaz chce orosić Rooseyelta o objęcie godności 
sędziego rozjemczego w waice rządu z powstań­
cami. . ;

K roi ?!
dawniej k r oplami  ma r ya ce l s k i e -  
ml zwąne, z Matką Boską Maryacel- 

ską, jako znakiem ochronnym
nLjlepBzTm, przez Jat więcej niż trzy­

dzieści wypróbowanym środkiem przeciw 
wszelkieg-o rodzaju zboczeniom w trawie­
niu, .gadze, zatwardzeniu, bólom żołądka, 

kwasom i t. d.
Wyprzęgać się podoonie brzmiących uaśla- 
downictw i faiBzerstw i domagać nio ze 
zua&ieu ochronnym, jak obok i podpisem

uostać można w aptekach , w ytyia na pro- 
wincyę aptekarz C. Brady, Wiedeń, I., 1‘leisc' 
markt Nr. 2/376. 6 llaszek ca 5 K, 3 wielkiełLLf-— -  
flusrki za ą *50 K opłutnie. ■ • 186 8-i

Z powoau obecnego zimna dobrze jest zaopatrzyć 
się w menthogom, kióry zapobiega zaziębieniu, ka­
tarowi, usuwa chrapkę i t, i. 1272

"  "  '  r' , SPECvAulSfA
CHOkOb SKÓRNYCH i WENEhYCtNYCH

r* f. S t o p C M ń s k i
b. Asyslont Kliniki chorób skórnyob i wenerycznych Uni­
wersytetu Jagiellouariego, ordynuje od 11—12 i oo 3—5. 

uranów, Szewska Nr 12. i. p.

n a tu r a ln a

szcawa alkaliczna
Przeciw 
katarow i,1 
kaszlowi, 
chrypce

usuwa flegmę, łagodzi 
kaszel, znakom wpływa 
na gios. Klinicznie po­
lecimy. — Można ć siać 
wszędzie. 1272 16-2C

Laboratoryum cnem£ozne

Dra Bolesława Drobnera
w Krakowie, plac Szczepański Nr. 2

(Telefuii 415 c)
!!!!!!! S p e c y a l n y  d z i a ł :  ANALIZY MOCZU.

-  1487 15 30

J DRUGI SKOROWIDZ j
Przemysłowo-Handlowy 

LIGI POMOCY PPZEMYSL0WE1.
zrajduje się w opracowaniu, i wyjdzie z Łuń- 

cem roku.

kto z kupców i przemysłowców b&ui nie 
diisłarczy Lidze Pomocy przemysłowej (Pańska 
11), lub upełnomocnionym Towarzystwom Po­
mocy przemysłowej 1 agentom skorowidzowym, 
swego adresu i szczegółów produkcyi inb han­
dlu, n a r a z i  s i ę  n a  z u p e ł n e  p o m i n i  - 
d e  lub plędne zamieszczenie w Skorowidzu. 

1660 7 15

Okazyjne brylanty srebro stołowe 
zegarki i wszel­

kie wyroby jubilerskie poleca najtaniej Ert/ilL 
GOŁO W SSER, Kraków, Grodzka 25. 2ófi

LeKarz chorób waner.,
skórnych i włosów ::::: U l  D d O l/ lb r tU J J J  
mieszka cbocnie uiica Fioryańska 35, weiscie 
uiica św. .‘arka L. 20, II. piętro — (stauya 
tramw.) - 2846 1 10

M a tk s J a ry a

MuoKota Drażniło neisels?:
przeniesioną została 

przy ulicy Grodzkiej L.
2824 3 3 

2, II. piętro.

Wszystkim, którzy tak przyjazne okazali nam 
współczucie, oddając ostatnią posługę Daszemn 
Ojcu i Mężowi i śląc nam pociechę w smutku,
serdeczne „Bóg zapłać".

Malinowscy

:  t
TEKLA TACZKOWA

' L l L. ł  - Su
przeżywtzy lat. v6 s I

po krótkiej a dolegliwej chorobie, opatrzona św. 
Sakramentami, zmarła d. 7 kwietnia 1911 r.

Pogrzeb odbędzie się w niedzielę dnia 9 
b. m. o godzinie 4  po południu z domu 

przedpogrzebuwego na cmentarzu.

Zawiadomień oscbnych nie rozajłasi.

D la tych,' utorzy miewają paaaczkę napady n er­
wowe, Dardzo ważne je s t orzeczenie lekarza dra 
S c h ro ic k 6 :Z e ś ro d L ie n .E p ilf lp t ik o n  uczyniłem w 
pewnym rozpaczliwym wypadku bardzo dobre do­
świadczenia. Dostać można w aptekceh. Naukowa 
rozpraw* za darmo przez główny skład

w aptece FURT. GRALEWSKIEGU 
Kraków !5r 1682 2 4

I Oti SidO lat leczą
słynne w świecie radio-siarczane termy i ką­

piele mułowe w

Cieplicach Trenczyriskich
w górnych Węgrzech. —  Linia główna kolei: 

- Berlin—llognmin— Wiedeń.
Artretyzm, reumatyzm i t. d. Nowoczesne bu­
dowle. Nowy wielki botel! Nowe łazienki. Ro­
mantyczna górska okolica Cały rok otwirte. 
Znakomita koraeya wiosenna. 1 rzystępno pen- 
syonaty Wysyłka muin do leczenia się w domu.

Prospekta przez dyrekcyę 
2912 l 7

Ostatnie nowości ruatwyj na ubrania męskie 
odznaczają się żywemi barwami i deseniami na cze­
sance i szewiocie. Firma Siegel - Imhof w Bernie 
(Hor.) wysyła zbiór próbek wszelk h tych nowości 
na porę wiosenną i letnią ' 2741

PROF. HORBOWSKI
przyjmuje od godziny 2 —3 po południu, ulica 

Szewsk i Nr Z0( II p. 2866 2 2

Otwarty w Krakowie ulica Grodzka 1.14, II. p.

Zakład dentystyczny
LEOPOLDA G0LDBER6ERA

długoletniego asystenta Ura Syropa.
Godz. przyj. 9— 12, 3—6.

2919 2 4

W -y ’ n a d e s ł a n e .■\v. t .. -.«■
Lrtykoly w tym  dziale n ie pochodzą od 

- --.i, redakoyi) i (-
Do nnmern niniejszego dołączony jest dla części 

P. T. Prenumeratorów miejscowych program cyrku 
Edison na 10, 11 I 12 b. m.

> * * & ? ' '  i'-

Automobile
Zażafiat H  BUav mm k
noweso Mmi n u KŁEMEU
katalogu. dawniej

E. Rudawski i Ska 
Hiaiói

t e  akt.

Zmiana lokalu.
ZawiadaiUiam P. T. Publiczność, iż z dpi0 

1 kwietnia przeniosłam swój Salon mód z ulicy 
Łobzowskiej L. 6 na piać Maryacki L. • 

Polecane w wielkim wyborze modele dui ae 
i wiedeńskie, oiaz dodetki do kapę1 iszy„ Przyj- 

do ubierania. -
Z poważaniem Helena POPIEL.

. -  E u r s a

Wiedeń, 8 kwietnia. (G.eida południi ra.)
Mars* 417 32 iten ti majowa »2 95. Kenta koronowa 

węgietsaa 91'ńO. Akuyfc ac» :r. sast. kre L 656'—. /  k ijo  
węg sak', 826'—. A(.oyo Aoglobauk.. 328'—. Akoye 
Unioi oai. -a  o2‘ 50. Akcyeb lŁł-roreina i47 50. A zoyeU n- 
derianku 527*50. /koye kote. pańnwt wyob 766’—. Lom- 
sarey 113 60. i  ayo abrykł Dioni 755*--. Akcje iyto* 
i iow. 338*50. A ljin j 832 -  Kin a Muranyi 694'—. Ak- 
oye -rrasiiegii 'i'IJiT- iotwuega 2r,43*— Lo.y tureckie 
J63*50. Hubie 253*75. Skoda 688*bO. Aacyc gfliio. ŁJa iku 
liipo^ecmego 0— .

Uaposooieiiiai silne.
isriin , 8 kwietnia, ^ łia lla  poraun^)
Akcje sredytowe 205*63. Tos dyckontowe 193*12.
Usposoaionie: spokojne. 5

Gieloa warszawska.
Warszawa, 8 kn.etnia. .
4-^rooćutowa renta rosyjsaa 94*15 rb.; pum ićw aa z 

1864 roku 483'— ib.*, premiówka i  >6 roku 3V>»-—; 
4‘1,-Droo. obligacje i W arcaawy 91*20; 6-proo. poty­
czka rosyjska 1 emisyi 47W2W rb.; 5-prco. pozyczka Ii 
emisyi 3/u*5u; gzlaobeokie 330' 4‘1,-Droc. listy ziorn-
ikid 92*40; 4-proo. listy ńemskio 93*80 rb.; 5-proc. ii-  

miast" WarszaWy i>d'70 rb.; 4 -procentowe listy 
m sta ^'aiszawy 91*25 rub., 41/,-procent, listy iódzzie 
88*45 rub.; akcje miasta Łouzi &C2*óOrb.; ake/e Banku 
handlowego wamawsziego *81*— rub.; Duarownie 
375*— rb.; Starachowice 278 50 rb.; LUpop 163'— rb.; 
Kudzki 890'— ; Zawiercie 370—  rb,; Zyraruót 33'—, 
rb.; Putuów 3Cl'— rb.; ł-proo. piotritow»iio 92*15 rb.; 
tiorman-Szwene ."80 —; Berlin 40*28.

f Giełda zbożowa 
’ B u d a re z z t, 8 kwietnia. -  Targ zbożowy. .

p .ca no -wi" .oi u  • o - o 11*94, pszenic* . a  
H-67 do ll;6 8 ; uazoaica na Dażdzieinil 10*83 do iC-87 { 
żyto na ici 8'72 do 8*73; tyto na październik 8*30 
do 8*31; owies na .wiecieu 9*03 do 9*0 4; owies na pa- 
żdzterni1 ; 34 do 7'36; aukurudzi n a  muj o'67 dc 6 68; 
kuknrndzi na Upiec 6*84 do 6*86; rz e p a k  n a  s ie rp ie : 
43*9( do 14-— ,  - - ;

Oferty mierne, ohęć kupna mierna, usposobioaie tijne 
ohłodno. /

muję je

Odpowiedzialny redaktor i wj dawca: '

M i c h a ł  K o a o o i i i a k l ,

H

ie c t  P an i nie opuszcza sposobność zaopatrzyć się tan.o r wszelkie środki do zapuszczania i odśw ieżaua posadzek; a  mianowicie: w  gla­
zu rę  bnrsztynow ą, prędko schnące linoleom, masę francuską do posadzek, b en zyn ę, terpentynę, wosk, szczotki do froterow ania. 
W ie 'id  wybór W szczotkach do włesów, grzebieniach, pastach do zębów, pastach do paznokci, lustrach, rozpj daczach. —

Jako specyalność, niezrównana w zapachu.woda kolońskaj oseneya jioanowa. -



Sobota N r J62-

W i o s n a  1 9 1 1 . Wiosna 1911w

MAGAZYN 'HENRYKA SCHWARZA
Hraisow, oL Grodzka 1. 13. - - - - Talefon 43.

& dr ek  ł e l c a r .  „ H A S S H W M S 11,  Seraków .

Nowości w wełnie, jed r nbtach! (Jodowe okrycia, ^sstynnt y, paltoty !
T V łasne p r a c o w n ie .

Przy zaunpm e korzystno wymiana rab 11! 2231 8 88 Próby f.-oiiCO na i^ d a o ic !

1 * in  k | 1 | | o I 2 |  l l l i o l b a m i i e n o  każdy sili się, by sobie i odwiedzającym s -j uprz "emnić caits — nadaje siv 
U W  w l W i ę i O  W  I ,  A c a n t r c n e  ku temn najlepiej gramofon z piszącym aniołkiem i płyty dotyczące. Aparat; 

najnowszych i  ulepszonych typuw i najnowsze zdjęcia o trzy mad można wyłącznie u firmy;

L W Ó W  1 A 7 C C  i n e | | C I  C D  K R A . 1 Ó W
nL iy k a tn s b a  2. -  TeL 1560 rd  t f A C l  W  G  n i. G rodzka 1 1 . T u l 1241
Proszę skład m 6j zwiedzić i przekonać się, ie  rzeczywiście przewyższa każdą reklamę. — D e m o n s tra c ja  bez przymusu kupna; 
Cenniki darmo i oplatnie. — Ulgi w spłatach ratalnych. — P rz e  ó b k i Pathefonów na gTamofony. Wszelkie płyty próca mark' 
aniołek piszący po K 2. — Gramoion koncertowy z 10 pł,iam i K 50. — Najnowsze zdjęcia słynnych śpiewaków profesorów My-

azugi i Reszki wzoogaciły nasz repertoar. 151 7 1 0

. GR AM O F ON-

ŚMIGUSY
K lf l lT  FRAIiCISlIE

k r t i o ń s k ^
na wagę*

R c r .p y la c z e  d o  p e r in in .

KREMY. PUDRY, MYDŁA.
Maazynfr’ kosm etyczne do m asow ania.

S C H A M P O  Y A R O Ł S I
g łow y  p rz e c iw  łu p ieżo w i.

FAHHT do kolorowania pisanek. — P a p ie r  marmur- 
nowy do puanek ‘ — F a rb y  roślinna do  ̂akrów i po­
traw. — G ala re tk i i proszki drożdżowp. — A rty k u ły  
piwniezne. — P ipy  i  ^orki — K apsle, węże gu­

mowe i t  d.

;i i
do gry w piłkę.

R z e m i e n i e
do wiązania.

P om pki i d u sz e
do piłek.

N O L ^ B

m - i E i i s
f ii! ipfy i piłki

Prasyifuieralf
E " © k le ty

W szelk ie  n rty lm ly , g ry  i p rz y  b o r y  sp o rto w e .
Amerykańskie

REISSi
k'4f; na kółkach '

‘d j jazay 
po chodnikach 

etc.
p o le c a ją  n a j ta n ie j

Reim i M  M 60 Rynek 37.

KSE6ŁE
z drzewa

Lipi lutu.
FAM Y  OLE WE

do użycia gotowe, szybko schnące.
b laz iu -a  b u rsz ty n o w a  i lakiery do podłóg ze 
znanycn fabryk O. Fritze i L. Marsa w Wiednia, 
Baranowskiego i Sp. w Krakowie. — L ino leum , 
masa francuska, Barket-Rose i wosk do frotero­
wania. — A p a ra ty  1 1 ZCzOtki do froterowania.
B E L U T .—  nowy środek do konserwowania 
2701 drzewa. 2 3

EMERYT
iandanneryi przjrjmie posadę biurową, 
magazyniera, knioorą portyera, hotelo­
wego lub w® większej kamienicy. Zgło­
szenia poa H. K. 105 poste rest. Kraków.

2941 1 3

V ; *

Sotowe
m u n d u rk i s tu d e n c k ie , n ła sz c z e  i 
p e m ry n y  z bardzo trwałych k ra jo -  
WycL m a te ry “ *6w w wielkim wybo­
rze i po 1 a rd z o  n iz k lc h  c e n a c h , poleca

Józef fa w o ry ta
Uw. niica Horn 1.30. II gituo.

2931 1 5

Rower
łupełnie nowy, z w o ln y m  biegiem i hamulcem 
wstecznym, z powodu wyjazdu tanio do sprze­
dania. Ul. Jabłonowskich 14, I. piętro, (od 8 do
9 i od 12 do 2), 2984 1 3

Z powodu wyjazdu
lą do sprzedania 2 luź« beczki kapusty, zie­
mniaki i kanapa w dobrym stanie. Wiadomość 
l  dozorcy domu, ul. Poselska 20. 2982 1 2

S u b le K t cuM o t Ir ?
potrztuuy zar^z do Cukierni S. Zielińskiego, 
ulica Sienna 12. 2983

t a r o *  i
- Znanp z dobroci ■ -

D R 0 Ł D Ź E
prasowane, poleca

Kazimierz Ogorzały
2C18 (dawniej J. Nagiel) i  5 

Kraków, ulica Szczepańska I. 11. 
Główne zastępstwo firmy;

^  Ad. Ig. Mauthner i Syn w Wiedniu. 5

Poszykyfs
się zdolnych hanalowców (izr.) z długo­
letnią praktyką do handlu bławatnegc. 
Zgłoszenia listowne H e r ry k a  DCiko- 
ta je w ic z  ^ w a ,  u l. Sienna. 1. 2986 1 2

Bieliznę m iska
M a ł a  £ t e r  t o r o w a  ze s ł y n n a  m a r k a  ML u ? a M

p c l s c a . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . M ag azyn  tfo w o f tl

A .  S k ó r c z e  w s k i a ?  o  i  P a l a ^ l e w f t z a
K r a k ó w .......................................................u l i c a  F I c r y a ń s k a  1 . 1 3 .

2788 1 4

Hu BjąasilstE8*
wykwalifikowany w swym zawodzie, poszukuje 
porady, najchętniej w kąpielach do pensjonatu. 
Podejmuje się .ówmez wszelkich zamówień na 
święta, ta k ' miejsca jak i na prowincji. Wia­
domość : ul. Szl ak 13,1, .ront, drzwi środk. 2933

ffiająteHziet?4 i
przeważnie lasowy, w bardzo pięknej 
okolicy górskiej, wartości 140 000 kor., 
zamienię na kamienicę w .Krakowie. — 
Wiadomość w Krakowski m Biurze Ogło­
szeń, Fraków, Karmelicka 15, parter, 
oficyny, między godz. 4—6 po południu. 

2926 i 3

R O W E R Y
P^isy^ory  do dzwonków elektrycznych 

i rybołówstwa, 2969 i  o
N a b y c ia  kucnenne,
W yri by  nożownicze,
Ł * t t i  i łyżeczki Alpacca,
D ru t kolczasty, narzędzia i t, p.
po cenach przystępnych, oraz na s p ła ty  

r a ta ln e ,  poleca

«f. Fiałkowski
N ew y S ącz , ] y n e k

urządzi t  nna tirmr fabryczna oodług 
r iktyrmej metody takim reflektautom, 
którzy maje zr-ówno lokat na to, jak 
i ruzpor-ądzają odpowiednim kap lałem 
\  wsoh zysk ^ a r  — Bezpłatna 
informacja zgłoszeni wyrobu, jakoteż 
gruntowne wyćwiczenie przez i  oświad­

czonego fachowca na miejscu.
Będ . rozważane tylke noważne ^głoszę 
nia które pot „SjplrltBOsen 904  83“ 
przyjmuje K . b n k * ś  U achl., “ nnon- 
' jń-Expedltfow  'Wiedeń, I., WoHzeile 9.

2737 3 15

SUSęjozyzita
lat 2o, przemysłom iec, katolik, pragnie 
sie doznać : młodą, inteligentną pa­
nienką w celn matrymonialnym. Listy 
pod E o n tec  19. poste restante B ra ­
ków , za okazaniem kwitu inserato- 
wego. 2961 i  2

Poszukujemy
do naszego biuro p o m o c n ic y  lub p o m o ­
c n i k a  z dokładne znajomością buchalteryi i 
wyraźnym cbaraKterem pisma. Znajomość ste­
nografii i pisanie na ma szynie pożądane. Zgło­
szenia tylke pisemne l podaniem referencyj, 
względnie odpisami świadectw, których się nie 
zw aca, pod adresom: T o w . d l a  P r z e d ,  
g o i n . „ T e p e g e * -  K r a k ó w ,  EadziviIłow- 
ska. 25. Nieuwzględnione bez odpowiedzi, _ 

2988 1 2

dach ó w k ą  UNiON po cenach fabry­
cznych, oraz wapno budowlane, poleca 
W ilhelm  K upS srm ann  w  K ra k o ­
w ie , ul. św. Gertrudy 29. 2922 l  3

Zastpj miejscowi
do sprzedaży dozwolonych losói na spłi *7 
miesięczne, poszukiwani przez większy a astr 
dom bankowy. Stała pensja miesięczne, 150 
kor. oprócz prowizji. Zgłoszenia tylko listowne 
pod „ P rz y j zo£& 2454 .“ przyjmuj., idmini- 
stracy „N. Reformy13. 2454 4 6

;0 Ĉ°|o faniej
Z powodu wielkiego zapasu jedwaDiu, najnow- 
szemi cięgami, według najnowszych modeli, 
y konuje tamboron-ania zakład haftów J. Griln- 
baum. ul. św, Gertrudy 29. 2808 2 o

K A R O L A  K E C N S T E IN E R A
wpływom powietrza nie 
: ulegające wapienne ::

A O T T
^ r a w n l e  o c h r o n i , ,  

w 5u odmianach, począwszy od 2 4  l i  la k i h y  a.-ii.
Od dziesiątek lat okazał; się jak najlepszem i przewyższają wszelkie 
naśladownictwa. — jedynie celowi odpowiadający m&teryał do powlekania 

fasad, które były już farbowane. 2968 1 10

m aU ow e (a rb y  fasa d o w e , me puszczające, pokrywające za jedntm 
I pociągnięciem, bez poprzedniego podkładu, trwałe jak emalia -tyiko 

zimną wodą rozrobione do użytku gotowe. Antyseptyczne, trucizny nie 
zawierające, porowate. Wymarzone wewnętrzne powleczenie ścian, fasad 
jeszsze nie farbowanych, oudo^li drzewianych, jak: szop, pawilonów, parka 
nów itd. Można dostać we wszystkich odcieniach. Kosztują 5 h na m2 
’v- - K siążk a  z  w zo rk am i i  p ro sp °k fy  z a  d a rt» o  o ^ ia o o c e .

K tR O l  KR0HSTEU1EB, I W ,  II!., H B U pIStflSSe ' 2 0 .
Skład: Reim i Spółka, Kraków.

J a k  p iec  L ab y , p*auki i to r ty
podają najlepiej: 

Ćwierciskiewiczowa L Jeć.-ue prakty­
czne przepisy konfitur likierów, ma­
rynat. ciast itp.................  kor. 3‘:2Q

Florentyna i Wanda. Praktyczne przep' -y 
pieczenia ciast świątecznych kor. 1'20 

Makarewiczowa Boża. Pieczenie
c i a s t .....................................kor. 3 00

Norkowska Msrta. Piekarnia i cukier
nia .....................................ker. 3 20

Powyższe, książki poleca i dostarcza: 
K s i ę g a r n i a  L i t e r a c k a  

łA H G Ł  S W Ą ^ I E W S K l  .... 
w Krakowie, Szewska (1.

Na przesyłkę pocztową należy doł^^^yó 
45 hal., za pobrani im pocztowem o’ S6 

hal. drożej. 2870 2 4

Z l a k o o a h o
nL Cb£-łubińokiego, willa _Wisła" do 
sprzedania lub wynajęcia Mieszkania 
większe lnb pojedyncze pokoje, dobrze 
urządzone. — Wiadomość: Mokrzycka 
Lwów, Ossolińskich 10, I  p.7 lab Zako* 
pane. Langerów a, OhałnbińsKiego 3.

! 2896 1 3

700 □  sążni, n a  Nowej W si do 
sprzedania. 2589 5 to 

W iadomość: P lac Szczepań­
ski 8, K aw iarń 'a, S i B.

30t-
05Oi

O f e j a d y  p o  1  h o r .
z tizech dań i i olacye po 60 ha\. wydaje dom 
prywatny na miejscu i do domów — Szpital­
ne 22, IJ piętro, -■ 2807 3 4

M  B a c z n o ś ć  c y k k i ś c Ł ! !
Z a m ia s t K lisO — ty tk o  E  801

Ula reklamy ce­
lem rozpowszech­
nienia uej firmy 
w Galicyi wysy­
łam w tym Beni­
nie 200 uowycu 
rowerów styryj­
skich modeli 19' 1 

& dzwonkowymi łożyskami eleganckiej budowy 
ze świeże”'* gumami z 31etaią gwoiancyą 
w komplecie zamiast i£  120 — pi K 80 — 
z wolLotięgiem „Torpedo1- K 95. Lampy .ce- 
tylenowe K 3- parr nedałow K 3, łańcuchy 
K 2-90. i  wieże silne płaa n e K 5, J, ", I, 
węże K a'50, 4, fi. \  rszelkie inne dodatki po 
cenacn hnriowuycn, Peparaoye, emaliowanie 
i niklowanie we wiusnycl warsztatacn sumien­
ni : i tanio. Wysyłka a zaliczką. Na rowery 
zadatek K 20. Sprzedaż na raty wykluczona. 
Wymianas tarych rowerów na nowe. Specyalny 
katalog darmo i oplamię! Skład fabryczny fir­
nu p o k ł;ej. A. W eisso erg , W iedeń, 11, 
O atere  L en a . istrai, ■ s 23  B. , 2835 1 0

i rozmaitości, które się sprzedaje np 
wagę po cenie dawniejszej.

A r , A I « Z C S - 5 3 1 W
2.94 U . Sław kow ska 31 . 3 3

O i g n i  s i e
kawaler, la t 43, urzędnik st. w 

Krakowie, z p}-.Cą spoo j j i z osobą piękną i wy­
kształconą, m-.j^cą odpow. majątek. Zgłoszenia 
mr n - We pod » S ? c z e r o ś ć 1' ,  poste rest. 
d • a °kazanien. kwitu inseratowegc. 
Pośrednictwo me wykluezone. . 2881 2 4

z *  s t e p e d w
za bardzo wysoką prowizyę poszukuje 
w=zędzie fabryka rolet i żaluzyi Szcze­
gólnie nadaje się to dla agentów ubezp., 
siodlarzy, tapicerów, golarzy i t. d. — 
Zgłoszenia: U a r ta e r  J a l .  u . L einen- 

5 leai .. - M a n u fa k tu r  J .  F lógel, 
H a r ta  (Czechy). 2798 2 2

Tylko po 6*̂1 » korony
52 miesięczne spłaty z natychmia itowem w y łą c ^ n e m  p r a w e m  g r y  kosztuje

4 0 0  F H A M H O W Y  L O S  T U R E C K I
6 ciągnień na rok * następującemu

fvy g r a n e m f  g ł ó w n e  m i  I p o b o c z n e  m i :
4 0 0 .0 0 0  f r a n n ó w  . i ' 1.!**© f r a n k ó w.0.000 „ 10.000

-O O O  ” 2-500 Z
2.000 „ . 1-500 „

d la ż d y  l o s  z o s ta j e  w y c ią g n ię ty .
D o  k u p n a  1 s p r z e d a ż y  lo s d w  'za gotówkę lub na degodne raty miesięczne

nadaje się najlepiej
K a n i o r  m y m i a n y  m o r a w s k ie ® 1" o k ł a d u  d y s k o n t o w e g o  

J  a w ,;,» rsrw sk le] O s  'a w i e .

K a r t*  z i m ó w l r n l a .  (Przesłać w /opetci^ opatrzonej mark,-. za 10 halerzyl. 
Stosownie do ogłoszenia w „N, Kefor ul" kup r ; n P„nów j  l o s  . u r e c k t  
4 0 0  f r a n k ,  los państwowy na 52 raty tri ą "zn- p o  5 * 4 5  k o r . ,  i proszf 
o przysłanie dokumentu sprzedaży za zaliczką pierwszej rety.

Nazwisko:...........        —..........3......
Wypełnić Stanowisko:     -...........
- yrażnie! Miejsce tamie-zkania: ..................................................................

Poczta: ..............w®'"i*'-'*............................ V............................
Równoi ześnic proszę o przysłanie listy ciągnień. 2990 1 5

F & ż y c z l i l  o s o b i s t e
r a  4 do 6% od 200 kor. począwszy, bez porę­
czycieli, na raty miesięczne po 4 kor szybko 
i dyuki etnie dla osób każdego stanu, uskute­
cznia Filip Fdd, Biuro bankowe i giełdowe. 
Budapest VII., Pńkoczi-ut. Nr 71. 2/89 & 8

IJDKRI
4*

D unaJew Sidego 6
Pokoje bygienicznie i  elegancko umeblowane, 
kuchnia nadzwyczaj zdrowa, cenv przystępne. 

2842 2 4

\ a  ś w i ę t a

urna St. jtiwióssiEoa w Jamłdwiti
Doieca swe wyroby 28t. 3 3

P l e ć  p o k o i 5 i f
inny spoki jny interes dc wynaięcia. Wiaua- 
mośc u p. Girctlera od 1—3. Długa 10. Oglą­
dać można od 11—1. , 2796 7 10 -

Kasyerka
.ttóraby umiała także ekspedyowa*', będzie orzu 
jęta z< rat do 6kładt: herbaty, oraz wyrobów 
chińskich, japouBKieb i i reornycl firm; Ag. Li 
80W8K_‘ w Krakowie, Sukiennice 23. 2892 3 3

U l i r c ^ k a n i a  n aczOL letni lub 4 miss 
I T I lo o  d l i l C  zh rzeką Rabą, wśród 'a- 
BÓv. Brpilkowych, w uroczen połczeniu, przy 
drodze, skłalająie się z 2 pokoi i .uenni d. 
wynajęcia. Wiadomość u p. Józefy Szarkowej 
w Myślenictch. 2795 2 3 i

Do biorą labrycznego putrzebny

li D^O-liWJf
piszący biegle na maszynie, stencgrcfujący ma­
ją  pierwszeństwo. Oferty urlnsi o r ę c tn e  w 
dwócn językacn z odpisani’ świadectw poa 
& Mr B. 3333 , za oka’., kwito ins.. przyjmu­
je Gł. Agencya Dzienników i Ogłoszeń Kra­
ków, Sławkowska 2. - ; 2890 2 3

Ogłoszenie.
i

W e c*w a t ie k  d n ia  27 k w ie tn ia  
1911 r. odbędzie się w  s a li  S.Tkoi”  
t e i s h i e j  w  A n d ry cn o w te  a  gc 

d ż in ie  5 po  p o łu d n iu

Z w y c z a j n e

W m  ZgrotarMt
S t o w a r z y s z e n i ?  o s z c z ę d n o ś c i  

i  p & ź y c i e k  i  A E l r y c h o w i o
z nieograniczoną poręką zar^j estrów. 

P o rz ą d e k  d z ie n n y :
1. Odczytanie protokołn z ostatniego Walnego 

Zg.omadzcnia;
2. '/oczytanie spr. y jzdania i  lustracji Związ­

ku Sto10 arzyszen zarób, i gosp. ive Lwowie
• i  oświadczenie Kudy naazorczej co do jej 
wyniku,

3. Sprawcze anie Dyrekcji z czynnoś a  za r. 1910,
4. Sprawozdanie Komisji rewizyjnej i wniosek 

tejże o udzielenie absolutoryun dla Dy 
rekcyi za rok 1910;

5. Wniosek Radj nadzorczej co do rozdziału 
zysku za roi 1910;

6. Wy Dor 3 człon tow Bady nadzorczej na 3 
lała (§ 24 statutu);

7. Zatwierdzenie wyboju 3 członków Dy.ekcyi 
i 3 zastępców na 3 lato.; .

8. Wybór 3 członków Komisji rewizyjnej 
(S 41 - ustęp ii statu tu  (i 2 i.asiępców;

9. '• nioski członków n . czasie i  ważnie zgło­
szone. ‘ 2C3C 
Sprawdzone rachunki w myśl § 76 statutu

będą wyłożone członkom do przi jrżeniu u ,iiu- 
rze Stowarzyszenie A  19 no 26 ..wie nia b r.

U w aga: Uprawnieni do brui-a udziałn w 
Walnych Ztrromadceniaeli są tylno c irz ło rti - 
wie, której w p ła c i l i  po,-ówką na rachuDek 
swego udziału przynajmme kwotę 10 złr. 
i  j>rzv tąpili do SłowarzyL.enia najmniej na 

roku p.zed Walnem Zgromzdzeniem (§ 38 
Btatntn). Nieczł inkom wstęp wzbroniony.

- Z H ady d aU żo rcze jStowarzyszenia oszczędności i pożyczek
w Andrychowie

z nieograniczoną poręką zarejestrowanego.
W Andrychowie, dnia 4 kwietnia 19 11  r.

Hr. Stefan Bobrowski Ferdynand Matlak
Siezti. * Htkretus.

I ^ n s c m k  L i a n
b zdolny ekspedyent właaający jezylnem nie­
mieckim, zostanie przyjęty do uKiadu herbaty, 
oraz wyrobów chińskich, japońskiih i srebrnych 
firmy i  g. Lisowski (Fortuna) w Krakowie. Su­
kiennice 23, Oferty nieuwzględnione zostaną be* 
odpowiedzi. _ ; 2891 3 3 -

rutynowana, pisząca biegle na maszynie, zna­
jąca stenografię, postukuje nosady u adwokata 
lub notariusza Zgłoszenia z podaniem warnn- 
ków pod „ Z a j ę c i e "  poste resi. B o c lu r in .

2928 2 3

w ąitersiirs
H e g y a la iS K ie  s z la c n e in e

przew ażn ie  i  w ł& srych w innic

U in o  F r a n r a s M c  -  -
i białe i czerwone - - -

-  -  -  M a d e y ra  

Mniiijs - - -
- Łofnoki

tylko dneuskie pierwszorzędnych
2833 marek 2 3

J K , 1  O W E
w  y tra k O H ń c  

^ y n e h  -  -  P a ł a c  S p i s k i*



K r 162, N O W A a  £  £ O B M h. Sobota 8  k w ietn ia  1 9 1 1 .

INŻYNIER i OBROŃCA PATENTOWI 
ftSIUkA P A T E N T O W E

PETERSBURG-Wozniesienskij Projekt Nr. 20. 
1881 BERIIN-P™tdamerstr. Ni 5. ' 6 0

Ogrodnicy i ogrodniczki!
ia ltndarz zajęć ogrodniczo-sadowniczych na ca 

ly tok, opracowany pr: ez Inspektora c. L 3al. 
Tow. gospouarsjtiego Wł Lichańskiego. Oena 
w oprawie K 1'50, z przesyłkę K 1'8C (prze­
la ć  można należytość znaczkami pocztowemi). 
Małego Ogrodn lnb w ielk iego  — właśei 
rie1 każdy cnajdzie w tej książce .enną pomoc. 
Sslęgarnia Polska B. rotonleck iegc we  

Lu owle. — 2137 15

;A-f«-------S-.
279 38 0

Ż y tn ia  1 1 S 9 3  r .
(W h is k y  K r a jo w e ) G ó r z e  .n* ^ ó b r l^ r z e z e s

1. W entzlap o l e c d  h a n d e l w  K r a h u v f i k .

Wyroo i gfownj Jtiafl: A |,.c k a  F o r t . G r a le w sk le g o
-Figolu Jahra'' Innych wyrobów nie przyjmować. Śniady w 5

IV K ra k o w ie . Żądać wyraźnie 
wszystkich aptekach. 1799 18 50

Nauka
lęzyka włoskiego i rngielskieg' uuca 
Łobzowska 45, II  p., 3 drzwi. 2508 6 6

Dla dorosłych:
Fmlryologia, aauka o powstawania czło­
wieka, napisał Szćarkwillen. Oena 1 K  
Gtow^] ssład w księgarni G eb e th n e ­
ra  i Spółki, Kraków 2805 4 10

III |
;opnję z odstawą do którejkolwiek stacyi wo­

lejowi j i proszę o ipróbkowanr. ofetcę pod adre­
sem „Dom handlowy", Kraków, ulica Dłnga 10, 
.1 piviro. Sprzedaje uwieś do siewu z odrtawą 
do każdej stacyi kolejowej. 2243 10 10

Rudolf Sichhorn
fabryka drabin 

j Kantor: l k l e d e ń ,  I . ,  Schotteming, 14

Przestawiać się dająca uni­
wersalna pudstawa ua tuwary.

z kntego żelaza, na kól 
kach, dająca się łatwo 
użyć jako etażerka, 
stół i regat . . . . .

M M I

S Z i . Y  . A  K R O J U  1 S Z Y C S i t
W andy Włoszczyńskiej

b. uozeimioy prof. K  L ew ińskiego w  W a r s z a w ie ,  d y p l o m o w a n a  pr^ez J| 
; P a ry sk ą  Akadem ię Um iejętności (system  franc. i ang.) oraz i [

P r a c o i a  s u l i i e n  I k o s t y u m ó w  k a m s l c i c h }
Ż  » W A N I > Ą ”

pod osob "tern kierownictwem, wykonanie wykwintne i punktualne, krój franc. i angiel.

Kraków , ulica Karmelicka I %  I. p. 2229 5 6

vOACHY J' k "  ;ŚTRDNV WIATRU

jaku etażerka, jako stół, jako regal.

Niezbędna w każdym sklepie I
W, sokość dolnej podstawy 80 cm., cała wy­
sokość 147 cm.- szerokość stoin 70 cm dłu- 
2219 gość 145 cm. 5 5
PosreDrzane, części drzewa lakierowane na 

dęDowu. ( J e n a  6 0  K.

Stroiciel fortepianów wszelkie
repeiacye po cenach przystępnych. A. 
Biid, Kraków, Miodowa 31. 2093 10 10

l": „ . „ . J K !  i f s  „ ’:•* - 3 a ł i !g r : -  g g
l i i  r ’ ~ 1 VI *.«.#*.s-u: ' ’.:srT.-?<~ Vi«Vi+»i*
■ -..u . '   '    :

^ ^ ^ ^ D V > E T E R jMITąwę:lUpWnt_SIVT5CHE^^tHZ,yiię^l,
Zastępca na Gaiicyę zach." Salomon Rittermann w Krakowie, ul Wrzesińska II. Zastępca na lwów i okolicę: Henryk. Eber, Lwów, ul. Mickiewicza 5

kupuje rc najwyższych cenach używaną garde­
robę męską i dŁinską, jaaotLZ futra., meble i t. p.
Zawiadomienie k o r e s p o n d e n t k a  wystarcz7 dzc tanie na podarki, 

" 1600 20 JO

J .  P i  f>NKA, u l. s z e w s k a
NOWOŚĆ! ze świecącemi cyferblatami 
zegarki i di dziki kieszonkowe „Eteraa", 
paryskie voy. repetiery, ścienne maho 
nio\/e — oraz zegarki Patek Philippe,
Badollet, Mermod, Longines, Schaff han 
sen, ZenitL, loskopf, Omeg i i mu bai

254 49 10G

f Najlepsze n ygleu czn e
T o w ary  G um ow e

do celów sanitarni/cii
polecają 11 15 0

H Ł I M 1 S E Ó Ł f t A
w Kralowie, Rynek 37, linia A-B.

Ceuuiki darmo.—Wysyłka dyskretnie.

T y l h o  w p r o s i
znpszej wysyłane 

fabryki

m&i( rye na 
ubrania

mesKie i damskie
najlepszej jakości 
kupują prywatni 
po najniższych 

cenach fabrycz­
nych. ~

■ S f  Odnna się każdą ilość! ___
Resztki za bezcen! Zażądać próbek. 
Pierwsza śląską fabryczna wysyłka su­
kna „SUDSiTlA" Karniów (Jagerndorfj 

Nr 90 Śląsk austr. 68 31 60

S p e c y a ln y  m a g az y n

melli kuchennych
i  przedpokojowych, patentowana paki 
na węgle, zmywalnie najnowszego stylu.

M. FETZENBAU m
2096 3 3  S t a r o w i n a  3 3 . 5 1 0

P r z y  k a p n ie  . w e *  u  
p r o s z ą  ż ą d a ć  ty lk o

V. spaniało jirzyc tdobienie i najdoskonal­
sze techniczno wykończenie. Okazały Ka-

" Wyłączna sprzedaż u  !
A rnolda W eism anna w  Krako* I 
w ie , u  L eona B ad era  w Chrza* s 
n o w ie . « -

ą
i m

2146 a 5

Ostatnie zamówienia
pa święta wielkanocne

przyjmować będę dla prowincyi w Wielki wto­
rek, dla miejscowych w Wielką środę

J6 -«sf Siennoutpwskl
Pierwsza taDryka wyrobów cukierniczych ,

<vrKra'dfWi uiica Bracka.
-  2708 8 10

W illa
piętrowa, nowa, wolna 10 lat od po- 
UatKu, badowana z komfortem, o 10 u- 
bikac.yach mieszkalnych, kuchni, pokoju 
dla służby, 4 przedpokojach,, doskona­
łych piwnicach, z elektrycznym oświe­
tleniem, półmorguwym ogrodem warzyw­
nym i frontowym kwiatowym, położona 
o 2 minuty od rynku, w najzdrowszej 
części miasta — lest każdego czasn ao
sprzedania.

Wiadomość w biurze Dra Krokow­
skiego w Wadowicach. 1630 9 12

I k PIPA

ŁM A N U tr

BARTH

l  CEHMIK 02 (3 \  996*11

N ajw yższe

k o r z y s t n e  p o ż y c z k i
nu u p o rzą d k o w a n ie  d łu g ó w .

B ez p o r t k i  ' W
na 5, 10, 15, 20 i 30 lat. 

dla urzędników państwowych wyższych ofice­
rów, urzędników wojskowych i innych z dekre­
tem urzędników i pi dnrzędników (mając., ch 
najmniej* 1750 kor.), dla prnsyonistów (tak e 
pań maj ących najmniej 1150 koron pensyi).

A d o lf N e u fe ld
tF ied efi, 11., R o te n stern g a sse  3 3 .

"a rk i na odpowiedź. 2786 2 3

Kto szuka
ibrego, niezawodnego źródle nabycia przedmio- 

t  ,w nżytLowy :n i na podarki wszelkiego rodzi- 
niech i iząua kartą koresp. obtick iiustro- 

wanegc głównego katalogu z 3000 odbitek od 
iinny c. i  k. dootawca dworu H anns Kon* 
r, id  w Briir Nr 29&I (Czechy). 789 3 3

Kto chce mieć Małe * zdrowe zęby
b ę d z i e  l iy w a ć  ty lk o

K R E M  'F E R Ł O W
Jana Ihi&atowlcza 1736 7 0

K r a k ó w , S u k ie tk iiic e  2 0 .  
T u t a  k r e m u  p e r ł o w e g o  5 0  h a l e r z y .

P o  u ż y c ia  m e g o
KREKIU PRZfEfDlW PtEOOM
znikają p f e g l ,  p l a m  w ą t r o b l a n e  I o p a l e n i e ,  jakoteż wszelkie 

■ p i e c  s z p e t ą e t  z a b a r w i e n i e .  — Cena: Karton 4  K , za zaliczką
4 * 6 5  K.

R O B E R T  F IS C H E R , ■ i kosmetyk,"1 W ie d e ń ,  I., F a s s a i i e r o l a t z  2  (Salvatorgasse u)
S k ład y : W. Twerdy, apteka pod złotym Jeleniom, I., Kohlmarkt 11; Korwilla apteka 

pod Murzynem, I , Wipplingerstrasse 12. 1243 8 9

N® *:/
p o o s ą w s z y  o d  2  f i  m fe s i^ c z u le  Bob 1 8  ty g o d n io w o  m o ż n a  
n a b y w a ć  w s z e lk ie  t o w a r y ,  m a t e r y e  n a  s u k n ie ,  k a p y ,  d y w a n y ,  
p o r t y e r y  i r i j ż n e  p łó tn a ,  s z y r t y n g i ,  z e f i ry  i td  o r a z  u b r a n i a  

■ m ę s k ie  i ż a k i e ty  u  f i r m y  2616 2 7

A. M. bulzmaiib —  Kraków, św. Gertrudy 17.
^ i l i a  w  T a r n o w ie ,  is l lc ^  T a r n o w a  11.

i  T r z y  s u k n i e  y.»
ma się z moich 40 metrów reszteł za 20 K. f mianowicie modną suknię lustrynową, suknię 
ciemną domową i rudną Duknię letnią, inne resztki dają się użyć na zapaski i bluzki!

!! 1 S M jie je  s ią  P ani is
Zamuwiwszy n mnie prześcieradła bez szwu ł najlepszego mocnego płótna, 150 ctm. 
szerokie 225 ctm. długie, pu 2'75 K za sztukę. — Wysyła się najmniej 6 sztnk resztek.

li N iech P a rJ nam ówi we u ^ sn y m  aiueuesie !l
luO sortowanych rhnsfeczei białych, z rąbkiem pięknie obrąbionycb . . . .  13 50 K
24 ręcznik", białe i  sza re ................................................................................................. 13 50 IĆ
23 metry weby rnmbnrdzkiej 85 ctm. szerokiej  ......................................15-— K
23 „ r. r najwytwor, 85 ctm. b ze ro k ie j................................ lf  — K
14 m. materyi na pościel, niebieskiej, różuwej" luD czerw, w prążki, 118 cm. szer. za 13'50 K 

Damastowe garnitury do kawy, ażurowe, różowe, żółte lub ińfc.biesklej uo . . . 5*— K
i z rąbkiemklęslym, barwy jak wyżej 

Obrust z płótna adamzszk na sf-ołj, ciężki, dobry wyr Mj , mocny po 
1977 6 6 Y3Yr\rcxrłti cło nnimmei 3 sztuki.

i i■a

Wvsyła sie najm niej 3 sztuki.

12 zupełnych kosoni

P -  K 
6 -  K 
3 -  K

11
ma się z muich 40 mitruw resztek weby rumbnrdzkijj, ciężkiego, dobrego wyrobu za 
22 korony, lane resztki dają się użyć na najlepszą wyprawę. — Wysyłka za zaliczką.

P ierw szorzędny' fabryczny dom  w y sy łk o w y

JÓZEF FRANKENSTEIN, JAROMER 34, Lzechy.
Zbiór próbek na życzenie opłacony, zwiot próbek warunkiem. Próbek resziek nie posyła się.

N a ś a z y n  
ś u t p w y c l i  u b r a i )  m g s M I c h

i  „Szatnia"
n nn-r rtfT rarkTTrtarł rr\r»l *a nc'n* n s(SpółKa i  ogi. odpowiedzialnością'

w Krakowie^ przy u:. S la n h o M e i u k ,
(vTis a vis „Grand Hotelu'1).

poleca*. b o g a t y i w y b ó r  p a l t  a n g ie l s k ie b ,  z a rz u -  
t e k  i u b r a ń  m a r y n a r k o w y c h ,  ż a k ie to w y c h  i a n -  
g le z o w y c h , j 2390 4 j0

m

o
I L a

II

ffj

L A K I E R Y  ;  E M A L I E

W sząd zic do  n ab yc ia ! 2230 8 10

N ie  n a i e ż j  n i g a y  używać iównocześnie dwn rozmaitych 
przetworów do pielęgnowania twarzy, gdyż składniki, z których 
one powstały, często się nie znoszą i przez to złe skntk wywołać 
mogą. Tosamo dotyczy też wyboru pudrów, z których nie wszystkie 
harmonizują z C r e m e  S im o n , przeto polecenia godną jest 
rzeczą, aby do C r& b ie  S im o n  używać też zawsze tylko 
p o u d r e  SimuF* z zapachem fiołków lub heliotropu. 153 9 12

MODLSNGSKA FABRYKA W3ASZYK I RUR
przedt. Durr, Gehre i Sp.j Tow. Akc. Kódling koło Wiednia ■_ 

C > ca dział dlaniaszyn budowlanycn
d o s t a r e z a  — u y , ,o / , j  e z a  ;

pat. mieszadła do betonu i zapraw, windy i wyciągi budowlane, rozdra- 
biacze kan>'eni, maszyny do sortowania żwiru etc., oraz kompletne insta- 
lacye maszynowe dla przemysłu budowlanego nowoczesnej konstrukcji. 

Z a stęp stw o  na G alicye i B u k o w in ę:

€ 3 r i c r i : i i k 5 K 3 L M L S l Ł i
2394 fabryka kolei wązkotoi owych i wagonów *4 10
LiWÓ\ r . pl. Mcirftyaoki 7,. Tel. 1200.
Intormacye, katalogi i kosztorysy darmo i op>atme. Spłaty amortyzacyjne

Herbata % Broduw

Herbata z Brodowi

0i< dawien diwna z - wej dobroci l zapachu znaną prawdziwą

Herbatą sosyjaką
1 « dcm maje ig t, poleca hanikc^ 28 lOo

W .  A D A M O W I C Z A
w brbbdcb na pogranicza rogyjikmm

1 fana .familijnej1* bardzo dobrej ......................... . K 2-30
1 tnnt „Melangt ue Moskuo“ w oryg. opak,, najlepszej 5-— 

..'1 funt ,flinperlal“  oośarśklaj, w ocyginalnom opakowania 7' — 
1 funt „Okruchów,, % najlepszych herbat kwiatewyob 2'40
iawa Ceylcn grnłróziarnista, franco 5 kg.................K  18‘—

Bulion wołyński Iiygieniczny, 1 kilo . . . . . .  K 6'40

F I L ! P A

n m s r m M P .
F O C U K R Z O N E
PRZECZYSZCZAJĄCE

5 (Neusteinowskie pigułki Elżbiety]
Przód wszystlaran podobysmi przetworami pod każdym względem naieży się im pierwszeu- 
stwo 'lgałki te nie zawierają żadnych szkodliwych substancyj; używane z bardzo wielkim
Skutkiem W chorobach dolnych organów ciała, rozw ^luiają łatw o, czyszczą k rew ; żaden 
środek leczniczy nie jes t korzystniejszy i przy tern tak  zupełnie nieszkodliw y do zwalczania

Z atw ardzenia
niezawodnego źródła bardzo wielu chorób. Z powoda ocukrzonej formy chętnie zażywają

jS nawet dzuc". jęg 20 2q
Pudełko, zawierające 15 pigu el 1 osztnje 30 halerzy; zwó’, obejmujący 8 
pudełek, a więc 120 pigu.„  ̂ Mztoje tylko 2 K. Po otrzymaniu naleiytoici 

K i  15 wysyła się 1 zwój pigułek opłatnio
n « łr7 P 7 P llir  l *>‘" I  ■ ^ a.® °^ ictwami ostrzega się usilnie. Żądać „Filipa 
U* * .“ t u  II! ■ Neusteina pigułek rozwainiających11. Prawdziwe tylko wtedv, 
gdy każae puc _.o i pouczenie opatrzone jest naszym podłag usjawy proio- 
kołowanym znakiem ochrcnnym, wyciśniętym czerwono-czarnym drukiem ,,Św. 
Leopold’ i podmsem -Filip Neustein, aptekarz11. Nasze protokołowane opako-
nr-1 n ip  m il5l mloA nnHnir.   - 7 _ . . «... . .T_.iiST-rui a ■ x

łym Orłem", Rynek, Linia A-B, 45, Itedere, Karmelicka 23.

C uM c wprost
działają na płeć krem  „Gdalisek“ a K. 1-20 i mydło „macierzankcwe^ za 60 ii. tylko 3racha; gubią w ągiy, pryszcze, czerwoność nosa i tąk, 
wygładzają skórę i nauają śnieżną białość. Proszę nieudolnych naśla downictw nie przyjmować i żądać tylko Bracha. Do nabycir. w składzie 
aptecznym „Sanitas“ w Krakowie, ni. Druga Nr. 18. w óroą. Mr. Link ul. Sławkowska, Spoin i Sp. i L. Korzeniowski ul. Fioryańska, 
L . Weindzjig ul. Groazka, drogueiya ul. Kaimelicka 15., R ;im i Sn. Rynek, Dróg. Reifera ul, Grouzka. Apteka Redera ul. Karmelicka 23
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itorespondent-bucliailer
samodzielny bilansista i rutynowany urzędnik 
biurowy, wladsijący w słowie i piśmie t  .rdzo 

. dobrze językiem n le m ie ck .n i, piszący takie 
na maszynie, poszukuje posady. Zgłoszenia pod 

. M. K. M. 100 poste rest. - r a k ó w .  2811 3 8

B a ^ a r K ó łk a  R o ln ic z e g o
iv C zernichow ie

.aa do zbycia większy zapas bulionów wołyń­
skich, po -enie 7 K za ^uliczką. 2861 3 6

K an a rk i c e ń sk ie
pięknie śpiewające, nawet przy ś' etle, 
od 10—20 K, samiczki od 3—6 K, ao 
nabycia n J ó z e fa  Cy*.era, P o d g ó rze , 
% ?lw ary jsk a  S9 - 2732 2 9

sporządzany hygieiiicznie w każdej 
flance osobno 

orodek odżywczy dla osób pier­
siowo chorycn. Dla zdrowych sm«- 
2576 czna pożywka, 2 4

przedtem „Ferment" ^  
ul. św, Anny 4.

Pamela budowlana
przy ulicy Topolowej, mająca około 20 
m. frontu, mierząca 250 sążni □ , jest 
z wolnej ręki pod przyste.pnemi warun- 
runkami do sprzedania. — Wiadomość: 
Nr 1100 poste restante Kraków, za oka­
zaniem kwitu inseratowego. 2727 3 10

* Ą i » y
piękne, żarowe, kto chce mieć, niech 
używa znakomitego warszawskiego pro 
szki. „ A G A T O L 'J “ ,  wyrobi S i .  
G ó z  1 s i e g o  w Warszawie. Skład głó­
wny w Drogueryi Magistra farm J. 
HANAKA i Sp., Kraków, Szewska 5. 
Pudełeczko a 60 lial. i 1 K. 2700 i  10

BAZAR CUKROWY
łlyneb 17, w przechodniej kamienicy, 

ul. Bracka 4. — poleca 
prawdziwy styryjski sok mannowy, wielki wy- 
DÓr ciastek Oabosa, począwszy już od 2 hal. 
do 60 nal., czekoladę KUfterlego łamaną, kg. 
30 h&L, mn . t wo  Lowości w pisankach i ba­
rankach Wielkanocnych po cenach bardzo ni­
skich. 2605 6 10

w górzystej, lesistej okolicy, z pięknym 
ogrodem i małem gospodarstwem i in­
wentarzem żywym i martwym, do sprze 
dania, względnie zamiany na reainość 
w Krakowie. Adresować. Baron Lipow­
ski w Nowym Sączu. 1945 11 o

21
10 róż średnich 8 K, 10 óż wy­
sokich 10 K, 10 róż nadzw. wy­
sokich 15 K, 10 róż solitair 20 K, 
10 róż niższych herb. 5 K, 10 róż 

nższych rem. 4 K

« i r
10 gozdz. 2-50 K, 100 gozaz 20 K 

wysyła za zaliczka

K r .  S p o r a ,
Wy WÓŁ rÓŻ

K lito w j  (K lattau) C zech y.
2738 3 O

Póm ócrtlk h<uatllOWy~
z działu korzennego i win, potrzebny od 
1 maja b. r  Adres złożony w Gł. Agen- 
cyi Dzienników i Ogłoszeń, Kraków, 
Sławkowska 2. 2887 3 3

Do w ynniecto
zaraz lnb od 1 maja: dwa pok >je, przedpokój 
i kucania na parterze, słoneczne, przy nl. Ko­
pernika 1. 10 w Podgórza. 2855 2 3

Do w ynajęcia
2 pokoje, przedpokój i kuchnia w oiicy ■ 
nie ń I. piętrze, zaraz przy ul. Siemi­
radzkiego 7. 2885 2 2

r
fr. marki „Delaroche" 

mała il od 180 F.

**
bośniacka i sym ijska 
oryginalna mała fl. od 

1-20 K.

H i t  adwokacki
rutynowany, poszukuje posady na pro- 
wincyi. Zgłoszenia E. Z. G. poste re­
stante Kraków, za okazaniem kwitu in- 
seratowego. 2853 2 5

Apteka w Krakowie
przyjmie praktykanta w 11 lub H i 
roku. Zgłoszenia tylkc listowne przyj­
muje Adwinistracya „N. Reformy" pod 
R. R. 2810. 2810 2 0

P i , k l y y  N i k i m
z ukończoną techniką, lub szkołą prze­
mysłową; . znajdzie stałe zatrudnienie 
przy większej budowie. Mogący się 
wykazać odbytą praktyką, mieć będą 
pierwszeństwo. Wiadomość u budowni­
czego R. StacLórskiego, Kraków, ulica 
Blicb 26, parter. 1 2827 2 2

1 echnik-budowniczy
z kilkuletnią praktyką, poszukuje posa­
dy w biurze architektonicznem albo w 

przedsiębiorstwie buaowianem, 
Zgłoszenia pod R .  P .  poste restante 

Kraków. 2e45 2 2

d e p c z e  n ig d y  nie
widziano w tak wybi­
tnym gatunnu 1 niesły­
chanie tanioj cenie ro ­
w eró w  i części skła-

  — dowych. 250 nowych
: cyryjskich rowerów z gwarancyą 3-letnią po 
e t),r—. Używano męskie 1 damskie doz  skazy 
K 46, 51. 0. Wysyłka tylko z a  g o tó w k g  
na naaesi. K  2 0 - — z u d a iK U . 1’łaszcze K 5, 
6, 8. Węże K 4, 5, 6. C e n n iK  o u r m o .  Dom 
eksportowy rowerów i m u ,  11 do szycia S t a n i ­
s ł a w  R u n d b a lz in ,  H  ir -d e ń , fil., Weiss- 

garbel ande 58/9. 2557 2 5

F o £ y t z K i
dla P  T. urzędników, w ogólności profesorów, 
nauczycieli oficerów, adwokatów, notarynszy 
lekarzy, inżynierów, księży i straży skarb, od 
nadstr. za Kondyktem i oez, załatwia informa- 
cye w sprawie ubezpieczenia życia, udzieli: Ite- 
prezentacya „ B c a m t c n  V e r e i n n “  Lwów. 
ul. Kopernika 28, II piętro. . 2826 3 13 .

Garnitury na sioty i łóżka
w najmocniejszych i najmodniejszych wykonaniach 

Nr 2081. garnitur ouretowy
(2 kapy na łóżka, około 
140x190 cm. i kapa na 
stół około 138x138 cm ) 
z pięknym brzegiem tkanym 
w kwiaty na tle czerwonem 
jiordeau lub oliwkowem, 
bardzo tani konkurencyjny 
gatunek 10 K. Osobno ka­
pa na łóżko 3-n5 K, osobno 

kapa ua stół 570  K. Nr 2082. Takiesame w 
lepszym gatunku 12‘50 K, oso no kapa na łóż­
ko 4 -50 K, osobno kapa na stó. 3'50 K. W le­
pszym gatunku 15 K, 18. 20 K i wyżej. Gar­
nitury wełniane (2 kapy na łóżka i kapa na 
stół) po 22, 26 30, 34 50 K i wyżej. — Niema 
ryzyka' Wymiana dozwolona lun zwrot pienię­
dzy. uarJz. ta fitj wy. >r w mym g.ównym ka­
talogu. Wysyła za zaliczką o. i k. nadw, do­
stawca, HANN,'. KONI, .r Dom wysyłkowy 
w Briix, Ni 2969 (Czechy). Katalog główny 
z przesz, o 3000 odbitek na żądanie każdemu 
za darmo, połacony. 777 3 3

■ •  I I V U I H I I  •

ze starych zbiorów zna­
komite białe i czerwone 

litr od 1 K

deserowe
wielka flaszka 

od 2-50 K.

S M e x - b a t a  2
znakomitych mieszanek od 40 h. Vs funta.

Ceny świąteczne!

Firma X U L’ M i e ć  A  S M S
2763 K r a k ó w ,  R j  n e k  1 3 ,  2 e

Dyplomowana pianistka
udziela lekcy i gry na fortepianie staiszym i 
dzieciom w domr i poza domem. Zielona 15, 
parter na prawo. - * 2777 2 E

j„majKa 
mała, fl. od 1‘20 R

•  W H H I1IH M II •
Oarte blanche nutelka 

5 K.

Brjssel 
7910,

G r a n o

PRHC Tubkfi —'70 i 1/20 kor.
V yn.arzony, cłuszczunie 

zawierający środek do 
pielęgnowania skóry. - L  

. Czyni skórę odporną i 
jek aksamit miękką — 
Niezoędny w porze zi­
mowej ł . w podróżach 
górskich i mor»T>ch. — 
Zdumiewające działanie 
na szorstką i popękaną 
skórą. — Dostać można 

wszędzie 1623 5 o

Je rz y  J )r a lle
Podmokły na Ł.

Obszerny dom
o awócb frontach, z placem pod budowę 
w Rynku, oraz drugi don* przy ul Ole- 
jaiskicj (tuż przy fabryce dachówek) 
wraz z graniami w Myślenicach, zaraz 
z woln )j ręki do sprzedania. Wiado­
mość- P. Ignacy Gorączko, inspektor 
policyi, Myślenice. 2718 5 10

Do sprzedania
folwark -bejmający 32 mo- gn tu wra* z łą­
kami jeden kim. od granicy W. Krakowa od­
dalony, budynki przeważnie nowe dom mie­
szkalny wygodny, murowany, przystanek kolei 
w miejscu, obciążeń hipotecznych niema żadnych, 
Wiadomość z grzeczności w handlu W. Olszow­
skiego, kały  Rynek. 2398 4 6

Na raty maszyny ~
do szycia i hattu — poleca 
najwięmy skłat w draji:
1175 ' firm y " 12 o

R. PiiwłewsM
w KraJtowie, Ryrek 18.
Cenniki z hlsiuryą maszyn darind i op.atnib

2392 4 12 -20 Difl ±j£
ziiaKomity wyrok, prędko nhnu. którym zapuszczania podłogi mu dokonać każdy 

Stiład fabryki łhlw# fudwilia jtoi is
WTO CHCE p\ć OOSV.Ol-.MJV

7 F  C E Y t O f iS K f
-  MtF.CH zaufANiEM mm

)AM tAM  czarny K. 7. 29  
TAM TAM złoty fGOLDm/P' K .2. -  za fr  funta.

W szędzie do naby c ia ,a lb o  w prost z m a g a z y n u  "
JULIUSZA C-R0SSF.G0 w KRAKOWIE. 406 7 0

210 tuzlnGe prześcieradeł bez
I 7 poręczeniem płóciennych, z najlepszej o .;ędzy lnianej, do snrzbdania w następujących

- : ‘ wielkościach   - 276-1 2 2
150  cm . sze r o k ie , 2 0 0  tm.. d łu g ie  p o  2 -2 0  k o r . sztnk 3  
150 cm . sz c r o k ie > 2 2 5  cm . d łu g ie  p o  2*50 k o r . sztu k a

Tesame wielkości w najwytwor iejszej jakości na sz tu ce  c. 4fl h a l. drożej. 
Wysyła się najmniej tego samego gatunku i tej samej wielkości 6 sztuk za zaliczką.
R esztk i p łó tn a  ru m b u , dztrfego (na bieliznę) iiugości 4 -26 metrów naaa lące 
się na najwytworniejszą bieliznę i pościel, no sprzedania j o 5 5  ha  irzy za  met: i. 
W yszu k ano, 15 -20‘ metrów'dł_,de iesztki po 6 0  h a lerzy , — Wysyła się najmniej 
40—50 metrów za zaliczką. — Za niestosowne za az zwrot pieniędzy, niema więc ryzyka.

Tkalnia płócien, Karol Kohn, Nachod, Czechy.

D o i t y r a t a i t !
Garnitu.j mebli pluszowych, maszyny do szy­
cia, umywalni' i nocne szafki mahoniowe, 
biurko więkrze, różne szafy, toaleta z lustrem, 
stok i gotyckie, parawaniki, wózek dziecięcy, 
srebro na 12 osób i i n n e  meble. — Najtaniej 
sprzedaje katolicki haudel mebli używanych, 
i różnych rzeczy ul św Jana 1. 14, sklep. 

2813 5 10

z kapitałem 2000 do 5000 koron poszukuję do 
przedsiębiorstwa z aziału elektrotecbnlczuego 
Pierwszeństwo dla facnoweów. Bliższe lnfonnt- 
cye Długa 46, I. piętro, od 12 do 2 po połuć 

2910 2 2

JrloszLiiic.

Mam zaszczyt donieść, iż mój

MAGAZYN MÓD
istniejący od iat 30 przy ui. Fiory- 
ańskicj 1. 13, przeniosłam do tego 
hiamego domr na X. piętro w ofi­
cynie) zaopatrzywszy takowy bogato 
w najświeższ e  modele wiedeńskie 
i paryskie, utrzymując stało na skła­
dzie wielki wybór przyoorów modniai 
sKicb, ja a o też Hrepy angielskiej.

Zmniejszywszy przez zmianę lokalu 
w znacznej mierze wydatki, jestem w 
możności obecnie sprzedawać znany 
mój towar doborowy po znacznie zni­
żonych cenach zadowalniając się jak 
najskromniejszym zyskiem. 2854 2 10 

Polecam się przeto nadal łaskawej 
pamięci, z poważaniem

Leonora W eisslitz.

Willa z ogrodem
do wynajęci? od 1 maja. Wiadomość: 
Wygoda L 4. 2906 2 3

Parcela narożna kowie, Warszaw­
skie, nadająca się na cel przemysłowy, 
do sprzedania. Wiadomość u p. Ludwika 
Romanowskiego w Prądniku Czerwonym 

2696 4 5

K a  ś w i ę t a !
Baby, torty, maziami 
irrzmtfadanca, serniki, 
makowRiki — pisanki 

baranki 27914
po cenach fabrycznych — poleta

lutnia to m a o
Kraków, Karmeliciia i . .

Zamówienia na czas ściśle oznaczony.

Przy.mę
zdolnych, inteligentnych, cbrześcijań- 
saicli agentów za pro wizy ą, do sprzedaży 
nowej ozdobnej książki, która swą tre 
ścią każdego Poiaka zainteresować musi. 
Zgłoszenia adresować należy: Tonanek 
Teodor poste rest. Tarnów. 2692 3 3

C z y

G O R S E T

Kcsztuje. jest każd; 
d a siebie praw- 

dziwem  ‘

arcyilziełeni sztuki kroju meto bczkonku-mtityjdesu
ATEI1EK

, co się tyczy fa- 
sonu i cen. - -

Specjalista gorsetów

H r r n n a n  f i m m
. I r a k ó w ,  G r u d z K a  4 .

r n i f D f l l  na wykonywa się
g U fĄ y lj l .  szybko i jak  najtaniej. - -
Proszę żądać, nowego luksusoi.bgo 
katSłOgtt gratis i Lankc ' 1669 15 80

filie: Lu/ów, ul. Jadieiiońska 1 i ol. iialitka 13. 
d01 stycz.iia 1911 r. Men, ol. Marialiil 51.

W I N O !
dostarcza w be-zkach po 50 itr. 
począwszy, silnego, najlepszej ja- 
_.iśoi, starego j; en Lnrgo wina 
litr po 56 hal,, łagodnego, atoma- 
tycznego, czerwtuiego wini: litr po 
62 hal , 3-letniego. czystego, kry­
ształowego białego wiea, litr po 
60 hal., ze stacyi Fium j, wielkie 
5-cio kg. próbki dr wyoorn po 3 
kor., franco dc t&żdej poczty. — 
&dm. PauK. Skład win Hieka 
(Finme). 2548 6 30 -

AB4 NERIS

S E R E N .
Ditczego właściwie oszczędza się węgla? — 

zapytała Seren drugiej panny sklepowej, swej 
koleżanki, właśnie zamykającei drzwi za go­
ściem Seren owinęła się szczelniej wełnianą 
chastką, trzęsąc się z zimna.

W wielkim, jak loch, bazarze było rzeczywi­
ście zimno. Subjekci dreptali tam i napowrót. 
Za uki atowaiiym pultem buchalter co chwila 
odkłada! pióro i chuchał w palce.

Pan Fiszer, właściciel i szef sklepu, siedział 
za kasą, pogrążony w niezliczonej ilości rachun­
ków. Głowa nieproporcjonalnie wielka, kaik 
muskularny, poprzez skórę twarzy przeżerają 
błękftoe plamki krwi.

— Panno Braun! — ouezwał się do jednej 
z panien głosem nieco przyćmionym, jakpdyby 
starając 3ię nad nim sił., zapanować — czy 
pani ma chwnę cżasu?

Dziewczę podesnło pod kasę, spokojne, obron­
ne w bi irność młodej kobiety i zdawało się nie 
spostrregać gorących spojrzeń pryncypała, które 
śhzgały się po jej włosach, splecionych w gruby 
węzeł, po malinowych ustach, zwartycL ze sta­
nowczością, po oczach wielkich, pięknych, ko­
lom szarej stali.

— Jeżeli to pam nie sprawi trudu, możeby 
pani wstąpiła na chwilę na górę, do dzieci; czy 
dobrze ? ł,iaz będziemy zamykali.

Seren odwróciła się bez słowa, wdziała żakiet 
cienki, nie watowany, włożyła na głowę kape­
lusz: małe bolero, zdobne w jedwabne pompony, 
podobne już laczej do przemokłych kotów.

Przechodząc koło pultu buchaltera, odezwała 
się do niego przyciszonym głosem-

— Panie Rott, niech pan czeka na mnie pod 
bramą po zamknięciu sklepu!

buchaltera Rotta dręczyła w ostatnich cza­
sach zazdrość: widział gorące spojrzenia pryo- 
cypała, jego uprzejmość w stosunku do Seren; 
rzecz ta  nie mogła ujść jego uwagi W tej 
chwili poczu się caraz bardzo szczęśliwym. 
I myślał: Dziś muszę sie z nią wreszcie rozmó­
wić zuDełnie wy-aźnie.

W tejże chwili to samo pomyślała sobie Se­
len, witając się na górze z pulchną guwernan­
tką dzieci pryncypała. Dwu chłopców Rudka 
i Tadzika ucałowała.

— Jak pani tu dobrze, — odezwała się do 
wychowawczyni w tonie nieco kwaśnej uprzej­
mości. Pani nie ma żadnych trosk, może pani 
siedzieć w czystym, ciepłym pokoju, nie ma pa­
ni obowiązku ujadania się z głupimi, niezno­
śnymi ludźmi. Podwieczorek i kolacyę przyniosą 
paui do stołu.

— Wszystko to pięknie — odrzekła zaga­
dnięta, — ale jeunej rzeczy brak: własnego 
ogniska. Choćby navret nie było takie wygodne 
i wspaniałe, byieby własne! --

Gdyby Seren mogła głośno wyrazić swą myśl, 
pewnieby odpowiedziała: „Tak, niewątpliwie... 
własne ognisko... gdzie groch trzeba najpierw 
pizeliczyć, zanim się go wrzHci do garnka na 
piecu!... gdzie twarze wypogadzają się tylko 
w jednym dniu miesiąca, na pierwszego, gdy 
się uo domu przyniosło oarę ciężko zapracowa­
nych groszy O, przyjemne jest takie ognisko 
domowe!...

M e taki h rzeczy nie mówi się głośno Trze­
ba albo kłamać, albo milczeć.

I  Seren milczała.
— Dlatego należy się czemprędzej wydać za 

mąż — zauważyła roztropnie druga.
Seren zastanawiała się nad odpowiedzią: chcia 

łaby odrzec: „Istotnie, należy wyjść za mąż,
ieśli się nda, tak, aby raz wreszcie położyć ko­
niec nędzy; tak, abym mogła chodzić do teatru, 
na kapeluszu nosić strusie pióra, trzymać sobie

kucharkę i pokojową, a w salonie mieć .neole 
jedwabiem obite...

Ale ponieważ lepiej, gdy takk  grzeszne my­
śli pozostaną niewyiawione, mądra Seren rzekła 
poprostu: ;JL  ’ f.' :

—  Słusznie, trzeba wyjść za mąż.
W pokoju paliir się lanipa wisząca, zasło­

nięta czerwonym, jedwabnym abażurem w kształ­
cie jakiegoś egzotycznego siudnuol stnego kwia­
tu, którego płatki owijały aię dokoła Lmpy i 
tłumiły światło, nadając mu dziwnie zmysłowe 
rozkoszny odcień.

— Czy jaż to robotę ? — zapytała Seren.
Panna do t^wai zystwa mrugnęła znacząco

oczyma i szepnęła:
— O tem ni“ wolno wspominać przy dzie­

ciach. To zrobiła Ona ,  żona!..,' ~
— To chyba już dawno temu ? Jakże to mo­

żliwe, abym ja tego dotąd nie spostrzegła?
— Może.przed czterema laty. Wyhaftowała 

tę zasłonę, zanim odeszła.
— Czyżby to już cztery la ca upły nęły od te­

go czasu!? A dlaczego oie-zia r P ac : nie wm?
— Dlaczego? Bo była zła kobieta
Obie zamilkły.
Rudek, większy z chłopców, zaczął się przy­

słuchiwać. Dziecko było ogromnie żywego uspo­
sobienia. Nad każdem zasłyszanem słowem mo­
gło rozmyślać przez całą Ulc. Chłopiec ter zaw-
ze węszył dokoła sobie -trjemnteę. Czuł, że 

istniało coś takiego, o c en się nie mówiło, a i > 
przecież unosiło się gdzieś w atmosferze fami­
lijnej. Matkę przypominał sobie niewyraźnie; 
pamiętał jej pńjkny ópii t, wsp, .uiałe toalety 
i twarz jej, od której stanowczo uił zapach re­
zedy. Czasu tęsKuił za hią bardzo i za małą 
siootrzyo ką też była to y-wdziwu malutka 
dziewczynka, z któr^ niożnaby się tak ładnie 
bawić, gdyby teraz byia tutaj!
1 Pokojowa zaświeciła Jampę w ja  a.nym i na­

kryła stół dla jednej osoby: ciężki, adamaszkowy

obras w kwiaty, nakrycie ze srebra; * wszystko 
gustowne, trwałe, bogate.

W pewnej chwi’i oszołomienia zdałc sie Se­
ren, że wszystko to należy do niej. Przecież 
słyszała nieraz opowiadania o szczęściu biednych 
panien; w tej chwili cala jej tęsknota, cała na­
dzieja ześrodkowała się w jednej, jedy nej śmia­
łej myśli, w jednem westchnieniu: A nuz!

Przy drzw.ach rozległ się głos dzwonka, wnet 
potem doieciał do pokoja jadaluegc głęooki or­
gan pana domu:

— Co robią chłopcy? — Już znalazł się po­
między nimi, już całował ich, nie zważając n? 
wąsy, ośnieżone szronem.

— Byliście grzeczni?
Rudek sprytnie milczał. M n iszy , Tadzik, 

ignoruj c zupełnie pytanie ojca, począł mu szpe­
rać po kieszeniach.

— Co przyniosłeś?
Fiszer uwolnił się wreszcie od mch, wszedł 

do jadalni j. stamtąd odezwał się do Seren.
— Panno Seren, proszę pani tutaj.
Mała, blada twarzyczka dziewczęcic oblała 

się nagle gorącym rumieńcem. Zatrzymała się 
przed naurytyn stołem.

— Proszę, niech pani siada. Właściwie, te 
nie pięknie z pani strony, że pani w stosunku 
do mnit zachowuje się tak sztywnie, gdy ja 
przecież bynajmniej nie traktuję pan" jak pod­
władnej. co pani zresztą pewnie sami musiała, 
zauważyć. Pani nawet nie wie, jak ja pan.ą 
aobrze znam. Wiem, że pani jest dobra mądra, 
i, co najważniejsze, że pani jest .nte'.gentna. 
Pani zawsze zachowuje się popiawn e i rozum­
nie, iak, jak należy Przytem tkwi w pani, jeśli 
się nie mylę, pewna doza idealizmu, jak to 
mówią...

Pani się śmieje? Dziwi to panią, jak jest mo­
żliwe, abym ja. mając rachunków po uszy, znaj­
dował czas na takie rzeczy? 0  nie uwierzy 
p a n , że czasem wśród najcięższej roboty i naj­
bardziej skcmpli kowanych obliczeń un em spo

strzedz najmniejszą drobnostkę, której nie widz1' 
może- inny Ale, dlaczego pani nie zdejmuje 
żakietu? Paui się przeziębi.

Prze7 jej delikatną twarzyczkę, po wązkicn 
ustach przemknął subtelny nśmiecb Odpięła ża 
kiet, odsłaniając miękkie linie swej dziewcze 
cej, świeżej postaci. ■ —

— Tak — odezwa, się pryucypał — tak tc 
lubię. Wogóle chc-ałbym bardzo, aby mi pani 
okazywał? więcej sympatyi i życzli cośc.. Czyżby 
pani nie mogła widzieć we mnie niekiedy zwy­
czajnego człowiega. niekoniecznie zawsze tylko 
szefa? Czy dobrze? »

— Panie Fiszer — mówiła Seren z radością, 
ukrytą pod lekuą powagą — Panie Fischer, 
pan wie o tem, że cześć dziewczyny jest jak 
zwierciadło... a cześć biednej dziewczyny jest 
czemś znacznie drażliwsz-em, niż zwierciadło 
Ludzie zaczęliby wnet mówić o nas złe rzeczy.

Fiszer obraca: na obrusie nóż Końcem wi­
delca ‘

— A niech sobie mówią. Nikt uh ma prawa 
mieszać się w moje sprawy, jeśli chcę je sobie 
urządzić, jak mi się pouoba.

Niepokażaa panna sklepowa w jedn ą chwili 
zmieniła się nie do poznano - Stał? się z niej 
w jednej' chwili piękna, ponętna kobieta, pocią­
gająca mężczyznę najpotężniejszą bromą: niemą 
obietnicą

Fiszer ujął ją  za rękę i szeptał stłumionym, 
ze wzruszenia głosem: .

— Jestem wolny, niezależny. Niczego więcej 
mi nie trz iba, jak tylko, abyś kochała mnie i 
moje dzieci! Seren! Biorę panią za żonę!... '

Gdy na górze, w mieszkaniu, puszczał pąki 
kwiat szczęścia, na dworze, przed bramą domu, 
spacerował tam i napowrót skostniały od mrozu 
buchalter. Przedsięwziął sobie stanowczo posta­
wić dziś sprawę jasno, wyraźnie I teraz, w takt 
Kroków i wtórując skrzypiącym na śniegu bu­
tom, szeptał wciąż przez zęby: Seren, Seren!.„

najprzedniejsza czekolada deserowa gorźka z fabryki

& S A H A  P I A S E C K I E G O  W  E B A K O W I E .



6 N r lb2 . N o  V  A A  S F O l t U A Sobola ó  Kwietnie i 9 i l .

Obiad) KonKureiicyjne |
i  8 dań, od JO halerz” Din ■ja 91, II piętro. J

221l 9 15 _ w

.Najlepsza, najtańsza i najóma- 
czniejsza herbata ]est z marką

„D zw o n "
V4 f okrrehów z herbat /O nal. 
]/ 4 f .  liściowej herbaty 1 kor. 
lk f .  Ceyion herbaty 1 - 2 0  kor. 

u 'irm y - - - - -  A.  Lisowski

i« „Fortu n a1* -  »>
Kraków - - - Sukiennice 23.

Mm i
z pokojem do śniadań (a ia Hawełka), 
prowadzony przez fachowca, pod fim ą

Jan J* Szypulski
x  Abbacyi,

poleca się P. T. Gościom. Oosługa poi 
ska. Towar doborowy. 22-1 18 o

Koncesjonowany Zakład
SPRZEDAŻ? i KUPNA 

U. Telesznickiej
w K rak .u  le , oL św . J a n a  I. 2 , 1 p.

róg l  inii A—B.
ulecą kompietne nrząazenia saionow. sypiała, 

jadał' bihliotes, binr, sekretarek antycz., łóżek 
w Btyln Bidenaajer, serwantek, dywanów, ot, i- 
zów, lamp elektr., gazowych i twykłych, jako­
w i zwyczajne meble po urzybiępnych cenach 
Powyższe przedmioty przyjmuje się w komis. 

850 33 C

KONIAK
Imperial

koron 12"—
** koron 11*50 

*** koron 17 — 
za b-kg oaryieczKę (około i  litrów) wy­
syła ik zi \ za zaliczką „płatni do 
wszystkich m iejscowości. 2032 9 20 

Ł  M aiLI, C upud istria .

Nikt nie będzie się obawia! łysiny, skoro 
stale będzie używał znakondtego i odży­
wczego proszku do pielęgUu wania włosów

w pakietach po 25 hal. do nabycia w 
aptekach i drogmryach, 373 30 30

Nonaco-Condomine.
Hotel Pension Angla sc w pięknym położeniu, 
z całym k„mtorcem urządzony. Ogrzewanie cen­
tralne, światło Metryczne, doskonała knennia 
Ogród. Cena od 8— 11 franków wraz z uirzy 
maniem i c. sług g Gsoone poaoje począwszy ód 
3 fpanków '76 47 48

A STM A
duszność wskutek katat u

znuka natychmiast 
przez proszek i papierosy 

Dra C lerego. Próbki za darmo, opłatnie. 
Pisa pod adr.: Dr Clery, 53, Bonleyard 
St. Martin, Paris. 38 28 36

Dowodnie nrzed jwnie zebrane 
A f U l - i ^ S T  wszelkicu stanów I krajów 

da przesyłania ofert * poię- 
■zen:e r  pirta w I n te r n a t  A d re -s e n -J u re a t  
Jouei B<« j . d g  i u .  S óhne, W iec, I., 
Sop^enfelsg, 17. Telefon 16881, BuKapcsl, V., 
Nador ntcza 20. — Prospekty franco. - 24 25 25

wdów i mm
•na zawsze nr, "przed; w bardzo wielkim wy­
borze b w _o 'ękne, od zawuin joh osób pocho­
dzące landa, półLryte J„dno i dwukonne 6 .czor- 
faetony wczelliegu ro Izaju, lekkie kabryulety, 
•równe i  t  d — Kupuje też wszystko ze 
zwin.ętych stajen za gotowKę Iud przyjmuje 
i i  iu • irol F lsce  Wiedeń, li. Pręt - V* ■ .ae 

72. Hotei Nordbahn T et 12107. 131 42 0

Naj. epzze rześkie źródło nabycia.
Tania nierz2

na pościel!
1 kg. szarych, 
dobrych, dar-

  łych 2 K, le-
_•—■~-’V  &&9rv>. pszych 2 K 40

h., i r a poł lia 
tych 2 K 80 b.,

białych 4K, białych, puszystych 5 Kl 0 h .  
1 kg. iobrych, biaiych jak śnieg uar- 
tych 6 K 40 h.. 3 K, 1 kg. puchu, si i- 
rego 6 K, 7 K. bia*ego, wyburuegu 1.0 K, 
najlepszego puchu ż piersi 12 K\ Przy 

odbiorze 5 kg. "opł-itnie.
Gotowa pościel 

z gęstego czerwonegb, niebieskiego, bia­
łego lubżółtegonr nkingii, pierzyna 130 cm 
dłn ra 120 szeroka. wraz z 2 poduszkami, 
po 80 cm. długimi, 60 cm. szerokimi, 
ze świeżych, szarych b. trwałych, pu­
szystych mcrzv 16 K, z uńłpuchu sO K, 
z pichu 24 K ósebne pierzyny po 10 K, 
12  K, 14 K, 16 K, poduszki 3 F 3 K 
50 h., 4K Pierzyny 20o cm. długie, 140 
szeroki,. 13 K, 14 K 70 h, 17 K 30 h, 

K; pod 2ki 90 cm. długie, 70 cm. 
nfernał^ 4 K 60 *•- ó K ao h, 5 K 7u h,

i k
niestosowne *wro< pieniędzy. Dennik 
obszerny za darmo onła" S .  B o n ia c h  
#  1D« sz c n lc a c h  ( b e s  b e n l t n  
N r .  8 0 3 .  Izrch*. 1 3 “ ‘o

a*c linRim sztuKaterya, listey 11. p. 

tln&KP mebli l pracownia fcpfcersko - shHarska

2874 2 10

Największy i najstarszy w kraju sk ład  maszyn do szycia i naftu

Józsta Iwanickiego
w  K ra k o w ie  (Ht.tel Foliera)

poleca maszyny do robót wszelkiego rodzaju jako to: -r,a- 
wieckich, szewskich, kuśnierskich, trykotowych itp Dogodne 
spłaty ratalne. Wielki wybór jedwabiu, nici, bawełny, ijfw', 
oliwy i części składowych. We wzorowo urządzonej pracowni 
mechanicznej wykonują się wszelkie naprawy z ści słą do­
kładnością. Co 50-ty szczęśliwy odbiorą otizy-nujt maszynę 

gratis, zaś co 100-tna maszyna idźie dla T S. L.

Józef imonicKI, 61 82 lu4

po;zi!cal3
stary sposób prania z uaiasem i tarciem i biorą tylko wymarzony 

środek do prania z tlenem v -

„ W e ź i  i m  n i e  s ć ©  s o b f c j ;
Gotuje się *(, godziny i bielizna jest olśniewająco białą. Istotni^ j< 
dyny środek do prania, którym można praó bez żadnego dodatki.,, gdyż 
zawieri on najlepsze mydło. Paczka ze 10 b. wystarcza na 6C litrów 
wody. Dostaó nożna wszędzie CsL & Bista. W iedeń, X2t/2., Dre„dne»- 
strasse 82. — Na składz e w Krakowie: Alfred Volker. ul. ów. Jana; 
w Łmń.iurie: Ozyasz Glanzberg; w Wieliczce: Zygmunt S tehlir; w Trze­
bini: I  Mandelbaum p-w i hr.anowie Fleisohc. i Kaufmann; w Oświę­

cimie: Roman Majzel, flerrard Baruer; w Wadowicach: Ferdynand Milnz, Jan Koiejfw ski 
Abraham Bronnei. i „ . . 2255

Magazyn obuwia

K r a k ó w ,  K y n e k  1 2

urząaza

W i e l k ą  , s p r z e d a ż  p o i a w e n t a r z o w a
ze zniżką 40—50°/#

wysortuwanegu obuwia męskiego, damskiegu i dziecinnego najlepszej jakości. 
Za dobroć gatunku obuwia na sprzedaz. wystawionego ręczy długoletnia

chlubna reputacya firmy. 2085 6 20

Wejście na sg^ed aż  poinwentał?ową w drug m podwnrci, Rynek 12 [pizechonnia kamienica).

Ninie;szem zawiadamiam Szan. P. T. Publiczność, że magazyn mój 
pod firmą: .

Ó ».
na parterze w realności mojej pod I. 23 na Stradomiu przeniosłem du tego 
samego domu na < 1 2740 3 4

obok mego mieszkania," przeto też z powodu znacznie .zmniejszonych wyda 
tkójy sprzedaję tanio i daję na spłaty miesięczne. Nadszedł świeży transport 
towarów na porę wiosenną, jako to angielskie materye wełniane i jedwabne 
na kostyumy, suknie i bluzki, oraz nowości w sukniach koronkowych, tinlo 
w/cn, w popelinach, voile i batyście na kostyumy.

Wielki wybór dyw anów , k a p  p lu sz o w y c h  i k o ro n k o w y c h , 
p o r ty e r ,  : to r  tiulowych i f i r a n e k  po znacznie zniżonych cenach.

Dziękując za dotychczasowe względy P. T. Publiczności, polecam się 
łaskawej pamięci O .  l i u c h n e r .

najpaniejsK, polecą firma L Hochstim
sijad hareiasz) i o&̂ io airtcryKĉ idsjo

w KraKOwie, uiica Florynfisna l. 5, 2563 5 10

N i w o  o t w a r t y

Magazyn wyrotów platerowanych ’ srebrnych
p .  d  h r m ą

W  Skutah poręczony, 
laac O zwrcl.pleniodzy.Dra A. Ehs Krem na aieisi p.ie™M«rz«dnju!nania-  p . w. w.  m e g z i i o ą i , ^  d0 zewnę*
rznes o użycia, trwały skutek! Wspaniały biust, pełne 

jędrne kształty ciała w każdym wieku, w krótkim czasie.
Słoik na próbę 3 K, wielki słoik 8 R. Przykre włosy na twa­
rzy usuwa w 5 minutach Dra A- Rixa środek do usuwania 
włosów,’nieszkodliwy, za co się ręczy. Cena 4 korony.
Kosm. Łiiborat. V. Rix, —  M e n ,  IX., Berggusse 17/v.
Wysyłka dyskretna za zaliczką. Sprzedaż dla Badapesztn: Nerada, ’’
Tosata Łajos ntcza. Skłaa we Lwowie: S. Rucker, apt. pod sre­
brnym orłem, ulica Krs kuwska. 2765 2 6

do nabycie.

o Zokłitizl? 'iflmsiiiap Rad; jtao liM  g Wieliczce
Oeny bardzo przystępne. Cenniki na żądanie darmo i oplamię.

Telefon N r . 24. 1905 6 8

u?fca Senacka 10, róg Grodzkiej 44
2378 p o l e c a  p o  c e n a c h  n r  p i j j n i e j s z y i  b :  3 3

n a s ta w y  i  s z t u ć c e  s t o ł o w e ,  jak łyżki, noże, widelce z prawdziwego 
i chińskiego srebia; s e r w i s y ,  e t a ż e r y ,  t o r to w n ic e *  c u M I e r n ic e ,  
t a c l i i  Itp - Galanteryę metalową i srebrną w najprostszych i najviykwini 
niejszych f&sunach; p a p i e r o ś n i c e ,  p i  n i e l n i c z k i ,  t o r e b k i ,  ł a ń ­
c u s z k i  złote i srebrne, w i s i o r k i ,  s z p i l k i  i wszelkiego rodzaju biżuteryę. 

P r o s z ę ,  o  z w r ó c e n i e  u w a y i  n a  a d r e s ,  c e l e m  u n i k n i ę c i a  o m y łe k .

£/9 c z y t a ł  k t o już kiedy lak iorzystną ofertęGdzieżby 
gdzieindziej, jeżeli nie u mnie można 
otrz -mac ii metroV. sortowanyca re­
sztek, między tern — — —-------— —

1  l
b e lć n  bardzo mocne desenie na suknie damskie i bln.k 
Z e h r  a n ą . gustowne wzory, na koszule, bluzki i t. d,
U " l i a  w ż; wych barwaen na pościel.

! O k sfo rd  na m„ene koszule męskie, b. trwały.
P tót-io  Liałe, wybornej jakości.

, Pepita na ,3akme i bluzki.
1 D ru k  niebieski na zapaski kuchenne i suknie domowe.

Wszystkie resztki zupełnie bez ikazy 1 z poręczeniem nie pefenąoe. Długość 
resztek 3 —10 m. Niema ryzyka Za niest^owne v ot p.eniędzy. Próbek, .„dztek nie 
wysyła się. P ro sz ę  i  m ów ić z a r a z i  Nadto: 10 m etró w  d o b re g o  p łó tn a  n a  
b ie liz n ę  t  p o śc ie l 19*50 K.

T rz e ś c ic ra d ła  b ez  sz w a  z puręczeniem płócien ae, niedościgniuuej jakości, 
150 cm. szerokie, 225 cm. długie, po 2’65 K. W ycyłt się najmniej 6 sztuk. W ysyłką 
za  za lic z k ą . 11 hi n  o

TknlRio Juliuszu Kantoru, Baby pod naibodem (Czechy).
M l  p s i .  Ł j j m  H- 

warzystwo itigi parowń

Regularna i bezpośrednia Icomunikacya 
z Austryi do Ameryki, Kanady i t  d.

bs.ajhahśar a. 3*■B.3.A.B.a.AU.?tJb lŁ3.r>

ś:a.3 sX * * niTA,
i.a>. SA,
■ii:.8JL •ąA*
BJU

D. S. A. ROW ERY
t t f f t ł s  ±

są wyroDamf angielskiej fabryki broni „The 
Birmingham Smali Arms Co. Ltd. w Birmingham1* 

i są znane w świecie jako wyroby nie mające Konkurencji. 
2553 Zastępca: ' 3 1?
Arnold Welsmann, Krabów, Szewsba 13.

Pf)£yc:.:sk na losy
: iitue papiery wartsśeio
które są nuędownie notowane, udzielam w  każdej wysokości zł  kwitom zastawniczym lub na 
rachunek bieźąjy poć1 najkorzystniejszym warunaumi ?

Zwrot takich pożyczek może nastąpić wedle życzenia strony nara. __ lub w dowol­
nych ratach miesięcznych ' . ' -

. W y k u p u j ą  t a k ż e  l o s y  1 p a p i e r y  w a r t o ś c i o w o  n a s t a w i o n e  w  D a n ­
k a c h ,  k a s a c h  o s z c z ę d n o ś c i ,  l u b  u  p r y w a t n y c h  o s ó b ,  i można jo u mnie po­
zostawić w depozycie albo sprzedać. Na życzenie mcżra te papiery zaraz na powrót nabyć na 
dogodne raiy miesięczne, przyczem płacę całą cenę kupna, po strąceniu odpowiedniego zadatku, 
a właściciel losów zacnowuje pełno prawo do gry.

E D W A R E ł  U R B A * ]
D o m  b a n k o w y ,  l i e r n o  (Morawskie), W i e lk i  P l a c  2 3 —2 5  (w doma własnym)

lirm o  istniejącŁ od r. 1869 
i Rzetelnych stałych zastępców poszukuje r. ,zędz e.

Nisaie cenj 2787 1 6 Dobra prowizya

Fi*awd îv/ e

Bornanskte jaturyn
na porę wiosenną i letnią 19i0.

odcinek 7 K 
odcinek 10 K 
odcinek 12 K 
odcinek 15 K 
odcinek 17 K 
odcinek 18 K 
odcinek 20 K

ODCINEK
3‘ liS metra dłimi,
dający całe męskie ubranie
(tużurek, spodnie, ka- 

f mizelkę)
; kosztuje ty łku

Odcinel na czarnb nbranie salonowe 
: O E , tudzież materye na zaizutki, lu- 
deny dla turystów, czesanki jedwabneitd. 
itd. wysyła po cenach fabrycznych znany 

1 •' z rzetelności 1414 18 *0
Faurwczny skład sukna

Slegel - linliot w Bernie (Mur.)
Próbki za darmo opłacone.

Przez bezpośrednie zamówienie materyj 
u firmy Siegel-Imnof na miejscu fabryki 
korzyści są znaczne. Wskn iek olbrzymiego 
zbytn zawsze bardzo wielki wybór zupeł­
nie świeżych materyj. Słale, bardzo ni­
skie ceny. Wykonanie nawet najmniej­
szych zleceń bardzo staranne ściśle po­

dług próbek.

do praktyki rzeźbiarskiej przyjmie Jar. 
Tombiński, art.-rzeźbiarz, Kraków, Kra- 
mencKa 21 c seob e 6

Meble kuchenne
przedpokojowe, paki na węgle paten­
towe, zmywalnie najnowszego stylu, 

poleca

E. Plessner, Kraków
82f ' SzcwsKa 21, I. piętro “  go 4t

pierwsze galicyjskie koncesjonowane

hiorstwo oetettjwiiw pi
pod dyrekcją Wiktora Kowalskiego w Przemyślu, 

Rynek 10. Telefon 205, 
ustala faktj i szczegóły, sprawdza zeznania i 

'.pii tini , inwigiluje osoby, wyśled.a sprawców
i zaginione osoby, bada majątek, posagi i t. p. 
Zlecenia szczegółowo i dyskretnie. 1899 16 0

Miejski'

zakład wodoleczniczy
Sdiarding nad Innem, Guma Austrya 

(chem. zakład EbenhechtowsKi)
leczenie metodą Kneippa, wszelkie zabiegi wo­
dolecznicze i wszystkie fizy’:alno-dyetyczne spo­
soby leczenia. Ceny umiarkowana, za; losowane 
dc stanu średniego. Schiuding jest uroczą miej­
scowością graniczną w zd- .-e n  położeniu, ze 
wspaniałenii przechadzkam i przepiękna okolicą; 
kąpiele rzeczne, sport, tanie pomieszczenie i wy. 
borne zajazdy. Sezon od maja do końca września. 
Kierujący lekarz: Dr Ferd Rudler. t*ima lekarz 
zakładu w Meran-Obermais nHygiej“). Prospekty 
i wyjaśnienia r wszelki gotowością. 1324 9 20

Auiomat
łapki

na szerury 4 £ na myszy K 2-40. łap ią  
bez doglądanie do 40 Bztnk przez jednę noc, 
nie pozostawiając woni, i same się nastaw iał. 
Łap ca na szwaby „Eclipse", łaniąca przez noc 
tyoiące szwabów i karakonów, A 2 40. Wszę­
dzie jak naj lep. wyj Ki Wysyłka za zaliczką. 
J. schiilier. Wieaeń, Ili., ktieglergasse Nr 6/7. 
Liczne podziękowania i nznania. r . 366 4 6

SP E C Y A L N Y« -

|  Z . a k l H f ó c n k i y
Jla chorób skórnych i płciowycł

b. c. k. lekarza pałkowego i kierownikr 
szpitala

w  B u d a p e s z c i e  
- Yin. JózseL Kórut 2.

Ordyi acyc codzienna zarówno dla męż­
czyzn, jak i dl: koaiet. Zakład podej­
muje się leczenia chorych bez prz^szao 

. dy w ich zawodowych zajęciach, .

Leczenia pewnego oodojmnję sic także 
na drodze dyskretnej korespondencyi 
w polskim języku. ’ 2452 6 6

Potrzebne medykamenty wysyła się no 
żądanie chorego.

B o ik ła d  (azdy:

a) x T ry e s tn  do  N ow ego J o rk a .

Eugenia 11 marca
Oceania 25 II
Alice 1 kwietnia
Martba Washington 8 ))
Laura 15 n
Argentyna 24 »
Eugenia 29 . )i

b)

Francesca
Atlanta

x T re eu tu  do  A rgentyny
przez Rio do Janeirc

6 kw ietn ia  
27

Informacyj udzielają, oraz sprzedaż kart okrę­
gowych uskuteczniają:

Dla zachodniej Galicyi i Bukowiny:
E ra k ó w : Generalna Agencyu Austro-Amerykany (Goldlust i Saa Biuro spedycyjne-komisow e 

nl, I dbic: 7 (naprzeciw dworca kolejowego)
Dla Galicyi wschodniej:

Lw ów: Biuro pasażerbkie Anstro-Amerykany, u l Nd D łonie 1. 2, jakoteż wszystkie prowincjo­
nalne aneneye. następnie 

t i y e t t ;  Dyrekcja Anstro- kmerykany, T ia M oim  P irc o io  2.
Jdeń. L.aro pasażerskie . iastro-Amerykanj L E & rtn e r iln g  7.

Wl( J en; Biuro pasażerskie Austro-Ameryken.,, H . E a t-e ” JoPefetrasaO  36. 34 10 0
W iedeń: Generalna Agencja Austro-Amerykany, Scfeenker 1 £ k a

Wvmarxunym śro^hlijsr. 4o pf2lQ$ii.  jwanla wS

(ena loiii i  6.' Bezwonn&smołowcoM 
mycie włosów.'

Praw. chroń.

[m w tf . i i
■ ♦ ♦ ♦

Wyrobiony podług naukowych zasad, przez lekarzy uznany za dobry, nie zawierający 
ani sody, ani żadnych innych jwłosom szkodzących składników, za co się ręczy.
W Krakowie mają: Fiałek i Turek; Józef Hanak i Spółka; Zofia Korzeniowska; 
Link; Arnold Reifer; Reim i Spółka; L. Weindling; R. Wilczyński i Spółka: w Sa­
noka : Jan Hydzik; w Oświęcimnie: Roman Mayzel; w Czortkowie: Ludwik Noss, 
aptekarz. Hurtownie dla Galicyi i Bukowiny: Dr Adler i Ska, Wiedeń, III., Marxer- 
gasse 17. Wyłączna sprzedaż dla Austro-Węgier: A. Oro*Sinaniii) Wiedeń, VI/1, 
Esterhazygassse 11 a. ś 2714 2 3 Agenci potrzebni.

N i e z b ę u n y
jest mój słynny w świecie garnitur do gorenia hr 8730 

- w pi,kr e mliturewanej 
8k/zyneczce, ‘20 cm. dło
giej, 1 5 cm. szerokiej, 
6 cin. wysokiej, zamy- 
kaiej, zruohbrfltrn ZWlEr- 
cidtlłem do gotonia, za­
wiera wszystkie przy- 
bory, potrzebno przj go­

lenia.
1. Brzytwę z najlepszej 

| srebrnej steli Soliu- 
śgen, p '  ze w ybor n i e  

wklęsłą Wyostrzoną,
, ladającąsiędokażdej 

beody lgotoftą do użycia.
2. Dobry pasek do pociąganii
3. Pudereozko tu osy do ostrzenia.
4. Pudełeczko z mydłem a ityseptyczaem
5. Niklowaną i seczkę 771 3 5
6. Pędzel z niklowaną rączką,

• tyszystko pierwszej jakości ty ln o  5 E. 
Takisam garnitur, ale brzytwa z przyrządem 
ochronnym dla niewprawnych (okaleczenie 
niemożliwe) z« wskazówką 5*60 E. 
f-rzewyb. garnitur do golenia óbojm. zamiast 
brzytwy przyrząd bezp. „Krona“, u „ nie- 

- wprawi yoh h. polecenia godny ® K  
Wyi.iiana dozwolona lub zwrot piemęary. 

Wysyła za zal. lub po otrzymaniu należytnścic. i i nadw. lost. # IIIIS IliUD
uom wysyłkowy w Briix Nr !957. (Czechy). 
Z ad ar^ o, opłucny wjsydam każdema ns żą 
danie katalog główny z przeszło 3000 odbitek.

Piękne DGdłogi
otî mnje sję przez staie używanie oo froterowania masy francuskiej 
Z Murzyneril w pudełkach po 1 K. i 50 h., a za zwrotem 5 próżnych 
pud. dostaje się jedno z masą graus. Do nabycia wytycznie w składzie 

fart i perfnineryL 5 kg. paczki wysyła opłacone. l  Ufuuuns 26 dradda 21.



Sobota 8 K w ietnia i 9 IX

Mieszkania
Składające się z 2, 3 i  4 pokoi, łaźni
i klozetu, osw elektr i gazowe,, zaraz
do wynajęcia Ulica Bonerowsua 5. Nr
tei. 11/51. ' '  2506 8 10

pszczelny, patóka, deserowy z 
własnej pa deki 5 kg. puszka 

6-33 kor. Miód kuracyjny, lipoowy B kg. 7 kor. 
Wyborny mióa do picia b kg. oąsiorek 6 kor, 
Masło stołowe codziennie swift .  5 kg. paczka 
11 Kor. Wysyła za zaliczką J. M, F a rb a , Pod 
b a jc e  76. 1074 33 0

Miliuiiy pań i m̂czyzn

2784 1 3 rtudniyciiin. Pa Myciu.
Zapytajcie »ię swigo lekarza czy

nydło JeeoUn
nie jest najlepszym środkiem dlr skóry, 
wiosów I zęLjw. rądzlk' wypryski, piegi 
sarikają'. Aajnieczyściejsza twarz I najobrzy­
dliwsze ręce otrzymiją arystokratyczną 
piękność. Prze? feeolinę osiego się piękną, 
czystą cerę, delikatne, białe ręce itd. Cena 
kawałka 1 K, 3 kawałki 2'50 Iv, 6 kawał­
ków t K, 12 kawaików 7 ł .  Wysyła Lu­
d w ik  P u llak  Jawniej M. Feith , Wiedeń, 
VII.. Seideng. 43. Można ież dostać prawic 
w każdej drogueryi, parfumeryi j ąpteąe 
w państwie. Prospekt za darmo opłacony.

Księgarnia S. 4. Kriyianowsbiego 
w  K r a k a c ie  .

poleca dzmfa pedagogiczne Reussnera do bai- 
azc prędkiej i najłatwiejszej nauki Oboych Ję- 
tykIn  w szkole i w Domu, nez nauczyciela,

z objaśnieniem wymowy i kloczem p. t.:

A H I B C 1E K
P olsko-N lcm iecK l kur„ I szy K 
2 40 — knrB Il-gi K 4 80. -  P o lsk o -  
i ”~nnc uskt kui- I-‘zy K 3-60 — ku- 
Il-gi K 9-60. — Pi>lsko-AugfclNKl 
kurs i-szy K 2'30 — kurs XI-gi K 3*60. 
P o lsk o  -Ftosj jsk l knrr 1-szy K 

-gi iturs K*-2C — II-gi :s.40. 805 7 26

Rowery
ifózras

3 -le tn ie  poręczenie.

Sajicp iF Z P  ź r ó d ł o  n a b y c i a  dla kolarzy, 
aszyny do szycia, pneumatyki i przyboiy. 

Rowery J f m u s  z trzechietniera poręczeniem- 
począwszy od 95 Jv, płaszcze o j 4'dO K, węże. 
prima, nie z kawałków, od 3 K, lampy acety­
lenowe od 2 K, I-wonki na kole od 1 K. 
dzwonki ręczne od ao h., rączki od 30 h., łań­
cuchy prima od 8 K, pedały prima od 2*70 K 
7 górę. PiaBty do kół wolnobiegnących, sio 

dełka, * torby, osi i otoki do wszelkich syste­
mów, nasady, rury we wszystkich rozmiarach 
itd. itp. bardzo tanio. Własny zakład do na 
prawy, niklowania i emaliowania. Codzienna wy­
syłka pocztą. Żądać wspaniałego katalogu 1911 
ca darmo, opłaconego. Dom importowy dla prze­
mysłu rowerowego M a x  S k u t e z k y ,  Wiedeń, 
t ,  Siube^rmg Nr. 6. 1J40 7 54

K r, 16%.

la mm i su

kunka mydito
jptcy^lne do ,  rania w zimnej wodzie, jest do- 
tkonałe. Paczka, pocztowa 5 kg. b ru tt) K 4'50 
jranao. S z y m o n  M iih k ,  f a b r y k a  n iy -  

ZyiVCU 1- lOĆł. — Założona w ro­d ła  W
ku 1846. 156 26 50

r t x m x  o o o o o o o o co co o o o c

1 E » T Ę B G X
icswiita całkowicie u> przenągu 9 dni

l o M n e  1 "
Najlepszy nieszkodliwy środek do utrzy­
mania czygtbsoi i upiększenia ce rv . __
Pi .w-^ziwy tylko w oryginał, słoikach, 
któryct opakowanie zaopatrzone jest za- 

rejestrowauyir enakimn ochronnym.
Cena K. 1-60, odpowiednie m,dlo 70 h, 

■Jłówne jady w K rak ow ie: Wiktor 
Redyk, ant. pod barankiem; I . Bumna _ 
•kl i Śp., apt. pod złot; m słoniem. Reder, S  
apt. ul. Karmelicka 21 bkłady prócz tego S 
we wezystkloO aptekaoh i drogueryaob

<XXXXX>1XXXXXXKXX5<
2105 8 26

Jedna 7 więkŁzych firm papierniczych 
w Królestwie Polskiem (zaból ro­
syjski) poszukuje następujących pra­

cowników*
1) wykwalifikowanego m kj& tra fe b ry -  

k a c y i, dokładnie obznajomionego 
z fabrykacyą papieru; 

iO dwóch wykwalifikowanych m a s z y ­
n is tó w  p a p ie rn iczy ch ,’ którzy u- 
•nieją robie papier d o k ła d n ie  po - 
d u ig  w ag i.

Kandydaci muszą być bezwarunkowo 
fachowcami, którzy zajmowali już od­
powiednie posady w fabrykach papieiu 
i mogą przedstawić dobre świadectwa; 
winni być ludźmi trzeźwy mi i praco­
witymi 2593 3 3

Wynagrodzenie raoze być wysokie i 
zależne jest od swalifikacyi.

Zgłoszenia tylko listowne z podaniem 
warunków wraz z odpisami świadectw 
przyjmuje Adnumstracya ,.N. Reformy11 
pod znakiem „ P a p ie rn ic  A. P ,“

powinien sir, każdy przekonać o 
rzetelności tkalni i domn wysyłko­
wego t r a o l  A re jc a r , D o b ru śk a  
92 0 0 . Czechy. Wysyłamy każde­
mu broszurę i wspaniały zbiór to­
warów lnianych i bawełnianych 
z a  darm o, ODiacony. Wszelkie 
wyprawy i urządzenia. Pi osimy 
zamówić na próbę 6 prześcieradeł 
la, la, 150/200 14 kor. 872 15 o

Na święta!
Centralne Towarzystwo Handlowe w Krakowie

Plac Szczepański 3
poleca: Mąkę suchą i wydatną, drożdże wiedeńskie, masło deserowe i kuchenne, 
wszelkie towary kolonialne, wódki i likiery z pierwszorzędnych fabryk, wina 
węgierskie i anstryackie, szynki i kiełbasę wiejską po cenach najniższych 
z odpowiednim opustem. '  2804 s 10

G Ł I M A X
m o t o r y  I  l e k o m o b U e  d o  r o p y .  N a j t a ń s z a  s a m  r u c h u .

!5A<CHRI£H & Co.
fa b ry k a  m otorów  W i e d e ń ,  X iX .j  R Z

Lwowskie biuro sprzedaży 840 13 26
In ż . E m an u e l ISIaufinei, S y fc s tjs tta  3G. NN.

posiada na składzie i wykonuje takowe według życzenia z naj­
lepszego materyału i po cenach niskich, za które gwarantuje

GtysMi NieMcn iwmHraKowshicti stołnrzy
M ó w, róg Flory lińskiej i Pilarskiej, 1. piętro. 2336 * 10

Szyi? noMitć itostonoailenie!
musza te panie, Które ctica zamówić z poniżej wymienionych maieryj.

O dcinek  
25 m . mat£7vi snadno] damsftle]

w prążki i kratkę 100 cm. szerokiej, wystarczający na 5 wielkich sukien, w rozmai 
tych modnych deseniach za 10 K przy odbiorze 1 odcinka.

Dalej

4@—45 tfteSróww res; ;i£& fs?!-
ks m 13 K, za 18 K

s'Jadających się z flaneli na 'łlazki i koszule, modnego rypsu, zefiru, Oks­
ford. n a  koSzule, m a te ry j na pościel, zapaski, białego płótna na koszule 
i majtki. Resztki mają 6 do 45 metrów długości, nie puszczają w praniu, za co się 

ręczy, i są najlepszej jakości. — Wysyła za zaliczka

TksSrcsa płócteiu, SCaroS LiSacaicd W.
Na życzenie wysyłam próbki wszelkich swych wyrooów za daimo opłacone. 2637 2 3

R Z A D O W O  W M W m O H f r

sT S F& N r. if łE ic is a ^ is a o
A G E N C V f ,  P O Ś R E D N I C T W A  P R A C Y
ui KrrJiowle* uf- lasielio^ska I. 9, parter. Tei. 12A8
poleca rutynowanych i najlepiej poleconych rządców dóbr, leśniczych, ^orzelników, piwow ~rów 
dysponentów i pomocników handlowych, oficjalistów ekonomicznych i fabrycznych. — Bony 
polki, niemki, francuski, kasjerki, panny do towarzystwa i s m a r  służące, k—wczynie, mo 
loia.ki, gospodynie, kucharki, ogrodników, kucharzy, kamerdynerów, lokai, kelnerów, karbe- 
wyon, oraz wszelkie kategorye służby domowaj, restauracyjnej i hoteiowei. — Rzemieślników 
wsLjstkich zawodów, kierowników fabryk i zakładów przemysłowych, )u :::alteiów. pisarzy 
techników i  t. p. — Dos tar--.a służby folwarcznej, robołników rolnycn, ziemnych, lasowych

i fabrycznych.
k lU F O  K O M IS O W E  pośredniczy w Kupnie i przedażj majątków siemskich, lasów, parcel 
budowlanych, kamienic will; w wyjzni>wanin spólników do wczystkich interesów, wyjednuje 
pożyczki hipoteczne i  wekslowe, lokuje ’ apitały pezmij, na n-,jwyższe odsetki. Wyrabia wizę 

. paszportów i Ieg-ilizacyę doKumentów. 2298 8 10

Majiazyii fc ś r b  nławatnyah
S i r n d s m  1 8

Obok C. i  fe. K 0B .i.auy w o jsk o w e j poreca: wełny, jedwabie, dy 
; wany, cnodmki, tiranlci, kapy koronkowe i t. p po nader niskich cenach.

1028 12 12 i Bruder.

teiruy r«a tis?n h ir w o d a kolońska, my
d k ,  izc. o;ki, grzebienie. Farby, lakiery d o  p©> 
d ó g .  Artykufy speii tow e, La*vr Tenff?tr FootOal

w największym wyborze i najtaniej w firmie

Sporn fi Sp., Kraków, RonraAska 1.14
2720 Koto! p o i Różą.

10o/° d!a Związki; 8konon :r7nsgo oizędaikiw rabat 10%.
2 4

k  prowintsi wjsjlsinj odwratną m

'MaSA N S j S O U C I
L w ó w ,  S / i  j n J ^ Ł y  5  ‘  r ó j ,  S ;  l t s i i i s h i e j )

w centrum  m iasta, ' z wszelkiemi wygodam i, podług 
nowoczesnych w ym ogów urządzony.

Pedantyczna czystość . Ceny uir.iarKOV.ane.
1071 22 o H e n r y k  K a tr fm ^ n , właściciel.

Ooo
o

prcpjmuie Ccklentla o
J .  H « 9 l s K i  i  o

przedtem  2840 2 3 ę ,

M * m i H znfiritii, M l e n n t ^  , O
m e m a m m s t s & M g B m

C. k. nĉ crni m cy

a Krakowie, Rynek stówny I. ft
t

polecają na sezon obecny swój bogato zaopatrzony ffiagjMZyn 
g C b u j  e!ł o b r a ć  męzlrich i dziecięcych własnego wyrobu.

Na żądanie wykonujemy ubiory podług miajy i udzielamy 
też kredytu na dogodne spłaty miesieczne. 273i 4 la

Fr. Eberti. 
w  K r a k o w i e ,  a l .  F i o r y p . ń s k a  3 5 .

stŁcyp kolei elektrycznej — poleca 
N u ty ,  libretta i wyciągi fortepianowe do naj- 
now-zycii oper operetek. N o w e  e d y c y e  
n u t  od *0 hal. pooząwszy, na fortep an lub 
tazyce. P rz v % v o u ii ik ł po wszystkich mia­

sta jh i krajach od 60 hal. począwszy, K a i- tk t  
artystyczne i  widokówki G u z e i j  i pisma 

SDortowe 2683 3 10

Cukiernio ‘'
L W D A  M IM

KraKóur, Grodzka 47.
przyjmuje zamówienia na nadchoazące święta, 
tudzież poleca wielki wyoór haranków, “isanek, 
kwiatów karmemwych. W wielki piątek i sobotę 
gotowe Bemiki, torty, mazurki baby, pr-tuła- 
danoe i t p ,  2913 2 2

S p ó ł h a ^ n l B C i c t s h c
w Rudkach

(poczta, stacya kolej, w miejscu) dostar­
cza b a r ń z . o  t a n i o  znanego ze swej 
dobroci m a s ł a  k a c k & e o a e g o  w
beczkach lub pocztówkach. 2 5 7 c

O o w p a j ę c s a
w nowo budujących się domach przy ul. Ktu- 
pniczej r4, i Ki jmerowskiej 1, (róg Karmeli­
ckiej) od 1 października 1911 lub wcześniej, 
miesziania o dowolnych ilościach posoi, z no­
woczesnym komfortem. Przj7 wcześniejszych 
zgłoszeniach uwzględnione będą życzeni_ co do 
wielkości i podziału po’iczególnvch ubikacyj. 
Zgłoszenia przyjmuje Dr Weiner, Strasrewskiego 
12, między goariną 1 a 3 po południc " 6 1 8  
wieczói. " i  o ■ 23-.3 5 0

FRAHCinOt K IM  K i
dŁT,vnieJ Antoni Scnultz “

R r a k J n ,  u l r S z e w s K s  i p
2617 -poleca swe dobre i naturalne 4 6

sflitn Getfenbursskie
biaie po: K 1*—, 1*30, 1*50 i 2 butelka 
czerwone po: K t ‘10, 1*30 i 2 bn teka

^Ta  ś 1w ie  ta
w litrach po K l -20, 1*50 i 1‘70-

do eg; aminu z  bu-halteryl kupieckiej. 
poj“fl. f podw., składanego w c l  Akedemii 
handlowej w Krakowie (lub we Lwow.i) — 
rozpoczynają się dnia 6-gu kwietnia b. r .

w  S z k o le  o u c h a lfe ry i
S t ^ n f s l e w a  B u r n a i o w m
i r Krakmwłe, nl Floryausk i f. 55, I p.

Telefon Kr S036 TNII.
P. T. Kandydaci i Kandydatki, chcący ten 

egzamin złożyć w terminie jesiennym, winni 
się jnż no teu k c s  wpisyw.„i, z 5 względu r a  
ograniczoną tylko iiość scuchaczy, która może 
by i  przyjętą.

Na kurs przygotowawczy da e g z u a in a  
z  rachunkowości państwowe., ikiadanego
w c. k Namiestnictwie we Lwowie, na który 
wprawSaie możno się zapisywać każdego czasu, 
należy się wyjątkowo zapisywać także teraz, 
ponieważ Ja rk a  trwać musi przez 4 miesiące, 
a egzamin można sk.adsć w sezonie letni— 
tyłku dc konua tfpca b. r.

Wpisy przyjmuje i informacyj udziela oso­
biście kierownik kursu codziennie w godzinach 
popołudniowych od 3—4, w .nnych zaś godzi­
nach personel Biura buchalieryjn^gc w 
EraKowie, ul. Floriańska 1. 55, I p. Telefon 
Nr 2036/VIII. 2517 8 0

Salon
E ś i y  H e r b s t
u  KFabowie, ul. Sw. bertrudy 29,
poleca po najniższych cenach modele i 
najnowsze fasony w wielkim wyborze. 
Przeróbki uskutecznia się bezzwłocznie. 

2779 3 3

D l a  P a ń  b l a d y c h !  
F I e u r « j L e i >o s e s „ Z e f r R ) J e ‘ l ■
jest zupełnie nieszKoćliwą rarbą różową 
z płatków róży dalekiego Wschodu wy­
ciśniętą, której blade dziewczęta i ko­
biety liyw ają z korzyścią. Nawet naj- 
wpiawuieisze oko nic może dostr :edz 
sztucznego zaoa-wienia ic. Cena fiak mu 
wrar ze sposo'...'iJ użycia ’3 K- Prawdz' 
w  tylko m« „P w fnm erŁ e ■" i j n t J e 11 
aptekarzu O. P rc c h e g o , Brć!t&, Bo- 
Ś Jia- W Krakowie: mag. far. J. H anat 
i Ska, ul. Szewska 5 992 4 5

£ O D l £ 3 r &
Niniejszem rozpisnje się konkurs na 

posadę n a d le śn ic z e g o  w dobrach hr. 
Tenczyńskiego, obsadzić się msiącą z  
dniem 1 lipca b. r., z którą połączony 
jest zarząd lasami i inspekcja ‘dóbr, 
położonych poza kompleksem dóbr hr, 
Tenczyńskiego. -. a .

Ubiegający się o tę posadę t inni 
przedłożyć najpóźniej uo 30 kwietnia 
b. r. podpisanej Administracji dóbr w 
Krzeszowicach odnośne podania i udo­
wodnić, że:

1. są obywatelami państwa austrya 
ckiego, religii rzymsk.-kat i  narodowo 
ści polskiej;

2. ukończyli wyższą szlołę ziemiań. 
ską w Wiedniu i zdali egzainina pań* 
stwowe na samoistnych gosooaarzy la- 
SOWyCń. 2879 2 3

Do podań dołączona być winLa me­
tryka uioazenia, wszystkie świadectwa, 
z dotychczasowej praktyk zawodowej, 
curriculum vitae i refereneye.

Krzeszowice, dnia 1 kwietnia 1911.
I Admtnistracya rtónr &r. Potociuch 

w  Krzeszowicach.

T elefon  l i k T e l e a  , J ó i e f i e i  l i  a k o w .

Z a k ła d  o g r o d n ic z y  ś w -  J ó z e J a
41a •■i«roe*ny<:b eblepcóŵw Knhof lei ul. ttarmellcka flf

poleca: nasiona, cebulki, sadzonki, rozsadę, szczeoy, krzewy, róże, rośliny doniczkowe i podejmuje 
się urządzania ogrodów. Obsadzania żardynier, skrzynek, balkonów i grobów oraz dekoracyi sal 
; kościołów, Wielki wysiórkwia-dw ciętych— Bukiety i wieńce od najskromniej szych do najwy^wintniej'- 
szych. Na żądanie cennik! darmn i opłatnia-̂ Ząkład utrzymuj® z „własnej pracy około 80 sierot

08119269
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Ryc. 1.

Skóra na gkw ie i włosy.
Dotychczasowy zwyczajny sposób pielęgnowania włosów polegał z reguły 

na codziennem skropieniu tychże płyneia alkoholowym, t za. wodą aa włosy, 
wcieraniu jej w skórę i wyparowaniu. Po tym procederze człowiek, zupełnie 

spoKojny układa fryzurę, żyjąc w tem przekonaniu, że dla rozwoju 
i zachowania włosów uczynił wszystko, co do niego należało.

Ten sposób pielęgnowania włosów jest zupełnie chybiony Zwróćmy 
tylko uwagę na obraz, jaki przedstawia nam głowa, jak włosy tkwią 
w skórze i w jaki wreszcie sposób, stosownie do poczynionych \v_ tym 
kierunku doświadczeń, zwykle obumierają.

-* Podobnie jak wszelki twór natury, odznacza się budowa włosa, 
jego podstawa w skórze i jego rozwój cadowną prawie prostotą

Postaramy się wyjaśnić to na 5-ciu następującymi rycinach Ryc. 1. przed­
stawia, naturalnie w znacznem powiększeniu, tc. zagłębienie w skórze, przezna­
czone do przyjęcia włosa t. z. pochewkę, na którei dnie znajduje się mały 
kiębek stanowiący (Ryc. 2) korzeń włosa. Przy górnym końca tej pochewki 
jest umieszczony, jak to widać (Ryc. 3) mały, woskowaty gruczoł łojowy. Ten 
dostarcza ustawicznie tłuszczu włosowi, tkwiącemu w pochewce (ob. ryc. 4) 
i  zachowuj o jego giętkość.

Objawia się tu  tosamo ruztropne urządzenie, odnoszące się w ogólności 
do całe i sKóry ludzkiej, którą również bezustanna czynność, gruczołów skórnych 
zaopatruje w lekką warstwę tłuszczu, zachowującą jej giętkość i chro- 
nią-ą je od szkodliwych wpływów zewnętrznych. Wspomniana czyn­
ność jednak może tak co do skóry, jak i cc do włosów, pociągnąć 
za sobą ten zły skutek, że często wydziela za dużo tłuszcza, który 
potem przeoież gdzieś się musi usadowić. Ten nednrar tłuszczu za­
sycha. Co do twarzy i rąk, gazie się wskutek przylegającego doń 
brudu, natychmiast na zewnątrz uwidacznia, przyzwyczajono się już 
od najdawniejszych czasów ten nadmiar poprostu zmywać. Na głowie yc'. 1

jednak, gdzie ten nagromadzony nądnpp tłuszczu me tak  w oczy wpada, gro­
madzi się go coraz więcej, a ponieważ włosy chciwie wchłaniają pył, wytwarza 
się bardzo szybko gruba warstwa, szkodząca zuacznie dalszemu rozwojowa włosowe

Ryc. 5 przedstawia tego rodzaju warstwę, jaka tworzy się zwykle na 
głowie nieregularnie zmywanej. Na górnjm końcu torebk włosowej w.dać 
cienką warstwę, która z czasem pochewkę zasklepia, tłumiąc zupełnie proces 
rozwojowy, jaki ma w pochewce nastąpić. Jestto t. zw. seborrhoe (tworzenie się 
łupieżu i łusek). s

Ta warstwa rychło ulega rozkładowi, który przedewszystkiem wiosum 
szkodzi, tłumiąc ich rozwój i powodując z czasem ich wypadanie, do czego 
przyczyniają się również pasożytnicze zarazki chorób skórnych, które, znajdując 
w tej warstwie znakomity grunt odżywczy, proces wypadania wrłosów przyspie­
szają Wiedząc to, nie trudno znaleść właściwą metodę konserwacyi włosów’. 
Tę wyżej wspomnianą warstwę należ} usunąć, aby włosi’, które z natury rzeczy 
do góry się pną, mogły róść bez przeszkody. Co robi ogrodnik, jeśli łąka po­
kryje się piaskjem lub gliną? Usuwa je poprostu. Jeśli bowiem tego nie uczyni, 
łąka dalej rozwijać się nie będzie, aż wreszczie wyjałowieje..

Utrzymanie w czystości skóry na głowie i usunięcie wszelkmli na po­
rost tak zabojczo wpływających warstw tłuszczowych, jest przy owłosieniu 
ludzkiem bardzo łatwe, nie wymaga bowiem niczego, poza regularnem zmywa­
niem wodą i mydłem.

Należy tylno jak każdą inną rzecz, także i mycie włosow i skóry wyko­
nywać z pewuiem zastanowieniem. Przediwszystkiem trzeba użyć my­
dła mającego własność rozpuszczania tej warstwy tłuszczu, łupieżem 
zwanej, niemniej uwolnienie włosów od nadmiaru tłuszczu. Mydło to 
powinno zawierać składniki, któreby wywierały podrażniający wrpłyv,r 
na czynności skóry (na głowie) i porost włosów, tamując równocześnie 
rozwój pasożytniczych zarazków chorobotwórczych. Takim składnikiem 
okazani się smoła w najdawniejszych czasach, jako prawie domi­
nujący środek. Zdaje się nie ulegać wątpliwości, że ten sposób pie­
lęgnowania włosów byłby się już oddawaa rozpowszechnił, gdyby zwykła smoła

w stanie, w jakiem jej dotychczas w postaci stały cu i płynnych mydeł smoło­
wych używano, nie miała dwóch nieprzyjemnych właściwości, do których zali­

czyć należy: gryzące zapalne działanie na skórę i nieprzyjemną, a dla 
wielu wprost nieznośną, przejmującą woń. Z tego powodu podejmo­
wano długoletnie próby, ażeby smołę w odpowiedni sposób przerobić, 
aż się wreszcie udało usunąć zupełnie te nieprzyjemne własności zwy­
kłej smoły surowej, za pośrednictwem patentowanego chem/ procesu 
uszlachetniającego i otrzymać prawłe że bezwonny preparat smołowy, 
który nareszcie nie pociąga za soba żadnjch ubocznych szkodliwych 
skutków. Ten preparat dał wreszcie .,Pixavon“ zwany, oddawna szu­
kany preparat smołowy do mycia głowy. ' ’ • ”

Pixavon oddziela z łatwością łupież i biiiu od skóij, wspaniale 
się pieni i bardzo łatwo z włosów spłukuje. Oznacza się bardzo przy­
jemnym zapachem,' oddziaływując wskutek swej zawartości smolnej, 
bezpośrednio pobudzająco na podłoże włosów,, Pixavon znachodzi się 

w handlu jasny (bezbarwny) i ciemny. Obecnie ceniony jest szczególnie Pixavon 
,.jasny“ (bezbarwny), który zapomocą specyałnego postępowania został pozba­
wiony także ciemnego barwika. Swoiste działanie srnoiy pozostaje 
w obydwóch 'rodzajacu rzeczonego preparatu, jasnego i ciemnego, 
identyczne. -

Szczególnie zaznaczyć naieży, iż Pixavon jest wreszcie tym pre­
paratem, który, mimo swych znakomitych własuości, jest po nader 
umiarkowanej cenie do nabycia. Flakon za K 2-50, który wszędzie 
dostać można, wystarczy przy tygodniowem użyciu na kilka miesięcy 
Ta nadzwyczajna tamośc dozwala także i mniej zamożnemu przepro­
wadzić tę rozumną i celową kulturę włosów. Już po kilkakrotneir 
użyciu Pixavonu odczuje każdy dobroczynny skutek tego środka, mo­
żna zatem mycie głowy Pixavonem słusznie nazywać najlepszą me­
todą pokrzepienia skóry (.na głowie) i wzmocnienia włosów.

■ Ryc.

R tc . 5

29rx5
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KAKZ9RM K OBCASY PALKA
wypełnia sie przez to watne prsykfrZć^s nowoczesnej Hygieity, nie ".tajpc wieks&ego wydatku ani & halerza.

WYBORY.
Z wydanych dotąd broszur i ustaw 

wyborczych polecamy następujące wy­
dawnictwa ■

1) Dra Krawczyka i Karasińskiego: 
Nowe ustawy wyborcze do Rady pań­
stwa z objaśnieniami i tekstem polsko- 
niemieckim. Cena 1 K.

2) Pouczenie o nowe ustawie wynor 
czej do R aly  państwa Dra J. K, Wy­
danie popularne dla szerokich mas wy- 
boiców. Cena 20 hak 2023
' 3) Dra Dubanowicza: Stanowisko lu­

dności żydowskiej w Galicyi wobec wy­
borów do Parlamentu w r. 1907. Wy­
dane staraniem Rady Narodowej 1 K.

4) Rawita-Gawrcński ■ Straszne dni. 
Kartka z dziejów żydowskich 30 hal.

Wszystkie powyższe wydawnictwa 
są do nabycia w Księgarni Jana Da­
niszewskiego we Lwowie, Wałowa 7,

SALON SZTUKI
w salach magazynu fortepianów firmy:

F. Gabryefiska
f t y r s t  g łó w n y  3 ?  fS rzy sz tcS o ry ).

Autorowie dzieł wystawionych: 
Axentowicz, Bozuańska, Czajkowski, St 
Dembicki. Fałat, Filipkiewicz, Grott,Hof- 
mann, Januszewski, Kamocki, Karpiński, 
Krudowski, dr Kunzek, Malczewski, Ma­
karewicz, Mehoffer, Pochwalski, K. Pod­
górski, Sichulski, Stanisławski, Szankęw- 
ski, Uziembło, Weiss, Wyczółkowski, Że­
lechowski, Żarnecki i inni. 2816 6 o 
Salon otwarły od godziny 9—7 wieczór.

W stęp  b e z p ła tn y .
Sprzedaż także na spłaty ao 20 miesięcy

Wiktor Barabasz
S f  r tep ianów ,p ian in  i h a r ­

monium
Kraków, Rynek gł. 39, Linia A-B.
Poleca instrumema doborowe z pier­
wszorzędnych fabryk krajowych 
i zagranicznych. Wyłączne zastę- 

psrwo L. Bosendorfera. 
Wielki wybór w instrumentach 
284 : przegranych. 45 o

oraz cierpienia 
płac leczą sku­
tecznie lekarze 
zapomocą S i r o -  
l i n  „ R o c h e “, 
najlepszym środ­
kiem ochronnym 

przeciw gruźlicy. S i r o l i n  „ R o c h e “ pobudza 
apetyt i mity w smaku powinien w razie prze­
ziębienia w każdern gospodarstwie domowem 

natychmiast być pod ręką 1534 3 5

S i r e l l i  „ S o c h ę "
od lipca dla b. maiej rodziny. Zgłosze­
nia: Pędzichów 21, I p., lewe. 2978

Tanio
dom nowy I p, w IX dzielnicy, z powodu Wy­
jazdu do sprzedaniu, idres: J. Gogulski, ulica 
Wolnych ,i 127 w Ludwinowie. 2985 1 3

Co tylko wyszło dziełko 
ił|

Do nabycia u autora Dra Juliusza Far- 
kasa, Budapeszt, YL, Fabrikengasse 26, 
po przesłaniu 2 K. 3856 1 4

K Z T G D A  B E R U H R
udzielają lekcyj osobnych i zbiorowych: 

T t a e c h z  z wyższ. wykształ.

Anglik z wyższ. wykształ.

Ntemies z wjższ. wy kształć. 
Krcków, św. Jana 3 ,1 p. 1387 25 o

B o  w f iR S j ą c ia
slajn.e, wozownie i magazyny w bli­
skości dworca Podgórze-Płaszów. Wia­
domość w restauracji Maurycego Ha- 
nasa w Podgórzu. Lwowska 4. 2980 1 3

Zakopane.
Do sprzedania willa o 14 pokojach 
z całem urządzeniem, pensjonatem 
na 24 osó , w dobrem położeniu, 
wśród lasu %  morga, potrzebna go­
tówka 35-000 kor. Wiadomość: Dom 
komisowy A. Modlińskiego i Spółki, 
Zakopane, 2838 3 10

M  KmnteiiRe
nową, z komfortem, słoneczną, z długiem 
bankawjun, w dzielnicach: Kieparz, Pia­
sek, Śródmieście Zgłoszenia bez pośre­
dnictwa wTprost pod K. 1., Krzywa 4, I  p' 

2960 l  2

„Hotel Pless!ier“
w  C habów ce 2 9 3 11 a 

naprzeciw dworca kolejowego, z powo­
du stosunków rodzinnych zaraz do sprze­
dania. Wiadomość na miejscu lub u Ju­
liusza Libana w Borku Fałęckim.

liKl

ij i i  » Ki
poleca najnowsze wydawnictwa:

Byron. M a n fre d  poema dramatyczne, jtłibl. Umw. lud. 161 . . . 
i w ócl p  cn y ch . Krotochwila w jednym akcie. Teatr amator­

ski 8. Nowe wydanie . ._ ........................................................— '80
Dynowska M. Z potkdtt g re c k ic h . „Przemiany'*. Bibl. młodzieży

szkolrej N. 138 . . . . ^ ............................................................ —'40
Oksza. J. O p o w iad an ie  o  p ó łb o g ac h  i bohaterach greckich.

Bibl. młodz. szkolnej Nr. 1 3 7 .......................... .......................... —'40
Ii odzie wkz M. A łm a. Powieść  .....................  3'40

1 D o  n a b y c ia  w e  w s z y s tk ic h  k sieg a r-jIa cJ i, 2514 3 3

JOOOCS.

Członków

Tottn^wa w KwAowns
Spółki zarejestrowanej z nieograniczoną odpowiedzialnością, odbędzie się za rok 
1910 d n ia  22  k w ie tn ia  1P1! a*. O godzinie 5 po południu w lokalach biuro­
wych Towarzystwa przy ulicy Straszewskiego pod 1. 28, o czerń się strony inte­
resowane zawiadamia.'

-  - P h r z ą d d k  «fzi@nsi$F:
1. Sprawozdanie Dyrekcyi i Rady Nadzorczej z czynności całorocznych i bi­

lansu “za rok 1910;
2. Wnioski komisyi kontrolującej; £976
3. Wybór ośmiu członków do Rady Nadzorczej z kadeneyi roku 1908;

Bilans i sprawozdanie za rok 1910 przejrzeć można w biurze Towarzy­
stw s Zaliczkowego. Gdyby zwołane na dziań powyższy Ogólne Zgromadzenie 
z powodu braku kompletu nie przyszło do skutku, w tałjim razie oibędzie się 
następne Zgromadzenie w myśl § 62 statutu, v sobotę dnia 29 kwietnia 1911 
o godzinie 5 po południu z tym samym porządkiem dziennym, bez względu na 
ilość członków. .

Prezes:
J}>' A itto n i M a lk ie w ic z .

Sekretarz. 
Bolesław  tiu lim in sk i.

* ' wszystkich krajów wyrabia inżynier ' 483 27 8C
M . G E ^ B H A U S

przez wiadzę autor, i zaprzysiężony rzecznik patentowy w Wiedniu
V I  M a p i a h t l f e r - s t p a s s e  N p  2 7 .

a)ysprzeil̂  aier. Di^zeHieoyOL
Z powodu zmiany lokalu, odbywa się od dnia 1 kwietnia do
końca czerwca b. r. względnie fak aługo zap; i '.arczy,
sprzedaż całego zapasu oryg. amer. urządzeń biumwycn z pierwszo­
rzędnych fabryk, Z opustem 20°/. z cen dotychczasowych 
ewent. także na spłaty miesięczne. — Na składzie duży wybór 
dęb. biurek żaluzyowych lub płaskich w różnych rozmiarach, 
registratur, szafek na akta, bibliotek, foteli i t. d. 2908 2 8 
Skład amer. Urządzeń L* urn wy eh

». [, &i'§mueif LausrrftraHóu/, Rynek gł. 1.54 (Pałac Spiski; I. p.

2976 1 5

:: T Y G O D N IK  IL U S T R O W A N Y  D L A  M Ł O D Z IE Ż Y  ::
Prenumerata wynosi rocznb 10 K M s E | l  f #  k w a rta ln ie ............................ . . .
z przesyłką..........................................A  I r h ...........................................z przesyłką.

Rocznie i S 5 tomów powieści 

ss a  (za zw rotem  60 h a ie rzy  za tom  n a  op raw ę i  przesy łkę).

M O JE  P IS E M K O
Naj mszy tygodnik obrazkowy dla f j?dzreci................................. A  Iw

kwartalni^
z przesyłką.

2948

Redaktorka: MARY A BU.»NO ^RC OW A.
ń d re s : Księgarnia M. ARCTA, Nuwy-Świat 53. 

Prenumeratę przyjmują w s z y s tk ie  księgarnie w Gal.cyi.

Mn setn!
Paltoty zimowo, ubrania, uniformy, płaszcze de­
szczowe i suknie damskie wszelkich rodzajów, 
w całości, wraz z podszewką i watowaniem, far­
buje się, jak nowe, lub czyści chemicznie i do- 
utarcza prasowa ne zupełnie gotowe da nuszenia.

M e s  Pius! OtilMU < 0 3 0
i 10

Żądajcie - - - 
- - Numerów

Żądajcie 
- - Numerów

2431 3 O

G 3 Ś C I E C  R E U M A T Y Z M
:: :: Ischias, skrofuły , cierpienia kości i włosów, w ysięki, ch o rr-ę  kobiece leczą :: ::

K Ą P IE L E  SO LA LIK O W R  ' Y O C Z A U fO W iC E
pod Pszczycą (Gł. Śląsk), stacya kolei Wrocław-Dziedzicc .

N a tu r a ln e  z d r o je  s o la n k o w e , z a w ie r a ją c e  jo d , b r o m  i  r a d . 1 
Wyposażone we wszelkie nowoczesne urządzani), lecznicze.

2964 Cl irnrg. lecznica i  prywatna ochronka dla dzieci. 1 4
Lekarze kąpielowi: Tajny radca :an. Ttratzert i radca san. Dr Ł askę1 Sezon od 
1 maja do 3u w rześnia. Wysyłkę v o d j , zgęszczonycb solanek, soli i mydła solanko­
wego. Prospekty zadami i prze:; wszystkie biur: Rudol.a Kussego Yn,,n|j banjnlflUn/ 
Międzyi arodowe publ. biuro menu, Berlin W. 8. pod lipami 14 i LdUljll nQjliclU W j .

'
i F a r b i a r n i a  s u k i e n  j e d w a t n y c h  i  p i ó r  

::  s t r u s i c h  w e  w s z y s t k i c h  k o i o r a e k  ::

Szytka flostau/T! ZnakOiaiłe \yyKonan:e! liiskic ceny!

ZYG^ U N T Ffcl«SS
HadiiornL sziiicpa lartiPraS? I ciisj^ozaa pra!”2l?.
Własne skiaćr ywine: w jtaW rnmm  hrzyza 7 i ul. Kanelickisi i0.

5 Fabryka: Berno Zeile 38/40.
P r o s z ą  u w a la ć  ns m o ją  f irm ą  z  p ow odu  n a d o ży ó  ::

£ ? #  Zam ów ienia z prow inoyi ja k  najszyociej. " ^ 3
2035 5 10

Z Drukarni Literackie w Kijakowie, ul. JagieUońska 10. fiządca drukarni h & Górski.


